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Cena ogłoszeń

Za miejsce milimetrowe na ko* 

lumnie 9 łam.' 15 gr. Reklamy 

za tekstem na stronie 4-łam. za 

miejsce milimetr. 30 gr., w tekście 

50 gr.. na stronie 1-szej 70 gr. t 

Ogł szenia drobne wiersz napi

sowy 15 gr., każde dalsze słowo 

5 gr. Przy ogłoszeniach skomple

towanych lub też przy specjalnym 

wyborze miejsca oblicz, w każdym 

wypadku do 20 nadwyżki.HGFEDCBA

Telefon adm nistracji 402.

IZIENH1K POMORZA
Pismo POLITYCZNE

POŚWIECONE OBRONIE iNiEOESOW KO1MC1WA, HANDLU, PRZEMYSI.O i RZEMIOSŁA

Administracja 

przy ul. Różanej 5

Redakcja 

przy ul. Strumykowej 9,

Przedpłata miesięczna 

wynosi w miejscu w ekspedycji 

zł 2.50; w ajencjach zł 2.75; 

z odnoszeniem do d mu zł 3.— ; 

pod opaską wprost z ekspedycji 

w Polsce zł 3. -; zagranicą zł. 6.--,

Redakcja nadesłanych rękopisów 

nie zwraca.

Telefon Redakcji 320.

P ro jro m  r in y  
o nwotlii Mor. Deini/i.racjl

O rg a n iz a c je p o li ty c z n e e n d e c j i w  p o s ta c i  

Z . L . N ., O b o z u  W ie lk .e j P o ls k i i tp . z n a la z ły  s ię  

w  n ie z m ie rn ie t ru d m e m  p o ło ż e n iu w o b e c o c z y 

w is ty c h s u k c e s ó w g o s p o d a rc z y c h i d y p lo m a 

ty c z n y c h  o b e c n e g o  r z ą d u . W y b o ry d o S e jm u  

i S e n a tu  m o g ą s ta ć  s ię p o g rz e b e m  d la k rz y k li 

w y c h  i . z a ro z u m ia ły c h  m e n e ró w  e n d e c k ic h ,, p o 

n ie w a ż s p o łe c z e ń s tw o p o lsk ie , a w  s z c z e g ó ln o 

ś c i, n a Z ie m ia c h Z a c h o d n ic h o d c z u w a c o ra z  

b a rd z ie j p o trz e b ę s p ó k o jn e j i u n o rm o w a n e j  

ip ra c y , p rz y c z e m p o z b y ło s ię ju ż w ie lu i lu z j i  

i u p rz e d z e ń , z a sz c z e p ia n y c h  w  u m y s ła c h o b y 

w a te l i p rz e z p a r ty jn ia k ó w w s z e lk ie g o a u to ra -  

im e n tu .

W y b o ry  o b e c n e o d b y w a ć s ię  b ę d ą  b e z w ą t-  

p ie n ia w  in n y c h w a ru n k a c h , c o d o n a s tro jó w  

m a s i o d m ie n n e  m e to d y  s to s o w a ć  m u s z ą g ru p y  

p o li ty c z n e , a b y  p o z y sk a ć z a u fa n ie w y b o rc ó w .

T o  s a m o  d o ty c z y  te re n ó w , n a k tó ry c h  n a 

s tro je p a n u ją c e w ś ró d w y b o rc ó w  s ą s p e c y f ic z 

n ie  z a b a rw io n e i w y w o łu ją  o d d ź w ię k  w  p o s ta c i  

ty c h c z y in n y c h  h a s e ł w y b o rc z y c h .

A  w ię c n a K re s a c h  W s c h o d n ic h  R z e c z y p o 

s p o lite j , s z c z e g ó ln ie w  M a ło p o lsc e W s c h o d n ie j,  

ro z b u d z o n a ś w ia d o m o ś ć n a ro d o w a w ś ró d  

(m n ie js z o śc i ru s k ic h  w y w rz e ć m u s ia ła w p ły w  

n a w z m o ż e n ie  a k c j i p o li ty c z n e j ty c h  m m e jsz o -  

ś c i a s p o łe c z e ń s tw o p o ls k ie n a ty c h  te re n a c h  

in s ty n k to w n ie  p ra g n ie i d o m a g a s ię je d n o ś c i  

n a ro d o w e j p o d c z a s w y b o ró w . , N a te re n ie n a 

s z y m  m n ie js z o ś ć n ie m ie c k a je s t o c z y w iśc ie  

s ła b sz a l ic z e b n ie , le c z ro z p o rz ą d z a p o tę ż n y m i  

ś ro d k a m i w  p o s ta c i b . z n a c z n y c h fu n d u s z ó w  

o ra z w o ly w ó w  o s o b is ty c h l ic z n y c h je d n o s te k  

in te l ig e n tn y c h lu b z a m o ż n y c h , ro z s ia n y c h  

w ś ró d  m a s w y b o rc z y c h n a w s i i w  m ia s ta c h ,  

c o  p o w in n o  b y ć  b ra n e p o d  u w a g ę  w  a k c j i o rg a 

n iz o w a n ia b lo k ó w  w y b o rc z y c h  p o ls k ic h . .

N a c a ły m  te re n ie  R z e c z y p o s p o li te j is tn ie je  

je d n a k  z a g a d n ie n ie , d o ty c z ą c e is to ty  s tru k tu ry  

(p a ń s tw o w e j i s p o łe c z n e j , k tó re łą c z y  s ię z p o -  

w a ź n e m n ie b e z p ie c z e ń s tw e m d la , o b e c n e g o  

u s tro ju  z e s tro n y  k o m u n is tó w , k tó ry c h  a k c ja  

m o ż e  b y ć p a ra l iż o w a n a d o ra ź n ie p rz e z c z y n 

n ik i s p o łe c z n e i p a ń s tw o w e , le c z w  d a lsz e j  

p e rs p e k ty w ie n a le ż y je j p rz e c iw s ta w ić le p s z y ,  

ja k d o ty c h c z a s , u s tró j p o li ty c z n y i ro z u m n e  

fo rm y g o s p o d a rs tw a k a p ita l is ty c z n e g o , o i le  

w a lk a ta  m a b y ć r a d y k a ln ą i s k u te c z n ą ., ,

D la s n o łe c z e ń s tw a p o ls k ie g o  n ie m o ż e b y c  

ró w n ie ż o b o ję tn a a k c ja w y b o rc z a z e s tro n y  

u g ru p o w a ń ż y d o w s k ic h ; k o n ta k t z a ś m n ie ’^ z o -  

§ o i ż y d o w s k ie j z in n y m i m n ie js z o ś c ia m i w  P o l 

s c e s tw a rz a p o w a ż n ą  s i lę , k tó ra s ta ć s ię m o ż e  

g ro ź n a  d la in te re só w  n ie ty lk o  n a ro d o w y c h , le c z  

z a ró w n o  —  d la P a ń s tw a , a c z k o lw ie k  n ie n a le -  

iy  u o g ó ln ia ć te n d e n c j i a n ty p a ń s tw o w y c h w  ło -  

n ’e m n ie jsz o ś c i , g d y ż is tn ie ją u g ru p o w a n ia  

i l ic z n e je d n o s tk i w ś ró d ż y d ó w , ru s in ó w , b ia łc -  

ru s in ó w  i n a w e t N ie m c ó w , k tó re w  is to c ie s a  

lo ja ln e w o b e c R z e c z y p o s p o lite j. W re sz c ie s fe 

ry  u m ia rk o w a n e  i s p o łe c z n  e  z a c h o w a w c z e  m u 

s z ą  p a m ię ta ć  o  h a m o w a n iu r a d y k a liz m u , a  s p o 

łe c z e ń s tw o  w y b itn ie r e l ig ijn e , ja k ie m  je s t s p o 

łe c z e ń s tw o  p o ls k ie n a P o m o rz u , s łu sz n ie o b a 

w ia s ię p o d e rw a n ia i o s ła b ie n ia w p ły w ó w  K o 

ś c io ła k a to l ic k ie g o  n a ż y c ie d u c h o w e n a js z e r 

s z y c h  w a rs tw .  i
P o w y ż e j w s p o m n ia n e p rz e s ła n k i n a tu ry  < 

n a ro d o w e j, s p o łe c z n o  -  u s tro jo w e j . , r e l ig i jn e j  

i p a ń s tw o w e j, łą c z n ie  z  m o ty w a m i ś c iś le  g o s p o 

d a rc z y m i s ta n o w ią t ło  w y b o ró w , n a  k tó ry m  z a 

ry s o w u ją s ię k o n s te la c je g ru p p o li ty c z n y c h .  

M o ż n a  s p rz e c z a ć  s ię te o re ty c z n ie , ja k ie z ty c h  

p rz e s ła n e k  s ą  w a ż n ie js z e  i , s to s o w n ie  d o  d e f in i

c j i w  d a n y m  r a z ie , z a s to so w a ć ta k ty k ę w y b o r 

c z ą lu b o k re ś la ć  e w e n tu a ln e k o n ie c z n o ś c i k o m 

p ro m isó w  m ię d z y p a r ty jn y c h , le c z p o o d rz u c ę -  

n iu d e m a g o g ii i n ie c h ę c i p e rso n a ln y c h n a le ż y  

s tw ie rd z ić ,  ż e  d o b ro  s z e ro k ic h  s fe r ,p o s ia d a ją c y c h  

i l . v c y c h w y m a g a z a b e z p ie c z e n ia w a ru n 

k ó w  s p o k o jn e j i n ie p rz e rw a n e j p ra c y , c o  s tw a 

r z a o s ta tn ią p rz e s ła n k ę .w a ż n ie js z ą je s z c z e z  

u w a g i n a s z c z e g ó ln e o k o lic z n o ś c i p e rs o n a ln e , a  

m ia n o w ic ie : s to su n e k  d o  r z ą d u  o b e c n e g o  i je g o  

d z ia ła ln o ś c i . P o lity k n ie u p rz e d z o n y i r e a ln y  

m u s i p rz y z n a ć , ż e r z ą d M a rs z a łk a n łs u d s K ie -  

g o p o m ija ją c p o s u n ię c ia p o s z c z e g o .n y c h m im - : 

s tró w  w  te j c z y in n e j d z ie d z in ie , b e z w a ru n k o - ; 

w o  je s t p o ż y te c z n y  d la N a ro d u  i p o n a d to .. . p o  

s ia d a n .e z a p rz e c z e n ie w s z e lk ie c e c h y S ta ło ś c i , | 

o p a r te n a s z e ro k ie j p o p u la rn o ś c i p re m je ra w  

m a sa c h  lu d o w y c h , o ra z  p o w a d z e , z a g ra ń , l ic z y c  

s ię n a  e ż y  p o w a ż n ie z f a k te m , iż o b a le n ie te g o  

r z ą d u w y w o ła ć m u s i w ie lk ie n ie b e z p ie c z e ń 

s tw o  d ia n a sz e g o  ż y c ia g o s p o d a rc z e g o  i m o ż e  

w trą c ić  P o ls k ę w  o d m ę t a n a rc h j i w e w n ę trz n e j ,  

p o d ry w a ją c z n a c z e n ie R z e c z y p o s p o li te j n a te 

r e n ’ 0 . m ię d z y n a ro d o w y m .

o b a -

Nawrócenie Sahma
W programowej ^rklaraeji nowtgo Stnasii z&powlatfa kun nowej 

wei polityKi wobec PoHki

Gdańsk. (PAT.) N a p o s ie d z e n iu s e jm u g d a ń - I ja ln ie n a g ru n c ie s to s u n k ó w , w y tw o rz o n y c h  p rz e z  
s k ie g o  p re z y d e n t s e n a tu  S a h m . w y g ło s i ł im ie n ie m  ' t r a k ta t w e rsa ls k ą  o ra z u m ó w , z a w a rty c h m ię d z y  

n o w e g o  s e n a tu  d e k la ra c ję p ro g ra m o w ą . P rz e w a ż 

n ą c z ę ś ć s w e g o  p rz e m ó w ie n ia p o ś w ię c i ł p re z y d e n t  

s to su n k o m  g d a ń s k o -p o ls k im  o ra z  z a d a n io m  w e w n ę 

t r z n e j p o li ty k i w . m .
N o w y  s e n a t z ło ż o n y  z e  s o c ja ld e m o k ra tó w , c e n 

t ru m  i l ib e ra łó w  je s t z d a n ia  —  m ó w ił p re z . S e h m  —  

ż e  d la  p o m y ś ln e g o  ro z w o ju  „ p a ń s tw a * *  w y b itn e  z n a 

c z e n ie m a z a g w a ra n to w a n a t r a k ta te m  o c h ro n a z e  

s tro n y  L ig i N a ro d ó w  i o p a r ta  n a  z a u fa n iu  w s p ó łp ra 

c a  z  L ig ą  N a ro d ó w  i je j o rg a n a m i. S e n a t o c z e k u je ,  

ż e  L ig a  N a ro d ó w  z a a p ro b u je  z a m ie rz o n ą p rz e z n o -  

w y s e n a t z m ia n ę  k o n s ty tu c j i. Senat dążyć będzie 

do przyspieszenia rozwoju stosunków pomiędzy w. 
m. a Rzeczpospolita Polską celem zadośćuczynienia 

potr-^boni gospodarczym obu stron. W tym c e lu  

ro k u ..a n ia p o m ię d z y  w . m . a R z e c z p o s p o li ta P o l

s k ą b ę d ą m u s ia h r b y ć p ro w a d z o n e w  tm p ie ż y w -  

szem i w duchu pojednawczym i o ile możności bez

p o ś re d n io .
Z a  s z c z ę ś l iw ą  z a p o w ie d z  u w a ż a  s e n a t n ie d a w n e  

o ś w ia d c z e n ie  p o ls k ie g o  m in . s p ra w  z a g r . , k tó ry  n ie 

d w u z n a c z n ie u ja w n ił w o lę P o ls k i d o g o s p o d a rc z e j  

w s p ó łp ra c y  z  w . m ia s te m . S e n a t s ta je  p rz y te m  lo -

Hiemcy mcitiż jeszcze marżo o koloniach 
I Interesuld sle żywo losem down, kolonii ofrykońskich
Berlin, ( te l. wł.) Z ja k im u p o re m N ie m c y  

w c ią ż je s z c z e m a rz ą  o  k o lo n ja c h  i z  ja k im  z a in te 

r e so w a n ie m  ś le d z ą  lo s y  s w y c h  d a w n ie jsz y c h  k o lo 

n ii a f ry k a ń sk ic h , ś w ia d c z y  m . in . n a s tę p u ją c a  w ia d o 

m o ś ć , k tó rą p o d a ją n ie m ie c k ie a g e n c je p ra s o w e  

i k tó ra  d o s ło w r iie  b rz m i;
„ Z  A fry k i W s c h o d n ie j n a d c h o d z ą  w ie lc e  n ie p o 

k o ją c e w ia d o m o śc i o c e la c h a n g ie ls k ie j k o m is j i  

w s c h o d n io - a f ry k a ń s k ie j ,  k tó ra  p o d  p rz e w o d n ic tw e m  

W ilto n a  Y o u n g a o d  k ilk u  ty g o d n i p e r tr a k tu je  z g u 

b e rn a to ra m i k o lo n ii a n g ie ls k ic h  K e n y a , U g a n d a  i o b 

s z a ru  m a n d a to w e g o  T a n g a n y ik a (d a w n ie js z a n ie 

m ie c k a A fry k a W s c h o d n ia ) n a te m a t p o łą c z e n ia  

ty c h  o b s z a ró w . O g ó ln ie  z a ś  w ia d o m o , ż e  o s ta te c z 

n y m  c e le m  p o łą c z e n ia i z e s p o le n ia ty c h o b s z a ró w  

w s c h o d n io -? f ry k a ń s k ic h je  i t u tw o rz e n ie n o w e g o  

d o m in m m  a n g ie ls k ie g o  p rz y  ró w n o c z e sn e j a n e k s j if ? )  

„ n ie m ie c k ie j A fry k i W s c h o d n ie i“ ( l ) . C o p ra w d a w e 

d łu g  o s ta tn ic h  w ia d o m o ś c i z N a iro b i lu d n o ść e u ro -  

n e js k a  o b e c n ie  je s z c z e  u ja w n ia  p rz e c iw  p rz e p ro w a 

d z e n iu te g o p la i iu p e w ie n o p ó r (? ) . J e d n a k ż e w y 

n ik a ta k ż e ,  z ty c h  w ia d o m o ś c i n a w e t n ie w ą tp l iw ie ,  

iż u n ja p o li ty c z n a o w y c h o b s z a ró w  a f ry k a ń s k ic h

Z pobytu prem. litewskiego w Berlinie
Przyjęcie u kanclerza Marsa — Waldemaras zbliża się do osób ze sfer gospodarczych.

Berlin, ( te l. w l.) N a c z e ś ć p re m je ra  l i te w 

s k ie g o W a ld e m a ra sa i je g o m a łż o n k i w y d a !  

w c z o ra j w ie c z o re m  k o la c ję k a n c le rz R z e sz y  

D r . M a rx . W  p rz y ję c iu  te rn w z ię l i u d z ia ł o b o k  

p o s ła l i te w s k ie g o  Z a u n iu s a i p o s ła l i te w s k ie g o  

w  B e r l in ie S id is k a u sk a s a w ic e k a n c le rz D r .  

i ie rg t , n ie m ie c k i m in is te r g o s p o d a rc z y D r . C u r-  

t iu s p ru s k i m in is te r h a n d lu D r . S c h re ib e r i p ru 

s k i m in is te r ro ln ic tw a D r . S te ig e r . P o z a te m

K o n ie c z n e je s t z a te m  s tw o rz e n ie  w  p rz y sz - | w ię k sz o ś c i o p in j i n a ro d o w e j. W  ja k im  c e lu  m e -  

n e rz y e n d e c c y w m a w ia ją w  s p o łe c z e ń s tw o , iż  

o n i ty lk o  p o s ia d a ją  k w a lif ik a c je d o  p rz e w o d z e 

n ia n a ro d o w i, je ż e l i m u s z ą p rz e c ie ż ro z u m ie ć  

ż e p rz e w o d z ić n ie b ę d ą , g d y ż  n ie p o s ia d a ją n a  

to  s i ły ? C z y ż  n ie ro z u m n ie j b y ło b y  i u c z c iw ie j  

z a d o w o ln ić  s ię ro lą o p o z y c ji w  p rz y z n a n iu s ię  

d o  f a k tu  o c z y w is te g o  p o m n ie js z e n ia s i ł p a r ty j

n y c h  i s ła b o ś c i w o b e c p rz e c iw n ik ó w ?

T a k ty k a  o c z y w is te g o  k ła m s tw a  je s t ś m ie s z 

n a i p o tw ie rd z a  s ła b o ś ć e n d e c ji .

A le n ie . . . o d s u n ię c i o d  w ła d z y  w  P a ń s tw ie  

i p o z b a w ie n i p rz e m o ż n e g o  w p ły w u n a o p in ję  

s p o łe c z e ń s tw a  p o ls k ie g o , n a w e t w  s fe ra c h p o 

s ia d a ją c y c h i in te le k tu a ln y c h , k tó re d o ty c h c z a s  

s ta n o w iły ic h n a jp o w a ż n ie js z e o p a rc ie , u s i łu ją  

p a n o w ie z p o d z n a k u  „ S ło w a P o m o rs k ie g o 4 4 z a  

w s z e lk ą c e n ę s z k o d z ić p rz e c iw n ik o m  i n a d u ż y 

w a ją d la ty c h c e ló w , n ie m a ją c y c h n ic w s p ó l 

n e g o z d o b re m  N a ro d u i K o ś c io ła , h a s e ł n a ro 

d o w y c h  i k a to l ic k ic h .

A k c ja w y b o rc z a e n d e c j i n a P o m o rz u , ja k  

n p . o s ta tn io  w ie c  n a  K a s z u b a c h , g d z ie  n ie b e z p ie 

c z e ń s tw o n ie m ie c k ie n ie p o w s trz y m a ło  ty c h  

z a p ę d ó w , d o s ta rc z a a ż  n a d to d u ż o d o w o d ó w .

L is t k s . W ry n y  z W ie la , p o w tó rz o n y z a  

D z ie n n ’k :e m  P o m o rs k im w C h o jn ic a c h , je s t  

ró w n ie ż  d o w o d e m , iż d z ia ła c z e e n d e c c y w y 

r z ą d z a ją w ie lk ą k rz y w d ę in te re s o m K o ś c io ła  

k a to l ic k ie g o , m ia n u ją c s ię je d y n y m i k a to l ik a m i.

'v m  S e jm ie s i ln e g o  c e n tru m  z n c ś ró d  g ru p  p o -  

i ty c z n ie  u m ia rk o w a n y c h , a c h ę tn y c h  d o  w s p ó ł

p ra c y  z r z ą d e m  m a rs z . P iłs u d sk ie g o  ,a b y  u ła t 

w ić te m u  r z ą d o w i o p a rc ie s ię n a w ię k sz o ś c i  

p a r 'a m e n ta rn e i i z d ru g ie j s tro n y z a g w a ra n to 

w a ć  s p o k o jn a  e w o lu c ję u s tro jo w ą , d o  k tó re j d ą 

ż ą g ru p y z a c h o w a w c z e , p o d o b n ie , ja k r z ą d  

o b e c n y . O c z y w iśc ie , m o ż liw e je s t ro z w ią z a 

n ie S e jm u i S e n a tu  p rz e z P re z y d e n ta  R z e c z y 

p o sp o lite j, n a w n io s e k  r z ą d u , g d y b y  w ię k sz o ś c i 

u tw o rz y ć s ię n ie u d a ło , a r z ą d n ie z e c h c ia łb y  

u s tą p ić , le c z to  e w e n tu a ln o ś ć  je s t ró w n ie ż b a r 

d z o n ie p o ż ą d a n a , z a ró w n o z e w z g lę d u n a n ie 

b e z p ie c z e ń s tw a  w e w n ę trz n o -p o li ty c z n e , ja k te ż  

z u w a g i n a s to s u n e k n a sz  d o  z a g ra n ic y . D la 

te g o te ż w  z a ło ż e n ia c h K a t. N a r . U n ji Z . Z .  

p o z a w y ra ź n y m  i s z c z e ry m  o k re ś le n ie m  s ta n o 

w is k a w o b e c z a g a d n ie ń r e lig i jn y c h  i n a ro d o 

w y c h , c z y s p o łe c z n y c h —  is tn ie je z d e c y d o w a 

n a  l in  ja p o s tę p o w a n ia w  s to s u n k u d o r z ą d u  

m a rsz . P iłsu d s k ie g o .

O p o z y c ja , k tó ra p o z o s ta je w  o p o z y c ji n ie :  

p rz e je d n a n e j w o b e c r z ą d u i p re m je ra , je d n o 

c z e ś n ie d o s k o n a le z d a je s o b ie s p ra w ę z u k ła d u  

i z a m ia ró w  s i ł r e a ln y c h  p rz e ć  w n ik ó w  i Z w o le n 

n ik ó w  r z ą d u , w ię c n ie m o ż e  l ic z y ć n a  p rz e p ro 

w a d z e n ie  s w y c h p o s tu la tó w  i d o rw a n ie s ię d o  

w ła d z y  w  P o is c e ; je d n a k ż e  u p a rc ie  w y s u w a s ię  

n a  c z o ło  i p o  d a w n e m u  s ta ra  s ię  d y k to w a ć  p ro 

g ra m y  o ra z u z u rp u je  s o b ie ty tu ły  k ie ro w n ik ó w

1 G d a ń s k ie m  i P o lsk ą  w  c e lu  w y k o n a n ia te g o  t r a k ta 

tu  i o c z e k u je  o d  r z ą d u  R z e c z y p o s p o li te j P o ls k ie j , ż e  

r e sp e k to w a ć  b ę d z ie p a ń s tw o w ą s a m o d z ie ln o ś ć w .

j m ia s ta  i je g o p o w s z e c h n ie  u z n a n y  n ie m ie c k i c h a -  

' r a k te r . W s k a z u ją c n a to c z ą c e s ię ro k o w a n ia h a n 

d lo w e p o ls k o -n ie m ie c k ie , p re z . w y ra ż a p ra g n ie n ie ,  

a b y  m ia ły  p rz e b ie g  p o m y ś ln y  z a ró w n o  d la P o ls k i , 

ja k  i d la  N ie m ie c , ja k  w re sz c ie  d la  w . m ia s ta . P rz y  

te j s p o s o b n o ś c i p re z y d e n t w y ra z ił ż y c z e n ie d o 

p u s z c z e n ia  d o  u d z ia m  w  ty c h  ro k o w a n ia c h p rz e d 

s ta w ic ie la w . m . c e le m  o b ro n y  je g o  ż y w o tn y c h  in 

te re s ó w .

P re z y d e n t w s k a z a ł z z a d o w o le n ie m  n a ro z w ó j  

ru c h u  h a n d lo w e g o  w  p o rc ie  g d a ń s k im , w y p o w ia d a 

ją c  p rz y te m  n a d z ie ję , że stabilizacja waluty polskiej 

przyniesie w rym kierunku dalszą poprawę. Na
s tę p n ie z g o d n ie z w o lą w y ra ż o n ą p rz y w y b o ra c h  

p rz e z  p rz e w a ż a ją c ą  c z ę ś ć lu d n o ś c i w . m ia s ta , p re 

z y d e n t z a p o w ie d z ia ł w n ie s ie n ie s z e re g u u s ta w , w  

c e lu  z m ia n y  k o n s ty tu c j i w . m ia s ta .

P rz e m ó w ie n ie p re z y d e n ta w y s łu c h a n o  n a  o g ó ł  

s p o k o jn ie , je d y n ie s o c ja l iśc i i k o m u n iś c i p rz e ry w a li  

je p rz y  p e w n y c h  u s tę p a c h b u rz liw y m i o k rz y k a m i.

m im o  w s z y s tk o  w  n a jb l iż s z y m  c z a s ie  z o s ta n ie d o 

k o n a n a . W o b e c  s y tu a c ji te j n ie b e z p ie c z n e j  i g ro ź n e j  

d la n ie n a ru sz a ln o ś c i c h a ra k te ru  m a n d a to w e g o  „nie
mieckiej Afryki Wschodniej**, s ta n o w isk o  n ie m ie c k ie ,  

k tó re  w  z u p e łn o ś c i o d p o w ia d a  s ta tu to w i L ig i N a ro 

d ó w . n ie w ą tp l iw ie z o s ta n ie  w y ra ź n ie i ja sn o  s p re 

c y z o w a n e , ja k z k ó ł p a r la m e n ta rn y c h z a p e w n ia ją ,  

w  p a r la m e n c ie R z e s z y  p o d c z a s n a jb l iż s z e j w ie lk ie j 

d y s k u s j i z e w n ę trz n o -p o li ty c z n e j . N a le ż y o c z e k i

w a ć . iż ta k ż e r z ą d  z a im ie o tw a rc ie s ta n o w is k o  w  

s p ra w ie  o s ta tn ic h w y p a d k ó w  w „niemieckiej Afry
ce W s c h o d n ie j* *  i p rz e c iw  e w e n tu a ln e m u  n a ru s z e n iu  

p o s ta n o w ie ń  m a n d a to w y c h n ie d w u z n a c z n ie  i w y 

r a ź n ie  z a b ie rz e g ło s “ .

U p a rte  p o s łu g iw a n ie  s ię te rm in e m  „ n ie m ie c k a  

A fry k a W s c h o d n ia * *  w  d z is ie js z y c h  w a ru n k a c h  n ie 

z b ic ie ś w ia d c z y o m e n ta ln o ś c i n ie m ie c k ie j, k tó ra  

z a w sz e  je s z c z e n ie z m ie n n a , p a n u je w  N ie m c z e c h  

n a d a l w  te j s a m e j fo rm ie , c o  w  c z a sa c h  p rz e d  w o j

n a ś w ia to w ą  i k tó ra  n a k a z u je n a jd a le j id ą c ą  o s tro ż 

n o ś ć w e w s z e lk ic h w y p a d k a c h , w  k tó ry c h  w  g rę  

w c h o d z ą N ie m c y . (P rz y p . R e d .) .

’ z ja w il i s ię s e k re ta rz e s ta n u  v . S c h u b e r t i D r .  

P u e n d e r , a m b a s a d o r n ie m ie c k i p rz y W a ty k a -  

l ie v . B e rg e n , p re z y d e n t B a n k u R z e sz y D r .  

S c h a c h t i d y re k to rz y b a n k u S ta u s s , G u tm a n n

1 । G o ld s c h m id t .

C h a ra k te ry s ty c z n a je s t o b e c n o ś ć w y b it-  
I n y c h o s o b is to ś c i z e ś w ia ta g o s p o d a rc z e g o  

| i f in a n s o w e g o .

s e a

Na widowni Pomorza.

KroUe Izy
E n d e c ja p o m o rs k a , c z u ją c c o ra z d o tk l iw ie j , ż e  

g ru n t u s u w a s ię z p o d n ó g . t r a c i r e s z tk i w s ty d u  

i la m e n tu je  o b łu d n ie , iż  s fe ry  z ie m ia ń sk ie i p rz e m y 

s ło w e z o s ta ły  o s z u k a n e i w c ią g n ię te d o  b lo k u , p o 

p ie ra ją c r z ą d * w y ra ż a je d n o c z e ś n ie n a d z ie ję , ż «  

s fe ry  te  p o w ró c ą  n a e n d e c k ie p o d w ó rk o .

A rg u m e n ty , k tó re  w y s u w a  „ S ło w o  P o m o rsk ie "  

ja k o b y  b lo k r z ą d o w y  s k ła d a ł s ię z  o b c o p ’e m ie ń c ó w  
, i o b c o w y z n a n io w c ó w . s ą n ie s z c z e re , g d y ż e n d e c ja  

n ie p a m ię ta lu b n ie c h c e z ro z u m ie ć , ż e p rz e d s ta w i

c ie le L e w ia ta n a , m ię d z y k tó ry m i z n a jd u ją s ię n ie -  

p o ia c y , p o d p isu ją c y o d e z w ę b lo k u r z ą d o w e g o d c  

n ie d a w n a b y li p rz e c ie ż c h le b o d a w c a m i r e d a k to ró w  

i a g ita to ró w  e n d e c k ic h  o ra z , ż e k o n s te la c ja b lo k u  

p o li ty c z n e g o  n a p ła s z c z y ź n ie  r z ą d o w e j b e z z a tra c e 

n ia p rz e k o n a ń  n a ro d o w y c h  i r e l ig i jn y c h d o p u s z c z a  

k o m p ro m is y  z  c z y n n ik a m i lo ja ln y m i w o b e c  P a ń s tw a ,

C z y ż  e n d e c ja n ig d y  n ie g m s o w a x a i n ie w s p ó ł

p ra c o w a ła n p . z  ż y d a m i i m e m c a m i w  p o p rz e c im c h  

iz b a c h  u s ta w o d a w c z y c h . B lo k r z ą d o w y n ie o z n a 

c z a je d n o śc i p a r ty jn e j lu b n a ro d o w e j, p rz e c iw n ie  

z a ś o s ła b ie n ie o p o z y c ji a n ty rz ą d o w e j i a n ty p a ń 

s tw o w e j p rz e z p o z y s k a n ie  d la r z ą d u  p o p a rc ia c z ę 

ś c i m n ie jsz o ś c i n a ro d o w y c h i g ru p s p o łe c z e ń s tw a  

je s t d o w o d e m  ro z u m n e j ta k ty k i w y b o rc z e j c z y n n i

k ó w  p o ls k ic h .
G d y b y e n d e c y  m o g li w ró c ić d o  w ła d z y i o d 

z y s k a ć d a w n e ź ró d ła s u b s y d ió w  p a r ty jn y c h w  p o 

s ta c i w ie ik ie g o  p rz e m y s łu , n a p e w n o  n ie  m ie lib y  ż a d 

n y c h  s k ru p u łó w  w o b e c  f a k tu  o c z y w is te g o , ż e  c z ę ść  

p rz e m y s ło w c ó w  n a le ż y  d o  in n y c h  w y z n a ń , ja k  te i  

ro z g rz e s z y lib y s ię n a p e w n o . g d y b y s o ju s z e p o li

ty c z n e z w ią z a ły  ic h z p e w n y m i g ru p a m i o b y w a te l i  

n a ro d o w o ś c i ż y d o w s k ie j c z y  ru sk ie j .
U m iz g i z a ś „ S  o w a P o m o rs k ie g o * * w  k ie ru n k u  

r z e c z y w iś c ie p o w a ż n y c h  o s o b is to śc i w  p ra c y  n a ro 

d o w e j i k a to l ic k ie j n a  P o m o rz u , k tó re  z  c a ią  ś w ia -  

w o m o ś c ią i s z c z e rz e p ra g n ą w s p ó łp ra c y z r z ą d e m  

m a rs z a łk a P iłsu d s k ie g o , z n ie n a w id z o n y m p rz e z  

e n d e c ję , s ą ś m ie s z n e i d o w o d z ą je d y n ie , iż o b ó z  

e n d e c k i n a P o m o rz u  o b a w ia  s ię  k lę s k i p o d c z a s  w y 

b o ró w  i tę sk n i z a d o b re m i la ta m i, g d y  z a p ie n ią d z e  

z ie m ia n p o ls k ic h i p rz e m y s ło w c ó w m e n e rz y e n 

d e c c y  u p ra w ia l i a g ita c ję ó s e m k o w ą .

G d y b y  K o m ite t W y b o rc z y K a t. N a r . c z y li e n 

d e c k i n ie  m ó g ł s ię  o b e jś ć  b e z  „ re z e rw  z ie m ia ń s k ic h * * , 

o k tó ry c h  z ż a le m  p is z e „ S ło w o P o rn o rs k ie“ to  

i ta k  ic h  n ie  d o s ta n ie .
T ru d n o , le c z  ja k  je s t w  r z e c z y w is to ś c i . C z a s y  

z m ie n ia ją s ię , w z m a g a s ię p rz y p ły w  ś w ia d o m o ś ć !  

n a ro d o w e j i s p o łe c z n e j . A  k ro k o d y le łz y „ S ło w a  

P o m o rs k ie g o * * le c ą w  p ró ż n ię , o s ła n ia ją c w  c a ło śc i  

i „ p rz e p y c h u * * k o n s tru k c ję p s y c h y k i e n d e c k ie j , g d z ie  

' z a w ó d  m ię s z a s ię z e z ło ś l iw o śc ią  i w y ra ż a s ię w  

z ło rz e c z e n iu .

Flisroałcli PśisuflsM
wyjechał do Krynicy.

Warszawa, ( te l . w ł.) M a rsz a łe k P iłs u d sk i  

w y je c h a ł d z iś w  n o c y  d o  K ry n ic y .

ZJAZD WOJEWODÓW  

w Warszawie.

Warszawa, 27. 1. ( te l . w l.) P rz y b y li do 

W a rs z a w y  w o je w o d o w ie p p . M e c h w o ły ń s k i , 

J a sz c z o f t z Ł o d z i . K o rs a k , w o je w o d a k ie le c k i , 

R e m is z e w s k i lu b e lsk i i G ra ż y ń s k i ś lą s k i . S t. Z .

Z

AFERA W BANKU BUDOWLANYM.

Zatacza szersze kręgi

Warszawa, 27. 1. ( te l . w ł.) W  z w ią z k u  

d o c h o d z e n ia m i w  s p ra w ie n a d u ż y ć w  B a n k u

B u d o w la n y m , k o m is ja d o w a lk i z n a d u ż y c ia m i  

p rz e s łu c h a ła d r . K o z u b s k ie g o  b . d y re k to ra  te g o  

B a n k u . P rz e s łu c h a n ie  

p o c z e m  a re s z to w a n o i 

w ia k . G ro z i m u k a ra

t rw a ło k ilk a g o d z in ,  

o d s ta w io n o  g o n a P a -  

w ię z ie n ia o d 4 — 8 la t .

S t. Z .

OKRĘGOWA LISTA

G ru d z ią d z , O n . 2 6

N. P. R. (PRAWICA) 

b m . z g ło s z o n ą z o s ta ła  

p ie rw s z a l is ta p o s e ls k a w o k rę g u g ru d z ią d z 

k im , a m ia n o w ic ie l is ta N . P . R . p ra w ic y . Na 

p ie rw s z e m  m ie js c u u m ie s z c z o n y je s t b . p o s e ł  

R e d e r , n a d ru g le m  m ie js c u r a d c a m a g is tra tu  

p . N o w a k o w s k i .

N .osteczko wMR'e znsy u on e przez z’em’e
7 domów zniszczonych — 40 domów zagrożonych — 300 

bezdomnych.

Rzym, (radjo whsne). Miareczko włoskie Car
dinale w Kalabrji, które lat już nawiedzione zostało 
przez kilkakrotne osunięcia sie ziemi, wczoraj, w śro
dę. znowu srolze ucierpiało wskutek gwałtownego osu
nięcia sie większych mas ziemi. 7 domów zostało do
szczętnie zniszczonych, a 40 domów iest zagrożonych. 
Ponieważ położone sa na linji osuwających sie w dal
szym ciasm mas ziemi i kamieni. 300 osób zostało po

zbawionych dachu nad głową.
Mussolini wyznaczył natychmiast po otrzymaniu 

wiadomości o nieszczęściu, 20 tysięcy linr na cele do

raźnej pomocy dla dotkniętych katastrofa mieszkańców 
miasteczka. Prefekt Kalabrji udał sie osobiście na 
miejsce wypadku, aby wydać dalsze zarządzenia ra
tunkowe.
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h  t o t o  ń .  f n a n
G d y b yśm y m o g li u w ie rzy ć w szcze ro ść 

w y n u rzeń p rasy n iem ieck ie j, —  p rzy p u szczać- 

b y n am n a leża ło , że p o m in istrze R e ich sw eh ry 

G ess le rze , o b ją ł b ieg n a jw ażn ie jszy ch b o d a j 

sp raw R zeszy cz ło w iek , k tó ry zd o b ęd z ie so b ie 

zau fan ie w szy stk ich n iem ieck ich czy n n ik ó w 

rep u b lik ań sk ich . Z łud n e m n iem an ie tak ie o n o - 

w o zam ian o w an y m m in istrze G rcen erze n asu

w ać s ię m o że is to tn ie , sk o ro p ro b ierzem jeg o 

zap a try w ań i d ążeń stan ie s ię d aw n ie jsza d z ia

ła ln o ść jeg o n a stan o w isk u g en era ła k w a ter

m istrza , a n astęp n ie m in istra w  k ilku g ab in e

tach rep u b lik ań sk ich . N aw et so c ja lis ty czn y 

„V o rw aerts“ , stw ie rd za z zad o w o len iem , że 

G ro en er d o w ió d ł sw e j lo ja ln o śc i w o b ec rep u

b lik i, zw łaszcza p o d czas zam achu stanu K ap p a , 

k ied y to w sp o só b zd ecy d o w an y w y stąp ił 

p rzec iw zam ach o w co m .

B ard zo zn am ien ne , że n iem ieck a p rasa n a

c jo n a lis ty czn a p rzy ję ła n o m in ac ję g en er. G ro e- 

n era z p ew n em n iezad ow o len iem , że p u śc iła 

w  św ia t h a łaś liw e w iad o m o śc i o rzek o m y m je

g o d em o k raty źm ie i lew ico w o śc i, czeg o d o

w o d em m ia ło b y ć tak u su n ięc ie g o ze stan o

w isk a sze fa t. zw . rząd u w o jen n eg o , jak jeg o 

p rzec iw staw ien ie s ię p ro jek to w i W ilh e lm a I i-g o  

co d o stłu m ien ia zb ro jn ą ręk ą rew o lu c ji w  B er

l in ie , jak w reszc ie . —  n ied o pu szczen ie g o d o 

R e ichsw eh ry p rzez sfe ry reak cy jn e w  czasach 

p o w o jen n y ch .

W szystk o to p o tw ierd za w p raw d z ie w  

sw y ch rew e lac jach , zam ieszczo n y ch w „Acht- 

Uhr-Abendblatt“ p o se ł d o p arlam en tu n iem ie

ck ieg o S ch e id em an n . —  a le z rew e lac ji jeg o 
d o w iad u jem y s ię ró w n ież , że g en era ł G ro en er, 

b ęd ąc n a stan o w isk u sze fa rząd u w o jen neg o , 

p rzed staw ił w  lec ie 1 9 1 7 ro k u k an c le rzo w i R ze

szy b ard zo p raw ico w y i m o -n arc li is  ty czn y m e
m o ria ł, staw ia jący in te resy im p er jaH sty czn o - 

m o n arch isty czn e p o n ad in te resy k ap ita lis ty czn e.

P rzed tem jeszcze , w  ty m  sam y m o k resie , 

p o d czas w ie lk iego stra jk u w N iem czech , ten 

sam g en era ł G ro en er b y ł in ic ja to rem n a jb ar

d z ie j d rak o ń sk ich i au to k ra ty czn y ch , a za ra

zem n ie lu d zk ich w p ro st za rząd zeń p rzec iw ro 
b o tn ik o m . P rzy p o m in a to w arty k u le w stęp

n y m i k o m u n is ty czn a „R o tę F ah n e‘ * i cy tu je 
zn an e jeg o s ło w a : „Hunciotem ten, co dziś 

strajkuje.
G d y p o rażk a N iem có w sta ła s ię n ieu n ikn io

n a , g d y p rezy d en t W ilso n w y su n ą ł w aru nek ab

d y k ac ji W ilh e lm a H -eg o , p rzy ję ty ró w n ież 

p rzez k an c lerza M aksa B ad eń sk ieg o —  p rze
c iw staw ił s ię ab d y k ac ji te j g en era ł G ro en er, 
p ro p o n u jąc jed n o cześn ie , ab y cesarz W ilh e lm  
stan ą ł w  o k o p ach i w a lczy ł d o o sta tn ie j k ro p li : 

k rw i. Ż e W ilhe lm g ło su jeg o n ie p o s łu ch a ł —  . 

to in n a rzecz .

P o k a tastro fie , jak a sp ad ła n a im p eriu m 

n iem ieck ie p o zo sta ł g en era ł G ro en er n ad a l w  
s łu żb ie w o jsk ow e j i s łu ży ł za ró w n o p rezy d en

to w i E b erto w i jak k an c le rzo w i S c lie id em an n o - 

w i o raz H in d en b u rg o w i. ł i in d en b u rg o w i m a 

G ro en er g łó w n ie d o zaw d z ięczen ia , że p o m im o 
sp rzec iw u ró żn y ch p artji p o lity czn y ch —  o b

ją ł d z iś, tak w ażn e stan o w isk o m in is tra w o jn y .

S tw ie rd z ić n a leży , że p o p o d p isan iu n o m i
n ac ji G ro en era n aw e t i o p o zy c ja n ie zg ło siła 

żad n y ch zastrzeżeń , sk o n sta to w a ła b o w iem , że  

p rezy d en t H in d en b u rg zd ecy d o w a ł s ie n a n o

m in ac ję tę zu p e łn ie sam o d z ie ln ie , u su w ając te rn 
sam em w  k w estiach w o jsk o w y ch , in g e ren c ję 

stro n n ic tw p o lity czn y ch .

N o w y m in iste r R e ich sw eh ry sta je w o b ec 
w ie lk ich i b ard zo d o n io s ły ch zad ań . P o siad a 

o n jak o w o jsk o w y w ie lk ie k w a lif ik ac je w ie

d zy m ilita rn e j —  w ątp liw e jed n ak b ard zo , czy 
b ęd z ie p o s iad a ł ró w n ież d o sta teczn e k w a lif ik ac je 

p o lity czn e , czy b ęd z ie u m ia ł w zb u d z ić d o s ie

b ie zau fan ie p ań stw , k tó re z n a tu ry rzeczy 

m u szą śc iś le k o n tro lo w ać w szy stk ie p o czy n a
n ia m ilita rn e N iem iec . C iężk ą w a lk ę b ęd z ie 

m ia ł G ro en er d o p rzep ro w ad zen ia zw łaszcza 

w d z ied z in ie k o n ieczn y ch re fo rm w o jsk o w y ch , 

d o * ti. '•cw an y ch , d o p o trzeb n o w o czesn eg o re - 
p u b l.k ań sk ieg o rań stw a . W iad o m o , że w sze l

k im  re fo rm o m tak im sp rzec iw ia ją s ię n ac jo n a

l iśc i, u s iłu jący u ra to w ać co s jeszcze z d aw n eg o 
cesa rstw a. Jeże li n ie p ó jd z ie im  n a ręk ę, p rzy

czy n i s ię m o że d o p rzed łu żen ia ag o n ji o b ec

n y ch rząd ó w a le p o zy c ji w łasn e j d łu g o n ie 

u trzy m a.

N o m in ac ja G ro en era m a w k ażd y m raz ie 

d o n io s łe zn aczen ie i m o że p o c iąg n ąć k o n se

k w en c je , k tó re p o w in n y za in te reso w ać ró w n ież 

i p ań stw a zag ran iczn e Z w aży ć n a leży , że 
trak ta t w ersa lsk i red u k u jąc arm ję n iem ieck ą 

d o m in im u m , zn ió sł n acze ln y ch d o w ó d zcó w 

i sz tab y g en era ln e . N a cze le R e ich sw eh ry sta
ła o d czasu u tw o rzen ia n iem ieck’ e j rep u b lik i 

aż d o n ied aw n a o so b a cy w iln a —  n a jp ierw 
N o sk e , p o tem G essle r. —  o d p o w ied z ia ln a w o 

b ec P arlam en tu i w sp om ag an a p rzez jed n eg o 
z g en era łó w w ch a rak te rze d o rad cy tech n icz

n eg o , k tó ry n ie m ia ł ied n ak żad n y ch au to ry ta 

ty w n v ch w p ły w ó w n a k o m en d an tó w d y w iz ji. 
P o zam ian o w an iu g en era ła m in is trem R e ich s

w eh ry , sy tu ac ja , aczk o lw iek p o zo rn ie ta sam a, 

zm ien ia s ię k o m p le tn ie .

P rezy d en t R zeszy , p e łn iący fu n k c je ce  

sa rsk i m o że d ać , g d y za jdz ie p o trzeb a 

m in is tro w i w o jn y n aw e t b ard zo d a lek o p o su
n ię te ro zk azy . N ie m ia ło to o czy w iśc ie w ie l

k ieg o zn aczen ia , g d y p rezy d en tem R zeszy b y l 

E b ert, te raz , g d y p rezy d en tem jes t H m d en b u p g 

p rzed staw ia s ię sy tu ac ja n eco g o rze j.

W  o k resie rząd ó w H in d en b u rg a zaczą ł cy  

w iln y m in is ter w o jn y trac ić sto p n io w o sw o je 

p re ro g aty w y i k o m p e ten c je , a n a jw y ższą w ła- d en b u rg ,

K a t o l i c k a  N a r .  U n ja  Z ie m  Z a c h o d n ic h
L is t a  p o d  c y f r ą  p o w y ż s z ą , r e p r e z e n t u je  p o d  n a z w ą  Katolicko* 

Narodowej Linii Ziem Zacljoamcł) b ! o k n a n a js z e r s z e j  

p o d s t a w ie  r o z b u d o w a n y  s p o łe c z e ń s t w a  Z ie m  Z a c h o d n ic h  P o ls k i

W s z y s t k ie  s t a n y  i w s z y s t k e  w a r s t w y n a s z e g o  o b y w a t e l s t w a  s k u p i ł y  

s ię mvśL wzniosły cl) fyaset Listu Pasterski l q o  n a  j e d n e j p o d s t a w ie ,  

b y  w s p ó ln y m i s i ł a m i p r z y c z y n ić  s ię  w rzeczowej współpracy z rzaaem 

R z e c z y p o s p o l i t e j d o  r o z b u d o w y  g  s p o d a r c z e j i m o c a r s t w o w e j n a s z e g o  p a ń s t w a  

w  p r z y s z ł y c h  C ia ła c h  U s t a w o d a w c z y c h .

S z e r o k i f r o n t  k a t o l i c k o  n a r o d o w y ,  o b e jm u ją c y  p o w a ż n e  g r u p y  p o l i t y c z n e  

s t r o n n ic t w a  r e p r e z e n t u ją c e  i n t e r e s y  w s i i m ia s t , w ie l k ie  z r z e s z e n ia  g o s p o d a : c z e  

i z a w ó d  ) w e  n a js i l n ie j s z y c h  o r g a n iz a c j i w  d z ie ln i c a c h  Z ie m  Z a c h o d n ic h ,  w s z y t k o  

t o  c z y n i z  l i s t y  N r . 3 0

Najpoważniejszą listą przyszłego głosowania Ziem Zachodnich.

N a p ań stw o w e j l iśc ie k an dy d a tó w d o S e jm u f ig u ru ją n astęp u jące n azw isk a:

M in . Romocki (C h . D .); Antoni Michalski, ro ln ik (Z jed -n . W lo śc.) ; Kazimierz Chmielewski, 
p rzem y s ło w iec (N ar. U n ja S tan u Ś red n .) ; Dr. Stanisław Schultz, ad w o k a t W arszaw a (C h . R .) 

, Kazimierz 2ycki, ro ln ik P o m o rze ; Kajetan Morawski, u rzęd n ik p ań stw . Władysław Grobelny, 
rzem ieśln ik G ru d z iąd z ; Antoni Bartkowski, cech m istrz p iek a rsk i M u ro w an a G o ślin a ; Dr. Zdzis

ław Chmielewski, ro ln ik —  K rak ó w i in n i.

N a p ań stw o w e j l iśc ie k an d y d a tó w d o S en atu u m ieszczo n e są n astęp u jące n azw isk a : 
D r. Tadeusz Szuldrzyński ro ln ik (C h . R .) Bolesław Kasprowicz p rzem y s łow iec (N a r. U n ja S t. 
Ś red .) . Ludwik Dolała ro ln ik , S k a lm ie rzy ce (Z jed n . W ło ść.) . Jerzy Madeyski u rzęd n ik 

p ań stw ., K rak ó w . Aleksander Dąmbski ro ln ik , M ało p o lsk a Z ach . Stanislaw Dybała ro ln ik , 
Ż ó rn ik i. Józefat Komaszewsk p rzem y s ło w iec , In o w ro c ław (N a r, U n ja S t. Ś red .) . Adam Żół
towski ro ln ik , Ja ro g n iew ice (C h . R .). Henryk Koppen u rzęd . p ań stw ., G ru d z iąd z (N ar. U n ja

S t. Ś red n .) . Wlad. Słoma ro ln ik , A lek san d ro w o (C h . R .) i in n i.

R o z p a t r y w a n ie  l i s t  p a ń s t w o w y c h
W komisji wyborczej - Lista komunistyczna nie została faktycznie uznana 

L’sty chłopskie muszą mieć nazwy ustalone

W arszaw a . (T e l. w ł.) D o p ó źn e j g o d z iny , 

n o cn e j to czy ły s ię o b rad y p ań stw o w e j k o m is ji 

w y b o rcze j. W icem in is te r C ar zap ro p o no w a ł 

u n iew ażn ien ie l is ty k o m u n is ty czn e j N r. 1 3 , n a 
k tó re j zn a jd u je s ię sze reg fa łszy w y ch p o d p isó w 
ty ch o só b , jak ie zg ło s iły p o w y ższą l is tę . N a 

ten tem a t ro zw in ę ła s ię d łu g a d y sk u s ja , w  k tó
re j p rzed staw ic ie l k o m u n is tó w u s iło w a ł k w estję 

au ten ty czn o śc i p o d p isó w p rzedstaw ić , jak o sp ra
w ę p o lity czn ą. K o m is ja jed n ak stan ę ła n a g ru n

c ie rzeczo w y m i w y raz iła ży czen ie , ab y p o d d ać 
śc is łe j n arad z ie k w estję au ten ty czn o śc i p o d p i

só w , a sp raw a zo stan ie za ła tw io n a n a n a jb liż - 

szem p o s ied zen iu p ań stw o w ej k o m is ji w y b o r
cze j. W sk u tek teg o l is ta N r. 1 3 n ie zo sta ła fak

ty czn ie u zn an a , aż d o czasu o sta teczn eg o za ła t

w ien ia k w estji p o d p isó w .

B o ls z e w ic k a  w a lk a  z poiskiem d u c h o w ie ń s t w e m  

Szczegóły procesu przeciw ks. Skalskiemu
Moskwa. (PAT.). Wczoraj, t. j. we wtorek, 

24-go b. m. późnym wieczorem, przed wojskowem 
kolegium najwyższego sądu Związku Sowietów roz
poczęła się sprawa księdza prałata Skalskiego, któ
ry został pociągnięty do odpowiedzialności z art. 
54 kodeksu karnego Sowietów.

Przewodniczy rozprawie Ulrich. Obrady toczą 
się przy drzwiach zamkniętych. Oskarża starszy 
pomocnik prokuratora najwyższego sądu Związku 
Sowietów Katanian. Broni księdza prałata członek 
moskiewskiego kolegium obrońców Karjakin. Pro
ces księdza prałata Skalskiego poprzedzony został 
w prasie sowieckiej zaciekłą kampanią przeciwko 
duchowieństwu polskiemu w Związku Sowietów 
wogóle. M. in. 19 stycznia r. b. ukazał się w „Izwle- 
stjach“ artykuł p. t. „Polski szpion ks. Skalski", w 
którym niejaki Morozow charakteryzuje działalność 
rzekomo antysowiecką całego duchowieństwa ka-

MeCdzteslecloIecle procy naukowej proL BritcKnera
Ofoczyslott w solonoch polskiego potplstam

B erlta , 2 5 . I . (P A T .) D z iś o 5 p o p o l. w  sa
lo n ach p o se lstw a p o lsk ieg o w B erlin ie o d b y ła 
s ię u ro czy sto ść k u czc i p ro f. A lek san d ra 

B ru ck n era , k tó ry w  b ież , ro k u o b ch o dz i 5 0 -lec ie 
p racy n au k o w e j. Z K rak o w a p rzy b y li sp ec ja l
n ie n a tę u ro czy sto ść p ro f. u n iw . Jag ie llo ń sk ieg o 
d r. Ig n acy C h rzan o w sk i i d r. S tan is ław K o t o raz 
d r. M u szy ń sk i, d y r. k rak o w sk ie j S p ó łk i W y d aw

n icze j, k tó ra sw o im n ak ład em w y d a la k s ięgę 
p am ią tk o w ą k u czc i ju b ila ta . W  sa lo n ach p o se l
stw a, d o k tó reg o p rzy b y ł d r. B ru ck n er w  to w a
rzy stw ie sek re tarza p o se ls tw a p . K o m arn ick 'e - 
g o , zg ro m ad z il i s ię cz ło n k o w ie p o se ls tw a , k o n
su la tu g en era ln eg o z k o n su lem Z ie liń sk im n a 
cze le o raz g o śc ie z K rako w a, w reszc ie p ro f.

’ ze p rze ją ł w arm ji n a jp 'e rw g en era ł v o n 

S eeck t. a n astęp n ie g en era ł H ev e.

P o p rzep ro w ad zo n y m p o d z ia le fu n k c ji  
n ied zy p rezy d en tem R zeszv a d o w ó d źcę R e ich s- 

v eh ry b y l d o tąd cy w iP”  ^ ‘ n . w o jn y l i ty lk o  

'-o w o ln em n arzęd z iem , ca łk iem za leżn em o d 

k o g o ś in n eg o . O b ecn ie b ęd z ie in a rze j. H m

H ey e i Q ro en er to tró jk a , tw o rząca

D a lsza d y sk u s ja to czy ła s ię o k o ło n azw 
ty ch stro n n ic tw , g ru p p o lity czn y ch , k tó re w  ty 

tu łach m ają s ło w o ch ło p sk ie . M ian o w ic ie p o
za stro n n ic tw em ch ło p sk iem , k tó re u zy sk a ło l i 

stę N r. 1 0 zn a jd u je s ię k ilk a in n y ch l is t, k tó re 

p o s iad a ją w  sw y ch ty tu łach p o d o b n e b rzm ie

n ie , m o g ą sp o w o d o w ać p ew n e zam ieszan ie 
i o m y łk i. K o m is ja stan ę ła jed n ak n a g ru n c ie 

ró w n ież rzeczo w y m I p o stan o w iła k w estję tę 

o d d ać d o za ła tw ien ia p rzed staw ic ie lo m ty ch l is t, 
ce lem u zg o d n ien ia n azw . O k o ło g o d z in y 1 -sze j 
w  n o cy k o m isja w y b o rcza za ła tw iła sp raw y 

p raw ie w szy stk ich l is t d o N r. 1 8 w łączn ie , p o t
w ie rd za jąc ich p raw o m o cno ść , z w y łączen iem 

l is ty n r. 1 3 . N astęp n ie u zn an o l is tę N r. 2 5 . C o 
d o in n y ch l is t d y sku s ja to czy ć s ię b ęd z ie n a n a j- 

b liższem p o s iedzen iu , t. j . w  p ią tek . S t. Z .

tolicklego w Związku Sowietów, powracając myślą 
do procesów mińskiego i ieningradzkiego księży ka
tolickich z arcybiskupem Cieplakiem na czele. Księ
dzu Skalskiemu autor artykułu zarzuca agitację 
przeciwko władzy sowieckiej, organizowanie jaw
nej propagandy pro-połskiej oraz okazywanie ma
terialnej pomocy rodakom, których władze sowiec
kie uważały za przedstawicieli polskiego wywiadu.

Moskwa. (PAT.). „TASS.“ donosi: W cza
sie wstępnego przesłuchania ks. Skalskiego ten 
ostatni zaznaczył, że jest obywatelem Związku So
wietów i że swoją urzędowa działalność wykony
wał stale na Ukrainie. Na wniosek prokuratora Ka- 
taniana sąd postanowił dołączyć do akt szereg do
kumentów, m. In. listy ks. Fedukowicza do Papieża 
oraz listy ś. p. ks. arcybiskupa Cieplaka, pisane 
z Rzymu do Kataniana.

u n iw . b erliń sk ieg o d r. V assen er, n astęp ca p ro f. 
B ru ck n era n a k a ted rze f i lo lo g ji s ło w iań sk ie j. 

P o d czas u ro czy sto śc i p rzem aw ia li: p o s. p o lsk i 

w  B erlin ie m in . O lszo w sk i, p ro f. Ig n acy C h rza
n o w sk i p ro f. S t. K o t*  p o czem d y r. K rak o w sk ie j 
S p ó łk i W y d aw n icze j w ręczy ł ju b ila to w i w sp a
n ia le w y d an ą k s ięg ę ju b ileu szo w ą , z ło żo n ą z 
p rac 2 9 d aw n y ch u czn ió w i k o leg ó w p ro f. 
B ru ck n era . W zru szo n y ju b ila t d z ięk o w a ł d łu ż - 

szem p rzem ó w ien iem . U ro czy sto ść zak o ń czy ła 
s ię p rzy jęc iem w  sa lo n ach p o se ls tw a . W  zw iązk u 
z o b ch o d em ju b ileu szu p ro f B ru ck n era , n ad esz ło 
d o p o se ls tw a p o lsk ieg o w  B erlim e p o d ad resem 

p ro feso ra k ilk ad z ies ią t d ep esz g ra tu lacy jny ch .

zg o d n a ro d z in ę F u n k c je , o n g iś d z ie lo n e m ię
d zy cesarzem , szefem g ab in etu w o jsk o w eg o 

i szefem sz tab u , u ję te zo sta ły w - jed n a d io ń . 

C o k o lw iek b y ^ m v sad r li o n o m in ac ji G ro en era. 

w fak c ie zastan ien ia G es’ ’ e-a p rzez g en era ła , 

z tru d em m o żn a d o p a trzy ć s ie zm ian y w y 

ty czn y ch . k tć rem i k ie ro w a ły s ie N iem cy w o r

g an izac ji sw ej s iły zb ro jn e j. L. P.

„ P  a w l ”  f o w ic ie . . .
„P ias to w i" n ie w ied z ie s ię an i n a P o m o rzu , ani 

w  W e lko p o lsce . W  w o jew . p o zn ań sk iem wzmaga 
s e o d p 'y w d aw n ie jszy ch s ił P iasto w y ch d o Z jed n o
czen ia W ło śc ian . W  o sta tm m n u m erze „W ło śc ian i
n a" zn a jd u jem y sze reg l is tó w p o szczeg ó lny cn p ro
w in c jo n a ln y ch k ó ł „P ias ta " , k tó re zg łasza ją przystą
p ien ie d o Z jed . W ło śc ian . M a to m ie jsce w  o st. czasio 
w  R ak o n iew icach c , w  p o w . w o lsz tyń sk im , m o g ileń
sk im . m ięd zy ch o d zk im . ch o d z ieżsk im . o b o rn ick im , 
ja ro c iń sk im , cza rnk o w sk im , żn iń sk im , o d o lan o w - 

» sk im , szam o tu lsk im . W m ie jsco w o śc iach powyż
szy ch ca e k o a „P iasta " o p o w ied z ia ły s ię za Z jed n o
czen iem W ło śc ian . S ło w em w W ie lk o p o lsce „Pia
sto w i" u su w a s ię zu p e łn ie g ru n t z p o d n ó g . 

—

W lr M  r a ^ i i l c a ló w
K o m u n izu jąca s iła ch ło pstw a. —  A m b ic je 

N . P . R .- lew icy .

L u b lin (A W .) S k o n f isk o w an o o d ezw ę w y 

b o rczą stro n n ic tw a Z w iązk u S iły C h ło p sk ie j 
(g ru p a secesy jn a ze stro n n ic tw a ch ło psk ieg o ), 

k tó re j p rzo d u je W o jto w icz . O d ezw a u trzy m a

n a b y ła w  d u ch u k o m u n isty czn y m . S tro n n ic tw o 

to n a g ru n c ie L u b lin a ag itac ję sw a p ro w ad z i 
g łó w n ie w śró d lu d n o śc i w ie jsk ie j.

Ł ó d ź (A W .) M ie jsco w e w ład ze N . P . R . 

lew icy zażąd a ły p ie rw szeg o m ie jsca n a l iśc ie 

śc iś le san acy jn e j, k tó ra m a o b jąć p o za N . P . R . 
lew icą P artję P racy i Z w . N ap raw y R zeczy p o s

p o lite j. Jed n o cześn ie N . P . R . lew ica żąd a 

d ru g ieg o m ie jsca n a l iśc ie d o S en atu z w o je
w ó d z tw a łó d zk ieg o . W  raz ie g d y b y p o stu la ty 

te n e zo sta ły sp e łn io n e , N . P . R . lew ica zap o

w iad a sam o d z ie ln e p ó jśc ie d o w y b o rów . ;

— f^i

Broń francuska dla Jugosławii
Dziwne insynuacje pism wCokcti

B erlin . (T e l. w ł.) . P ism a b erliń sk ie zam iesz
cza ją n a n acze ln em m ie jscu g ło s tr jes teńsk ieg o p i
sm a „P o p o io d i T rieste " , d o n o szący o rzeko m y ch , 
o d la t u p raw ian y ch d o staw ach b ro n i f ran cu sk ie j d la 
Ju g o sław ii n a p o k ładz ie sta tk ó w f ran cu sk ich .

W ed łu g in fo rm acy j „P o p o io d i T ries te" is tn ie je 
reg u la rn a k o m u n ik ac ja m ięd zy M arsy lją i ad rja ty c- 
k iem i p o rtam i p o rtam i ju g o s lo w iań sk iem i, k tó rą w 
g łó w n e j m ie rze u p raw ia p aro w iec l in ji  „M essag e- 
r ies M arit im es" , „T en er if fe " . P aro w iec ten wyła
d o w u je w  G rav aso k a rab in y i k a rab in y m aszy n o w e ,. 
a w  Ś u sak sam o lo ty . P o za tem sta tk i te j sam e j linji 
„M an ie res" i .S o u v en t" u trzy m u ją sta łą k o m u n ik a - 

•c ję z S a lo n ik i, g d z ie w y ład o w u ją c iężk ą arty le r ię . 
W  r . 1 9 3 5 w  ten sp o só b p o d o b n o w y ład ow an o w  Ju
g o s ław ii 7 5 0 0 0 0 k a rab in ó w i o d p o w ied n ią i lo ść c ięż
k ich d z ia ł. W  o sta tn im czasie o trzy m an o w  Jugo
s ław ii p o d o b n o tak że 5 sam o lo tó w , a d a lsze 2 0 sa
m o lo tó w czek a n a tran sp o rt w  M arsy li i

• • • 1
Charakterystyczny iest szczegół, że pisma wło-l 

skie o tajnym wywozie broni włoskiej do Węgier 
nie wspomniały ani słowem, lub też zbyto ironiczną 
uwaga, jako bajkę. Obecnie pisma włoskie czem- 
prędzej usiłują lansować wiadomość, któraby zdo-i 
łała skompromitować Jugosławię.

Rosja ku naprawie stosunków 

z Ameryką i Franc ą
Droiktiorif - Ranizau w roli 

pośiecSn ka
Berlin, 25. 1. (Pat.). „Beri Ztg. am Mittag* 

przynosi sensacyjne informacje rządu sowieckiego 
w stosunku do rządu francuskiego i amerykańskie
go. W dniach najbliższych — według doniesienia 
dziennika — przybyć ma do Berlina z Moskwy am
basador niemiecki w Moskwie, hr. Brockdorfi-Ran- 
tzau. Przyjazd jego ma pozostawać w związku a 
ważnemi naradami rządu niemieckiego w sprawach 
polityki zagranicznej. Ambasador niemiecki w Mo
skwie miał w ostatnich dniach prowadzić z człon
kami rządu sowieckiego wyczerpujące narady na 
temat aktualnych wielkich zagadnień politycznych. 
Rząd sowiecki — jak twierdzi dziennik — ma w 
dalszym ciągu trwać na stanowisku polityki zbliże
nia między Rosją. Niemcami, a Ameryką i zamierza 
za pośrednictwem swego ambasadora w Paryżu 
sondować opinję francuską w sprawie przymierzą 
między Francją a Sowietami.

T tulercu pertraktuj w Rzymie
R z y m , ( r a d io  w ła s n e ) . B a w ią c y  o b e c n ie  w  R z y m ie  

r u m u ń s k i m in is t e r s p r a w  z a g r a n ic z n y c h  z o s t a ł w c z o r a j ,  

w  ś r o d ę , p r z e d  p o łu d n ie m  p r z y ję t y  p r z e z  k r ó la  w ło s k ie 

g o  w  K w i r y r a le . N a s ie n n ie  z ło ż y ł T i t u le s c u  w ie ń c e  n a  

g r o b a c h  k r ó le w s k ic h  w  P a n t e o n ie  i n a  g r o b ie  N ie z n a n e 

g o  Ż o łn ie r z a . O  g < x t e . 6  p o  p o łu d n iu  r o z p o c z ę ła  s ie  w  p a 

ł a c u  C h ig i k c n ie c e n c ja  m ie d z y  M u s s o l i n im  i m in is t r e m  

r u m u ń s k im  k t ó r a  t r w a ła  d o  p ó ź n e j g o d z in y  w ie c z o r n e j ,  

I n ie  z o s t a ła  j e s z c z e  u k o ń c z o n a  w  c h w i i n a d a n a  d e o e -  

s z y .

. . C o r r i e r e  d ń t a l i a "  p o ś w ie c ą  a r t y k u ł w s t ę p n y  w iz y c ie  

m in is t r a  r u m n ń s k ie g o . w  k t ó r y m  o m a w ia  s z c z e g ó ło w o  

s p r a w ę  z a t a r g u r u m u ń s k o  - w ę g ie r s k ie g o  I p ie r w s z ą  

r o z m o w ę  m in is t r a  T i t u le s c u  z  M o s s o f n im  P is m o  o r z y ^ -  

p o m in ą  R u m u r r i . i ż  W ło c h y , z w a ^ n e  z  R u m u n ia  * o h i -  

n r z y ja ź n i , m o g ą  w y r z e c  d e c y d n f a o e s ło w o w  z a  t a r  t h  

R u m u n i i z W ę g r a m i . P o ś r e d n ic t w o  w io  k ie  m o ż e  P  i k o  

o r z y ^ ie ś ć  k o r z y ś ć  i u m o c n ić  p r e s ' i g e  W ło c h  w  o a n s t -  

w a c h  n a d d u n a ’ s f  ’ c h .

W a r s z a w a . R ad a M in is tró w u ch w ali ła lo zw iazać n o -  

w o lan a sw eg o czasu d o ży c ia k o m is’ ? an k ie to w a d la b a
d an ia cen o ro d r> k c: i z d n iem 1 0 lu tego r . b .

W  I  id ' ie aresz to w an o b . p o sh P u łk o w n ik a za p rze
m ó w ien ie z r 1 9 2 6 . w  k tó rem to r 'r ’ em ó w ien iu ) ,o k u ra - 
to r d o n a’ rn ie « ie n rzes’ en s 'w a p o lity czn eg o .

G d 'r k . P re -d en t S ah n i w y g ło s i /x n o se o p ro g ra
m ie n o w ego sen a tu

L '-n J’  n K rażow n k p eru w iań sk i „A ln ik an tg rau " 
u szk o d zo n y zo sta ł u w y b rzeży R a lb o a w sk 'd ek zd e rzen ia 
< ie z p errw h ń - '-n ło d z ią p o d w o d n a R

P z’  m . K ró l n -7 v’ n | ru m u ń sk ieg o m in is tra sp raw za

g ran iczn y ch - T i u lescu .
M ed’ o h n . ’ ’ ieszk -n ie s io s trzen icy n ap ież? p . A n g e

l ik i  R atti zo sta ła o 'rad z ln n e W iad o m o ść o zam o rd o w a
n i o pa ttiJes f n :''' aw d z iw a .

F h ło z ró ^ . O c!h v ł « ie ch rzest d ru g ieg t sv n a k ró lew
sk ie ' n ary lu g o s ło w rń sk ie i. N ad an o m u im ię T o m ł- 

: s ław
M ?ń sk . M ieszk ań cy M iń sk a h r. C zap sk i, p p . P r u -  

' szy ń scy i M in k o w sk i zo sta li p o staw iem p rzed s ą d e m  za 

u k ry w an ie sta ry ch w arto śc io w y ch m eb li.

t
1
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Styczeń

Pia eK

K alendarz '•zvm -kat.:

P ią tek Jana Z ^o toustego 
.S obo ta O b i- św . A gn ieszk i

K alendarz atisku

P iątek P rzybystaw

S obo ta R adom ir

tońce
chód 16 12

C siężyc : W ' nóJ 10 ,44 za

chód 41 ,29

'a-w sciio .l 7 .24

—  P o r a d n ia p r z e c iw g ru ź lic a (u lica W ie lk ie 

G arbary ) bezp ła tna , czynna w e w to rk i i p ią tk i 

o d  1 4 — 1 5 .

—  P o ra d n ia  d la  m a tk i i d z ie c k a . P . T . O p iek i 

n a d  D zieck iem (u lica W ały obok S traży O gn io
w e j) bezp ła tna , czynna w  pon iedz ia łk i i czw art- 

k i o d  2 — 4 .

—  A p tek a d y ż u r n a . „ P o d O r łe m “ —  S t. 

. R y n e k , te l. 7 .
—  K sią żn ic a M ie jsk a im . K o p e rn ik a (u lica 

W ysoka 12 ) o tw arta w dn ie pow szedn ie od 

9 ,30— 12 i od 16— 19 ,30 .

—  M u z e u m  M ie jsk ie (R atusz , I I . p .) o tw ar

te w n iedzie lę, w to rk i i p ią tk i od godz iny 11 

do 13 -te j.
—  B ib ljo te k a  T . C . L  (u lica W ysoka 1 2 )  

o tw arta w  dn ie pow szedn ie od 11— 13 i od 15 ,30 
do 18 ,30 ; f i l ja  I . (u lica L ub iecka 44 ) ty lko w  
n iedzie le od 14— 15 ; f i l ja  I I . (u lica S ienk iew icza 

6 -8 ) w e w to rk i i p ią tk i od 17— 18 .

— B ib ljo tek a W c isk o w a D . O . K . V III . 

(u lica Ż eg larska , obok kasyna garn iz .) o tw arta 
w  dn ie pow szedn ie : w ypożycza ln ia książek od 

15— 20 i czy te ln ia czasop ism od 15— 21 .

: CO W Y Ś W IE T L A J Ą  W  K IN A C H ?

m iłostek z H ar-—  „ Ś w ia to w id " . G n iazdo 

r y m  L ied tke .
„ P a ła c e" „Z d rada, k tó re j 

g in ią V ali i E . B riem .
—  „ P a n " . V erdun ! _

'  O D  R E D A K C J I .
W  num erze w czo rajszym

n ie by to z V ir-

W  num erze w czo ra jszym naszego p ism a 
n ie m og liśm y zam ieśc ić częśc i m ateria łu , a spe
c ja ln ie z dz iedz iny k ron ik i m ie jscow ej, pon ie
w aż l is t w ysłany z T orun ia do P oznan ia, gdz ie 

p ism o się d ruku je, w ędrow ał p rzesz ło 36 go
dz in . Z apy tu jem y u rząd pocz tow y w T orun iu , 
z czy je j sta ło się to w iny i co zam ierza u rząd 
uczyn ić aby podobne w ypadk i n ie pow tarzały 
się . P rzep raszam y czy te ln ików za b rak i w y 

n ik łe n ie z n a sz e j w in y .

—  S p r o s to w a n ie . N a  s tr o n ie p ie r w sz e j w c z o 
r a jsze g o  n u m e ru  w  o d e z w ie P o z a p a r ty jn e g o  K o m i
te tu  S p o łe c zn e g o  p ie rw sze  z d a n ie  p o w in n o  b r z m ie ć :  
„ D a ją c p o s łu c h  o r ę d z iu  D o sto jn y c h  N a sz y c h  A r cy -  

p a s te r zy  i t  d .“ .
—  K u u w a d z e k ier o w có w sa m o c h o d ó w !  

W ojew ódzka K om isja d la badan ia po jazdów 
m echan icznych i egzam inow an ia kandydatów 

na k ie row ców będz ie u rzędow ała w  T orun iu w  
1928 roku . W  styczn iu 26 i 27 ; w  lu tym 3 , 4 , 
16 i 17 ; w  m arcu 1 , 2 , 15 , 16 i 22 . P rzed łużen ie 
w ażności zezw o leń na ku rsow an ie sam ochoda
m i udz ie la U rząd W ojew ódzk i w  c iągu m iesią
ca styczn ia , lu tego i m arca w  pon iedz ia łk i, śro

d y  i p ią tk i od godz iny 10— 13 .

K O N F IS K A T A „ S tO W A P O M O R S K IE G O / 4

W czora jszy i dz is ie jszy num er „S łow a P o
m orsk iego zosta ły skon fiskow ane za podan ie 

fa łszyw ych w iadom ośc i o akcji w ybo rczej, m o

gących p rzyn ieść szkodę państw u .

> D Z IW N E  D R O G I „ P IA S T A " .
N ie w ied z a ju ż , o  c o Im  c h o d z i

W  dn iu 25 . b . m . odby ł się w  S tarogardz ie 
w le c stronn ictw a ludow ego P iast, na k tó ry 
p rzyby ło aż 70 osób . D ziw ić się na leży iż  

stronn ic tw o P iast na P om orzu łudz i się jesz
c z e , iż po traf i idąc w  po jedynkę, stw o rzyć sil
n ą podstaw ę d la rządu m arszałka P iłsudsk iego , 

c o m a być rzekom o życzen iem m ie jscow ego 

zarządu stronn ictw a. (? !)

P O S Ł O W IE S A , W Y B O R C Ó W  N A T O M IA S T N IE M A .

D n ia 24 . b . m . m ia ło się odbyć zeb ran ie p rzed
w ybo rcze P . S . L . P iast w  G n iew ie — zw o łane 
p rzez m iejscow y Z arząd . Z pow odu n ieprzybyc ia 
cz łonków zeb ran ie do sku tku n ie dosz ło . N a ze
b ran iu Z arządu pow ia tow ego , zw o łane w tym że 
dn iu , uchw alono jednog łośn ie w ysunąć na 1 m ie jsce 
kandydata na posła —  n ie jak iego S aw ick iego z P o ł- 
czew a, pow . S tarogard , na zastępcę Z aw odz insk ie - 

g o  z G n iew a.

O R C IN A L N E  Z E B R A N IE , 
a racze j o rg ina n i in ic jato rzy .

D n?a?4 o m . odby o się w  T orun iu zeb ran ie

na nych —  zw o’ ane p rzez p . R atajsk iego —  z U rzę
du S ka łkow ego i p . S akow sk iego z M ag istra tu m .
1 o run a. O becnych by 'o oko o 50 osób , p rzew ażn ie 
u rzędn ików skarbow ych , m ag istrack ich , szko lnych 

i D O . K . . . .
P R aia isk i w  sw em p rzem ów ien iu —  zazna

czy , że u rz-dn icy n ie O trzym ali na leży te j gw aran
c ji co d ) u bo rr sw ego p rzedstaw ic ie la do S ejm u 1 
_  w obec czego na leży pod jąć roz ; jczęc ie akc ji z > 
Z iednoczen iem G ospodarczem , (g rupa pp . B re jsk ich , 
skec ja P iasta), z k tó rego ram ien ia u rzędn icy o trzy
m ać m ogą dw a m andaty (na l iśc ie Z jedn . uosp . w  l 

S cjrn ic?)
W yw ody n . R atajsk iego zb ija ł p . Ł uczak 

u rzędn ik w o ew aizk i, k tó ry zw rócił słuszn ie uw agę 
na n ieram e w ym agan ia sam ozw ańczych g rupek po

l itycznych . , , t
P o w ybran iu kom ite tu , do k to rego w eszli pp .. 

S ap terzyńsk i, B ow sk i, C yau lsk i i S tan iczenko , 
w ybrano kandydatów na posłów , a m ianow ic ie pp .: 
R ata jsk iego i B ąkow sk iego , z k tó rych p ierw szy

u rzędn ików państw ow ych , sam orządow ych i kom u- ■ ^ n je^ a j S iedm iu K arlów ", w znow iona po ce-

R ata jsk iego 1 bąK O W S K iegO , Z K tu ryu i p ic iw az ,.y uw it ‘ w < yw ’ T . H -A rp i sk radz iono 1 bu - 
o trzym ał 20 g osów , d rug i -  14 . R eszta obecnych czyk S ab iny . 1 o run ia -  k tó re j sk radz iono 1 bu 
w . trzv iiia ’ a się o^ g łosow an ia , co św iadczy , iż zna-» dz ik 1 ko d rę —  w artośc i 25 z ł.
leź ii sie na tvm  zeb ran iu trzeźw i obyw ate le . 2 ) n a  szkodę G orczyńsk iego F elik sa z T oru ,

Z Rady Miejskiej
3 -m H Jonow a pożyczka na budow ę m ostu d rogow ego . —  S praw a budżetu na r. 1928 . —  B urz liw e dem on

strac je .poko jow o -rodatkow e". —  P . P . S . i N . P . R .

D n ia 25 bm . odby ło się posiedzen ie nasze j 

R ady M ie j* * c * * * *k ie j pod p rzew odn ic tw em p rezesa 
A n tczaka. P o-iedzene to ob ftow a^o w m om en

ty k ry tyczne. P rzeb ieg szczegó ln e pod kon iec 

by ł bardzo bu rz liw y . N a po rządku dz iennym 
by ła sp raw a budżetu na rok 1928 . N a począt

ku posiedzen ia uchw a’ ono zaciągnąć pożyczkę 

w  B anku G ospodarstw a K ra jow ego w sum ie 3 

m fljonów z ło tych na budow ę m ostu d rogow ego 

p rzez W isłę .

k tó rem u sk radziono z ło ty dam sk i zegarek , ob rączkę
ślubna i t. p .

4 S p isano 5 don iesie )* za p rzekroczen ie p rzep isów
san ita rno -obycza jow ych .

W  tj  ch dn iach zosta ł p rzy trzym any p rzez po
sterunek P . P . w  S karszew ach n ie jak i W ytrem - 
bow sk i Jan z S karszew , po r* . K ośc ierzyna, k tó ry 
dopuśc ił się k radz ieży kaw y i sm alcu z m agazynu
ko le jow ego —  ekspedyc ji tow arow ej w  S karsze
w ach , dn . 30 . 12 . 1927 roku .

—  P r z y tr zy m a n o : 4  osoby za k radz ież , w  te rn 
jedną jako poszuk iw aną p rzez W ydz ia ł Ś ledczy w  
P oznan iu i 2 za p ijaństw o , k tó re po w y trzeźw ien iu
i p rzes’ uchan iu zw o ln iono .

Ł ukaszew sk i W ład ., zam . p rzy u l. K ośc iuszk i 
50 , zg łosił k radzież 25 fun t, sm alcu z w oza, sto ją
cego w  u licy M iędzym urze.

S teoanek Jan . zam ieszka ły p rzy u l. K ochanow
sk iego 17 , zg łosił k radz ież po rtfe lu z dow odem oso
b istym i dokum en tam i. W  pow yższych w ypadkach 
dochodzen ie w  toku .

W ykry to sp rzen iew ierzen ia jednego p łaszcza, 
w art 150 z ł na szkodę M arty R oszak z T orun ia. 
S praw cą jest I . S . z T orun ia .

W  ub . tygodn iu n ieu jaw n ien i sp raw cy dokona li 
k radz ieży z w łam an iem w  m ieszkan iu p iekarza S te
fana Jarzem bow sk iego w W ąbrzeźn ie , gdz ie sk ra
dz iono 1 .060 z ło tych w  sreb rze , uchodząc następn ie 
n iepoznan i.

D n. 23 . I . 28 w yk ry to w  T orun iu sp rzen iew ie- 
’ rżen ie na szkodę M arty R oszak z T orun ia. S praw cą 

sp rzem ew ierzen ia jest In icka S te fan ja z T orun a.
W  T orun iu dn . 20 . 1 . 28 . p rzy trzym ano za k ra

dz ież 3 osoby , a m ianow ic ie : W alen iak M adę bez 
sta łego m ie jsca zam ieszkan ia ; P ekerum M artę , bez 
starego m ie jsca zam ieszkan ia , S pycha lę A lo jzego , 
zam . w  T orun iu .

W  da lszym c iągu p rzystąp iono do rozpa
tryw an ia no rm anego budżetu na rok 1928 , 
k tó ry uchw alono z k ilkom a m aiem i pop raw ka

m i. B udżet p rzew idu je w  w ydatkach zw yczaj
nych sum ę 3 ,311 ,765 z ło tych , k tó re pok ry te być 
m ają z zw yk łych dochodów . W ydatk i nadzw y -

Ohydny napad na księdza
2 2 -le tn i m ło k o s u d e r zy ł k a p ła n a tę p em n a r z e d z te m  —  n a p a s tn ik a  o d d a n o  w  r ę c e p o lic j i.

D n ia 25 b . m . o godz in ie 8 -m ej w ieczo
rem dokonano ohydnego napadu na p rzecho

dzącego u licą Jęczm ienna ks. w ikarego S try - 

czyka z kośc io ła P anny M arji. patrona S tow a
rzyszen ia M łodz ieży K ato lick ie j. N apastn ik , 

n ie jak i L eon W ron ieck i, m on ter z e lek trow n i

Wielki pożar w pow. brodnickim
W  m a ją tk u z n a n e g o d z ia ła cz a p . K . Ż y c k ie g o .

W  dn iu 23 b . m . w ybuch ł w ie lk i pożar w  m a
ję tnośc i C hełsty w  pow iec ie b rodn ick im , na leżące j 
do znanego dz ia łacza po lity cznego , p . K az im ierza 
Ż yck iego . S paliły się stodo ła 80 m . d ługa i 18 sze
roka z zaw artośc ią 400 fu r zboża n iem łóconego , o raz 
dw ie parow e m łocarn ie i inne narzędz ia ro ln icze, 
obo ra 60 m . d ługa i 16 m . szeroka. S palone m ien ie

■I osiainlei chwili

Rozpim sfittown nrzecia ks. Sholsklemu io  Moskwie 
rozociela sie przy zomknletytli drzwioch

R y g a , 26.1 . ( te l. w ł.) Z  M o sk w y  d o n o sz ą , o  r o z - _  
p o c z ę c iu  s ię  p r z e d  są d e m  n a jw y ż sz e m  p r o c esu  p r z e - d r a  w  K ijo w ie . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . .
c iw  k s . k a to lick ie m u , T e o filo w i S k a lsk ie m u , a p o s to ł-  
sk ie m u  a d m in is tr a to ro w i p o w ia tu  ż y to m ir sk ie g o  n a d n icz n y ch  w y k lu c z y ł ja w n o ść r o z p ra w y .

Sowieckie manił estecie przeciw Rumunji
z  p o w o d u  1 0 -le c ia  o d łą c ze n ia  B e ssa r a b ji

sarab ji w  ca łe j federac ji sow ieck ie j a w  szcze
gó lnośc i z U kra iny , O dessy , C harkow a i K ijo 

w a. W e w szystk ich w ażn ie jszych m iastach 
p rzygo tow yw ane sa dem onstrac je p rzec iw ko 
R um un ji. W  M oskw ie ukaza ły się m asy u lo tek , 
odezw i p laka tów , k tó re po ruszają sp raw ę p rzy

łączen ia B essarab ji do R um un ji.

R y g a . (P A T .) Z M oskw y donoszą, że od 
k ilku  dn i trw ają tu p rzygo tow an ia do spec ja l

nych u roczystośc i, jak ie o rgan izu je tow arzy
stw o pod nazw ą: „P recz z rekam i rum uńsk im i 
od B essara lb ji“  z pow odu 10 -lec ia p rzy łączen ia 
B essarab ji do R um un ji. W  u roczystośc iach 
w ziąć m ają udz ia ł ko lon je uc iek in ie rów z B es-

Pierwszy rząd robotniczy w Norwegii
B e r lin . (T e l. w ł.) P ism a berlińs ik ie donoszą 

z  O slo o u tw o rzen iu now ego rządu no rw esk iego .

W  sk ład now ego rządu w chodzą:
P rezes M in istrów i M in iste r S karbu , H om s- 

rud ; M in iste r S praw Z ew nętrznych , p ro f. E d

w ard B u li ; M in iste r O p iek i S po łeczne j, redak to r 
A lfred M adsen ; M in iste r H and lu , p iekarz A le- 
stad ; M in iste r W yznań , nauczycie l S ten is; M i 

Z  T E A T R U  P O M O R S K IE G O

W  p ią tek , dn ia 27 -go bm . o godz. 8 w iecz . 
jedno z ostatn ich p rzedstaw ień p rzep iękne j i  
w strząsające j traged ii S zeksp ira p . t n  i * *łe ’ lo ‘ ‘ , 

k tó ra w 9 -iu barw nych ob razach w sk rzesza 
p rzed w idzem legendę o p łom ienne j m P ośc i zna
kom itego w odza W enec ji ku p ięknej D esdem o- 

n ie . có rce senato ra . A by udostępn ić do w spa
n ia le w idow isko jakna jszersze j pub licznośc i, 
dy rekcja obn iża ceny m ie jsc do m in im um , tak 
że na jd roższy b ile t kosz tow ać bedz ie 2 ,40 z ł.

W  sobo tę, cn ia 22 . bm . o godz in ie 4 -te j po 

po łudn iu u liczna ba jka scen iczna „K ró lew na 

nach na jn iższych (od 20 g r. do 1 ,00 z ł.) ce lem 

up rzystępn ien ia je j jakna jszerszym m asom na
szego spo łeczeństw a. W idow isko u rozm aica 
l iczne ew o luc je taneczne uk ładu p . Ł . P iecho - 
tów ny . U dz ia ł b io ra pp . B o jarska , M eghcka. 

B alcerzak . M arjańsk i, A leksy , K onstan tyno - 

w icz i inn i.

W ieczo rem ogodz ln ie 8 -m ei w ieczo rem po
raź trzec i fenom enalna U m ow a".

W  p rzygo tow an iu sz tuka h isto ryczna B . 
B ertza p . t. „K siąże Józef P on ia tow sk i" , k tó

re j reżyser ja spoczyw a w rękach p . K aro la 

B endy . ____ _

Z  K R O N IK I P O L IC Y J N E J .

D n ia 24 . b . m . zg łoszono w  po lic ji to ruńsk ie j —  
dw ie k radz ieże , m ianow ic ie : 1 ) na szkodę K raw - 

cza jne w sum ie 2 ,190 ,396 z ło tych pok ry te być 
m aja z pożyczek w  sum ie 2 ,091 ,396 , reszta zaś 
w sum ie 100 ,000 m a być pok ry ta z specja lnego 

podatku inw estycy jnego lo kali.
P rzed tvm osta tn im punk tem dosz ło do 

ostre j scysji m iedzy p raw ą i lew a stroną R ady 
P P S . zażadała , aby zw o ln ić m ieszkan ia pon iże j 
3 noko i od tego podatku , gdv zaś R ada w n io

sek od rzuciła , cz łonkow ie P P S . dem onstracy j 
n ie opuśc ili 'a le . N astępn ie na sku tek po rożu 
m ien ia m iedzy P P S . a N P R ., ta osta tn ia w y 
sunęła d ruga pop raw kę, aby zw o ln ić od podat 
ku pon iże j 2 poko i, lecz i ta pop raw ka zosta ła 
od rzucona. W tedy P P S . łączn ie z N P R . de

m onstracy jn ie opuśc iła sa lę .

#

22 le tn i m łodz ien iec uderzy ł księdza tępem na 

rzedz:em w tw arz poczem usiłow a ł zb iedz , 
jednakże p rzechodm e u ję l napastn ika p rzy po

m ocy po lic ji i odda li w  ręce w ładz.
K siędzu S tryczykcw i w yrażam y na te rn 

m ie jscu szczere w spó łczuc ie .

by ło ubezp ieczone w P om orsk iem S tow arzyszen iu 
U bezp ieczen iow em w T orun iu i T ow arzystw ie 
S nop .

P ożar pow sta ł p raw dopodobn ie w sku tek n ie
ostrożności robo tn ików , k tó rzy w  tym dn iu p raco
w ali w  stodo le.

g r a n ic a  p o lsk a  1 p r o b o sz c zo w i k o śc io ła  św . A le k sa n -  

Ś ą d n a w n io sek k o m isa r ia tu  d la sp r a w  z a g r a -  

n iste r S praw ied liw ości, adw okat H o lm bo ; M i 
n iste r R o ln ic tw a, fab rykan t N ygaardsvo l; M i 

n iste r S praw W ojskow ych , bu rm istrz M onsen ; 
M in iste r P racy , z ło tn ik M agnus N ilssen .

W  ten sposób N orw eg ia o trzym ała p ierw

sz y r z ą d r o b o tn ic z y , k tó ry jednakże jest w y 
raźnym rządem m niejszośc iow ym .

KtoS minął sie z prnwtlti
W  „S łow ie P om orsk im " ukaza ł się arty

ku lik p . t. „Z  w iecu w K artuzach " , w k tó rym  

op isany jest pok ró tce p rzeb ieg w iecu K om ite tu 

W yborczego K at. N ar. w  K artuzach , p rzyczem 
p rzy toczone są pew ne odezw an ia się ks. kano

n ika Ł osińsk iego w  S ierakow ie .
N ie kw estionu jąc p raw dz iw ośc i rzekom ego 

„ośw iadczen ia m iaroda jne j osoby do tyczące j 

K aszubów ",' pon iew aż n ie w ym ien ia się te j oso
by . na1eży z ca łą stanow czością stw ierdz ić , że 
kanon ik Ł osińsk i zakom un ikow ał w obecnośc i 
k ilkunastu pow ażnych obyw ate li p . Ż yck iem u 

p rezesow i S tr. C hrz . R o ln . podczas kon ferencji 
w T orun iu , iż jest de legatem ko la S tr. C hrze- 

śc iańsk ich R o ln ików na K aszubach i w tym  

charak terze w ystępow ał.
T w ierdzen ie w ięc , jakoby ks. kanon ik Ł o 

sińsk i w ystępow ał z ram ien ia kó łek ro ln iczych 

na w spom n iane j kon ferenc ji i pow o ływ an ie się 
na słow a ks. Ł osińsk iego , że na K aszubach n ie

m a żadnych C hrzęść. R o ln ików jest sp rzeczne 

z is to tnym stanem rzeczy . . u
C hodz i te raz o to , czy „S łow o P om orsk ie 

poda ło w iadom ość fa łszyw ą, czy też is to tn ie 

ks. kanon ik Ł osińsk i m iną ł się z p raw dą.

I Grudziądza
R A D IO S T A C J A  N A D A W C Z A

W  na jb liższym czasie m a pow stać w  G r u 

dz iądzu rad iostac ja nadaw cza. M ieśc ić s ię  
ona m a w  jednym z lo ka li ra tusza. P race n a d  

p rzygo tow an iem pom ieszczeń rad iostac ji i je j  

m on tażem techn icznym _są w  toku .

P O C Z T O W C Y  W O B E C  W Y B O R Ó W

W  ub . n iedz ie lę odby ło się w alne zeb ran ie 
Z w ięzku N iższych P rac. P oczt, T eleg r. i T eleL 

w  G rudz iądzu , na k tó rym pow z ięto uchw alę u t
w orzen ia K om ite tu W yborczego d la pop ieran ia 
akcji l is t w spó łp racy z rządem M arsza łka P ił

sudsk iego . O dnośne kom ite ty pow iatow e w | 
ok ręgu w ybo rczym n r. 30 m ają być rów n ież 

pod w spom n ianym hasłem o rgan izow ane.

Z E B R A N IA .
W  p ią tek 27 -go bm . o godz. 5 popo l. odbę

dz ie się zeb ran ie m ieś. K on ferenc ji P ań M iło 

sie rdzia Ś w . W incen tego a P au lo w  m ieszkan iu 

ks. p ra ła ta D em b la, k tó ry w yg łosi na tym ze

b ran iu re fera t.
W  czw artek , 26 -go bm . w lo ka lu C zerw o

nego K rzyża o godz. 2 popo l. odbędz ie się po
siedzen ie P ań Z iem ianek w sp raw ie w ieczo rku 

karnaw ałow ego . ____

Z E B R A N IA T O W A R Z Y S T W
W  środę, 25 -go bm . —  w alne roczne zeb ra

n ie S oko la w G rudz iądzu . H ote l K ellasa . o g , 

20 -e j.
W e w to rek 24 bm . —  zeb ran ie starego i no

w ego Z arządu T ow . śp iew u „M on iuszk i" o g . 

19 ,30 -e j w T ivo li.
W  p ią tek , 27 bm —  w alne roczne zeb ram ę 

T ow . S port. „O lym p ja w  D om u T ow arzystw a 

o godz. 20 -e j.

R E P E R T U A R  T E A T R U  M IE J S K . W  G R U D 1 A -  

D Z U .
„R ym s do tea tru " , p rzew ybo rna rew ia tu t 

zespo łu pow tó rzona będz ie w e czw artek 26 -go 
bm . z udz ia łem ba le tu C assana. W  p ią tek , 27 

bm w ystęp zespo łu w arszaw sk iego z p . R en t
genem , R edo . B etchercw a, Z m ichow ską i ba le

tem Z abó jk inej. W  sobo tę 28 bm . p rem iera 
„W aza Japońska" pod reżyseria W rąck iego .

K O S Z A R Y  N A  M IE S Z K A N IA .
G r u d z ią d z z a sp a k a ja  g łó d  m iesz k a n io w y .

M in iste rstw o kom un ikacji p rzyzna ło . M ag istra
tow i G rudz iądza koszary ko le jow e p rzy u l. R a
czyńsk ie j. W kom arach ty ch , k tó iych rem on t 
ukończony zostan ie w  końcu lu tego , m a być 
dzonych 45 m ieszkań jedno poko jow ych z kuchn ią. 
W  r. b ież , m ag istra t w ybudu je jeszcze dw a dom y 
d la u rzędn ików i robo tn ików , a m ianow ic ie p rzy u l. 
B ydgosk ie j; dom ten zapew ne ukończony bedz ie 
w  lu ty rr —  i d rug i dom p rzy u l. C hełm ińsk ie j, k tó ry 
oddany zostan ie do uży tku w  końcu m aja r. b .

N O W Y  D O W Ó D C A  5 5  P U Ł K U .
D ow ódcą 55 pu łku p iecho ty w G rudz iądzu 

m ianow any zosta ł podpu łkow n ik sz .abu generalne

go , K az im ierz F lo rek .

Uclerzkn somniotpm - nneo komornikieni
L o n d y n (rad jo w łasne). Z N o w e g o Jo rku 

donoszą, iż znany ’ o tn lk A oosta po w y lądow a
n iu na lo tn isku w P eterbo rough w stan ie N ew 

Y ersey , nag’ e zn ik ł bez śladu . P ew ne tow arzy
stw o e lek try f ikacy jne kaza ło w  ce lu śc iągn ięc ia 
od lo tn ika w ierzy te lności sw o je j w w ysokości 

18 ty s ięcy fun tów sz terl. ob łożyć aresz tem sa
m e lo t lo tn ika , poczem sędzia zarządz ił.l icy tac ję 

■przym usow a sam o lo tu . A costa jednakże w no
cy uda ł się na lo tn isko i w zn iósł się w  c iem no
śc iach nocy w pow ie trze . L o tn ik w v ’ f ’ dow al 
naza ju trz , w środę rano , na L ong Is land , skąd 

znow u natychm iast w zn iósł się w pow ietrze, 
od la tu jąc w  n ieznanym k ie runku , i bez podan ia 

ce lu sw ego lo tu .

Trzes en e z emi w okoHcv Wiedn'a
W ie d e ń , (rad jo w t) . W  środę w ieczo rem 

o godz. 21 .12 odczu to w ca łym W iedn iu i oko
l icy lekk ie trzęsien ie z iem i, k tó re w ca lem 
m ieśc ie spow odow ało silne w strzaśn ien ie ok ien 
i szyb . S eism ografy obserw ato rium w iedeń
sk iego w ykazały silne odchy len ia i uspoko iły 
się dop iero po d łuższym czasie . W ed ług za
pew nień O bserw atorium w iedeńsk iego , chodz i 

tu ta i o trzęsien ie z iem i, k tó rego środow isko le
ży w oko licy S chw ado rfu , gdz ie też na js iln ie j 

odczu to trzęsien ie z iem i, k tó re trw ało tu ta j 

5 sekund
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Fenomei oiim umowa
Prem jera „Fenom enalnej um ow y“  potw ier

dziła i uspraw ied liw iła zaszczy tną ap in ję pu
b liczności to ruńsk ie j, jaką dotychczas c ieszy ł 

się p. K aro l B enda, jako reżyser i ak to r. Przy
gotow an ie sztuk i co do gry artystów i strony 
dekoracy jnej św iadczy o w ysok ich w alo rach 

artystycznych i organ izacy jnych , zarów no re
żysera, jak zespo łu gra jącego , oraz dekorato ra ONMLKJIHGFEDCBA
p. K uhna.

Pom ysł w prow adzen ia w trzec iem akcie 
przy tłum ionej m uzyk i i śp iew u, dochodzących 
z w idn ie jącego za oknem M usichallu , jest go
dny uznan ia, chociaż bez osłab ien ia pożądanego 
efektu , m ożnaby m om ent ten n ieco skrócić .

R ów nież zby t rozw lek ła akcja w akcie 
p ierw szym nuży n ieco słuchacza, oczeku jącego 
na „am erykańsk ie" rozw iązan ia sy tuacji, k tó
rych w yjaśn ien iem końcow em jest, jak zw yk le 
akt p ierw szy . N atom iast budow a ak tu drug iego 

jest bez zarzu tu .
' T reść kom ed ji, typow o-am erykańsk ie j po

lega na pow iązan iu in tryg i g ie łdow o-speku la- 
py jnej z tem atem ero tycznym , przyczem akcja 
ożyw iona jest ep izodam i aw antu rn iczem i i sy
tuac jam i kom icznem i, k tó re w yw ołu ją nastró j 

w eso ły a chw ilam i zaś trag iczny .
Poza p. B endą w ro li lekkom yślnego , lecz 

sym patycznego m łodzieńca, tracącego cały m a-
ią tek na g ie łdzie i śc iganego przez po licje 
w yróżnił się szczegó ln ie p. C hm urkow sk i,

łą tek na g ie łdzie i śc iganego przez polic je itd ., 
w yróżnił się szczegó ln ie p. C hm uT kow sk i, k tó
ry stw orzy ł doskonały typ  zacnego, lecz zby t 

ła tw ow iernego pro fesora i um iejętnym w yzy
skan iem sy tuacji k ilkak ro tn ie porw ał pub licz
ność, otrzym u jąc w dow ód uznan ia rzęsiste 

ok lask i podczas sam ej akcji.
P. I lcew icz, jak zw yk le, pobudzał w idow n ię 

do serdecznego śm iechu i przekonał nas, że 

doskonale, daje sob ie radę z odtw orzen iem po
staci kom ed iow ych ; ty lko w trzec im akcie n ie 
m ógł w idoczn ie pow strzym ać sie od gestów , 

n ieco operetkow ych . P. Porębska by ła napraw
dę m ilu tką w  m iarę sen tym enta lną i energ iczną 
naprzem ian , studen tką am erykańska —  z tru
dnego zadania przedstaw ien ia m om entu odkry - 
tia , iż ukochanym jest cz łow iek iem , k tó rego 

• iw ażala za spraw cę sw ych n ieszczęść i krzyw 
dzicie la je j o jca, w yw iązała się znakom icie. P. 
palcerzak gra ł zupełn ie popraw n ie, ty lko by ł 
ta m ało „so lidny", jak na lekarza, chociaż m ło
dego i am erykan ina. P. O rlicz, postać speku- 

• jan ta i bezw zg lędnego karierow icza odtw orzy ł 
znakom ic ie i by ł najbardz iej „am erykańsk i ‘ w  

iw o jej ro li. .
R eszta artystów dostro iła się dto ogó lnego 

poziom u, k tó ry by ł n ieprzec iętny i pozw o li sztu

kę na d łuższe pozostan ie w  repertuarze.
D odać należy , że p. K aro l B enda otrzym ał 

jnnóstw o kw iatów i szczerych ok lasków w  tym  

dn iu pow ro tu na scenę to ruńską.
Pub liczności na prem ierze by ło sporo .

I . ------- J------------------------------------ --------- gg*

MletDMzkl dzieA spoMw zim iwtli
Z organizow any przez K om itet W . F. I P. W .

D nia 21 i 22 styczn ia odby ł się w  T orun iu 
M erw szy w ojew ódzk i dzień sportów z im ow ych 
urządzony przez W ojew ódzk i K om itet W ycho
w an ia F izycznego i Przysposob ien ia W ojsko
w ego przy udzia le 254 zaw odn ików i zaw odn i- 
tzek od la t 6 do 51, oraz 6 drużyn hockeyow ych . 
N ajw ięcej zaw odn ików dostarczy ły szko ły ^raz 
jn iejscow e tow arzystw a sportow e. Jest to do
w ód, że w  poszczegó lnych pow iatach starostw ie 
h ie ocen ia ją jeszcze potrzeby silnego rozw o ju 
ruchu w ychow an ia f izycznego, gdyż n ie przy - 
buszczam y, że na całym Pom orzu m am y ty lko  
łyżw iarzy w  szko łach , k tó re w ysłały sw o ich 

uczn i na dzień sportów z im ow ych z L ubaw y, 
B rodn icy , C hełm na, G rudziądza, W ągrów ca, 
T czew a itd . Z aw ody odby ły się przy ładnej po
godzie na odpow iedn io urządzonej ślizgaw ce 1  o- 
ruńsk iego K lubu Sportow ego. Z aw odn icy za
m iejscow i otrzym ali bezpłatne kw atery oraz ta- 
aie a dobre w yżyw ien ie (2 z ł. dziennie) i 60 a  
zn iżk i ko le jow ej. Poszczegó lne w yn ik i przed- 

btaw iają się następu jąco :
200 m tr. jazdy szybkie! chłopców  do łat 14. 

O głoszono 114, startow ało 105.
1) Z b ign iew Ś lusarczyk , g im nazju rn C heł

m no. czas 27,4 ; 2) K azim ierz O sm ańsk i, G . K . S. 
T oruń , czas 27,8 ; 3) Stan isław W ójcick i, G im . 

M at. Przyrod . G rudziądz.
500 m tr. jazdy szybkiej chłopców do lat 14. 

K głosiło lO ó, startow ało 105.
1) G roszew sk i, G im . M at. Przyrod . G ru- 

f lz iąd , czas 1,25 ; 2) O rłow sk i K aro l, IV  Szko ła 
pow szech . T oruń , czas 1,28 ; 3) C zarzynsk i A n 

ton i, G . K . S. T oruń .
200 m tr. jazdy szybkiej dziew cząt do lat 14. 

O głosiło 39, startow ało 39.
1) M arta H ożen i, Szko ła W ydzia łow a T o- 

n iń , czas 46,5 ; 2) M ar ja A raczew ska, Szko ła 
W ydziałow a, T oruń , czas 47,8 ; 3) Irena G um iń- 

B ka, Szko ła W ydzia łow a T oruń.
500 m tr. m łodzieży do la t 19-tu . Z g łoszono 

52, startow ało 34.
2) Jan Suchock i, T . K . S. T oruń , czas 1,02 ; 

2 ) H enryk B uza, T . K . S. T oruń , czas 1,15 ; 3) 

P iesik Jan , H ufiec Szkolny , W ągrów iec.
1. 500 m tr. m łodzieży do la t 19. Z g łoszono 

44, startow ało 28. ,
4) Z b ign iew G ordon , O . K . S. T oruń , czas 

4,1 , 2) H enryk B uza, T . K . S. czas 4,6 ; 3) W ac

ław G ede, G im . M at. Przyrod . G rudziądz.

500 m tr. seniorów . Z g łoszono 15, startow a- 

lo  8
5) B runon Suchock i, T . K . S. czas 60,6 ; 2) 

Ł ucjan Z ęb ik , T . K . S. czas €1; 3) R om an Szczer

bow sk i, T . K . S.
1.500 m tr. sen io rów . Z g łoszono 11, starto

w ało 7. ,
6) B runon Suchock i, T . K . S. T oruń , czas 

3,52 ; 2) R om an Szczerbow sk i, T . K . S. T oruń ,

W łB Sclciele ifE ruciiiim oścI przeciw „Słow u Pom crsK iem u“  
i zakusom  politycznym  endecji. i-

Pon iższy l ist, nadesłany do redakcji naszej, po- 
dajem y w  całośc i i w  fo rm ie, jaka otrzym aliśm y, ja
ko dow ód szczerego przekonan ia i obyw ate lsk iego 
poczucia.

W  num erze 13 „S ’ ow a Pom orsk iego" z dn. 17. 
I. 28. pom ieszczono artyku ł: „W  aścic iele n ierucho
m ości na Pom orzu , za kom itetem w yborczym kato
l icko -narodow ym ".

A utor artyku łu rozm inął się z rzeczyw istośc ią, 
a sam artyku ł n ie zgadza się z praw dą, pon iew aż 
z jazd ten , jak i przew ażna w iększość w łaśc ic ieli n ie
ruchom ości sto i na p latfo rm ie pracy z rządem M ar
szalka P iłsudsk iego , rozum ie się przez uznan ie za
sadn iczych potrzeb zm iany ustaw y o ochron ie lo 
kato rów . Praw dą jest natom iast, że Z . L . N . pod 
pokryw ką kom itetu w yborczego kato licko-narodo
w ego, ra tu jąc sw ą sy tuację, rozszerza zupe’ n ie prze
c iw ne i n iezgodne z praw dą w iadom ości w brew 
w oli, zgodzie i przekonan iu w łaśc icie li n ieruchom o
śc i, jak to m ia’ o m iejsce w  dn iu 15. 1. 28 r. na sali 
Strzeln icy na zebran iu przed w ybór czem , gdzie prze
m aw iał pro f. W in iarsk i z Poznan ia. O tóż p. Jan i
kow sk i z W arszaw y i inn i, oddan i duszą i c ia łem 
endeck ie j robocie, są tą kuźn ią, o k tó rej często 
w spom ina na zebran iach ag itacy jnych do ku  ca zdra
dzieck ich i podstępnych w yw odów przeciw ko obec
nem u rządow i, aby w  ten sposób sk łócić i sk 'on ic 
przygnęb ionych w łaśc ic ie li n ieruchom ości na-st-one 
endeck iego podw órka.

C zu jna dusza w łaśc icie la n ieruchom ości —  choć 
stroskana przez n iespraw ied liw ą ochronę lokato rów , 
n ie da się uw ieść p ięknym słów kom ag ita to rów en
deck ich , pó jdzie przy w yborach tam , gdzie w łasne 
sum ien ie i rozum w skaże, gdzie będą ludz ie czynu , 
pracy, praw i i spraw ied liw i. C zu jnośc i i r 'ozsadku 
bracia w łaśc ic ie le dom ów ! N ie dajm y się uw ieść 
endeck im prow odyrom , by n ie doczekać się ponow 
n ie czasów grabszczyzny i W itosa. D ążen iem 
endeck im by ło i jest, by : w szystk ie suche ga’ ezie 
poodpadały , a pozosta ły silne i m ocne łodyg i (!?). 
T ak w yraził się endeck i senato r, znany porno-

Waldemaras daje gwarancje co do przyjaźni 
z Niemcami

C ekawe wy j rzenia iego w prasie?
B erliner Z eitung am M ittag"  

ogłasza dziś artykuł prem jera litew skiego W alde
m arasa o stosunkach niem iecko-litew skich. W a ’de- 

kw estja niem iecka na L itw ie

B erlin . (PA T .)

W ałde.m arasa q stosunkach
m araS ośw iadcza. Ż e aw w ija m ^iuiw na na i_nvł>v . uouuiauc 6W <uaiivję, m ciiivy m ew avy w  

jest dzisiaj po spraw ie w ileńskiej najw ażniejszym i szłości nie będą już m ieli pow odów do uskarżania  
problem em polityki litew skiej. L itw a zdaje sobie ; się na prześladow ania ze strony w ładz litew skich , 
dobrze spraw ę z konieczności przyznania obyw ate
lom litew skim narodow ości niem ieckiej jaknajszer- 
szych praw w ram ach konstytucji litew skiej. R ząd  
litew ski nie żyw i żadnych w rogich zam iarów  w obec 
m niejszości niem ieckiej na L itw ie. T ysiące optantów  
niem ieckich przebyw a na obszarze K łajpedy i nie 
napotykają oni na żadne trudności ze strony w ładz 
litew skich . P. W aldem aras zapew nia dalej, że rząd  
litew ski dołoży w przyszłości w iększych, niż do
tychczas starań, aby nie dopuścić do stosow ania re- 
presyj w obec żyw iołu niem ieckiego i przyrzeka, że

Afera dweKlotów Banhu Budowlanego
A resztow anym  grozi kara od 4— 8 lat w ięzienia

W arszaw a, (te l. w ł.). Ś ledztw o w spraw ie 

aresztow ań dyrek to rów B anku B udow lanego 
zostało ukończone z tym w yn ik iem , że przy 
kw alif ikacji zarzu-tów w chodzi w rachubę k ilka  
artyku łów kodeksu karnego , aresztow anym 
grozi kara od 4 do 8 la t w ięzien ia. St. Z .

Zmiany personalne
w Pfokuralorji <ien. odtfz. pozn.

W  zw iązku z depeszą, podaną w czoraj przez 
nas o ustąp ien iu prezesa K iersk iego z Prokuratu ry 
G eneralnej, kom un iku j?’ nam w dalszym c iągu, że 
decyzja w te j spraw ie w W arszaw ie bynajm n iej 
jeszcze n ie zapad ła. C hociaż prezes K iersk i rze
czyw iście zg łosił n ieodw o ła lny zam iar ustąp ien ia 
z pow odu przepracow an ia i z łego stanu zdrow ia, to 
jednak zobow iązano go, aby ze w zg lędu na dobro 
urzędu , jeszcze przez pew ien czas pozosta ł na stano 
w isku.

czas 4,18 ; 3) R ochczyńsk i, 4 pu łk lo tn iczy 

T oruń .
5.0  00 m tr. seniorów . Z g łoszono 10, starto

w ało 4.
1) B runon Suchock i, T . K . S. T oruń , czas 

14,11 ,10 ; 2) Ł ucjan Z ęb ik , T . K . S. T oruń , czas 
14,19 ,8 ; 3) R om an Szczerbow sk i, T . K . S.

500 m tr. dla old-bojów pow yżej lat 40-tu . 

Z g łoszono 3, startow ało 3.
2) M ieczysław G oncarzew icz, T . K . S., czas 

1,22 ,4 ; 2) Pułkow n ik N ieczu ja-Ihnatow icz, T . K . 

S., czas 1.23 ; 3) K urt K ling, T . K . S.
Jazda figurow a chłopców do lat 14-tu . Z g ło

szono 18, startow ało 5.
3) E rnest K ling , G im n. N iem . T oruń ; 2) A n 

ton i C zarzysńk i G . K . S. T oruń ; 3) G erard 

H eyer, G im n. N iem ., T oruń .
Jazda figurow a chłopców  do lat 19-tu . Z g ło

szono 24. startow ało 10.
4) A leksander D ubow sk i, G . K . S., T oruń ;

5) C zesław D ubow sk i G . K . S. T oruń ; 3) R a

dzick i; G im n. M at. Przyrod ., G rudziądz.
Jazda figurow a pan. Z g łoszono 8, starto

w ało 4.
1) W ojtczaków na T . K . S. T oruń ; 2) Su

chocka, T . K . S., T oruń ; 3) G ołębów na P. W . 

K ob iet, B rodn ica.
Jazda figurow a seniorów . Z g łoszono 12, 

startow ałoś. t ,
2) Z arem ba, T . K . S. T oruń ; 2) Stem born 

T . K . S. T oruń Starogard ; 3) B rendel, H ufiec 

Szko lny B rodn ica.
Jazda figurow a param i. Z g łoszono 7 par, 

startow ało 5 par.
3) G ołębów na —  B rendel, B rodn ica; 2) Su

chocka —  Z ęb ik , T . K . S. T oruń ; 3) W ojtcza

ków na —  Z arem ba, T . K . S. T oruń .

rzanom .
D alek i jestem od podżegam a iednych k las na 

drug ie —  jesteśm y w szyscy braćm i Polakam i, a pa
m ięta jąc na słow a w ieszcza naszego „N ie bo i się 
ten B oga, n ie w stydzi się ludz i, k to brac i jednych 
przeciw ko drug ich judz i", n ie w ytykam b ’ ędów 
i w ad endeck iej grabszczyźn ie i W itosow i. Pam ię
ta jm y na słow a P io tra Skarg i: Z goda, jedność, m i
łość bratm a utrzym ają o jczyznę, zgubą spo łeczną 
i rozterka naszą są w łaśn ie, snory dom ow e i brak 
m iłośc i b liźn iego .

Z w racam się przeto do w szystk ich w arstw spo
łeczeństw a pu lsk ieggo . byśm y stanęli ram ię przy ra
m ieniu pod jednym sztandarem pracy w yborczej, 
jak ong iś, podczas zalew u bo lszew ick iego , a odn ie
siem y zw ycięstw o na całe j l in ji w yborczej. T ym  
sztandarem tym czasem w in ien d la nas być obec
ny rząd i grupu jące się przy n im stronn ic tw a. N ie
chaj g łos ten n ie będzie g łosem w o’ ającego na pusz
czy , pam ięta jm y , że „um ie B óg odm ien ić w yrok i 
sw o je, jeże li m y o Im ien im y życie nasze". S łow a 
Skarg i n iechaj w  ry ją się nam do serca, stańm y jak 
jeden m ąż do pracy tw órczej w zgodzie, jedności 
i m iłośc i bratn ie j, ta ł. nam dopom óż B óg. W am en
deccy prow odyrzy , pozosta je jedno , „ jeżeli chcecie 
bu jać sw obodn ie po n ieb ie, zaczn ijc ie najp ierw to 
dobro od sieb ie", pam ięta jc ie, że z m iłośc i o jczyzny 
m ożna ła tw o zb łądz ić , gdy n iem a kom u pracow ać 
a każdy chce rządzić , nagn ijc ie g łow y i uderzc ie sie 
w p iersi, pom nąc na nasz sztandar kato lick i, pod 
os’ oną k tó rego zaczęliśc ie pracę „O dpuść nam na
sze w iny , jako i m y odpuszczam y naszym w ino
w ajcom "

Ż e m am y lep iej za rządów obecnych , to i w róg 
przyznać m usi, a po lityka jest dobrą, ale jak żo łą
dek n ie pusty , g łód jest z łym doradcą, dziś co się 
sprzeda to ju tro to sam o, a n ieraz lepsze nabyć m o
żna, a ong iś: jak sprzedałeś kon ika, toś kup ił gu
z ik . Z atem baczność w łaśc ic iele dom ów .

W łaścic ie l n ieruchom ości z Jabóbsk iego 
(— ) W ł. D zięc io łom sk i.

osobiście zajm ie się każda skarga niem iecka I że  
w każdym poszczególnym w ypadki porozum iew ać  
się będzie z gubernatorem K łajpedzkim . D aje on  

; osobiście gw arancję, że N iem cy litew scy w przy-

N ajlepszym dow odem poszanow ania, jakie rząd li
tew ski żyw i dla kultury niem ieckiej jest, zdaniem  
p. W aldem arasa, fakt, że rząd kow ieński z w łasnych  
funduszów założył gim nazjum niem ieckie w K ow 
nie. Jest rzeczą rządu litew skiego, aby pozyskać 
N iem ców dla szczerej w spółpracy z L itw inam i. 
W śród zagadnień narodow ościow ych w E uropie 
północno-w schodniej spraw a stosunków niem iecko- 
litew skicli m a być pierw szą, którą uda się załatw ić  
w  sposób zadaw alający.

Areszt domowy
Z w yroków sądów karnych

W arszaw a, (te l. w ł.) R ada M in istrów  
uchw aliła pro jek t rozporządzen ia p. Prezyden ta 
o w prow adzen iu aresztu dom ow ego z w yroku 
sądów karnych . Sąd m oże orzec zastosow an ie 
aresztu dom ow ego, jeże li kara n ie w ynosi w ię
cej n iż 7 dn i. Skazanem u n ie w olno opuszczać 
m ieszkan ia, an i przy jm ow ać odw iedzin . W ładze 
sądow e m ogą zażądać zastosow an ia dozoru po
l icy jnego podczas trw an ia kary . St. Z .

Zderzenie 2 pyrww ańskUłi 
olcrctęw wnicnnyeh

C olon, (radjo w ł.). K om endant krążow n i
ka peruw iańsk iego „A lm iran te G rau“ don iósł 

w drodze isk row ej, iż parow iec jego zderzy ł 
się z peruw iańską łodz ią podw odną R . 1 na w y 
sokości B albao i został lekko uszkodzony .

H ockey. Z g łoszono -6 drużyn , startow ały 
4 drużyny .

4) T . K . S., 2) Sem inarjum T oruń , 3) G im 
nazjum T oruń , G im nazjum L ubaw a.

W ynik i: T . K . S. -  Sem . K I. S. 5:0 ; Sem . 
K . S. —  G . K . S. T oruń 3:J; G . K . S. T oruń —  
G . K . S. L ubaw a 10:0 ; Sem . K . S. —  G . K . S. 
L ubaw a 4:0 .

C zasy uzyskane w  jeźdz ie szybk ie j m ogły
by być znaczn ie lepsze, gdybyśm y m ieli w  T o
run iu odpow iedn i to r do jazdy szybk ie j, gdyż to r 
200 m tr. z silnem i w irażam i jest stanow czo za 
kró tk i d la jazdy szybk ie j na łyżw ach . W  jeźdz ie 
f igu row ej w ykonano przew ażn ie szko lne f igu ry  
gorzej jak dow o lne, co szczegó ln ie się uw idocz
n iło u pary G ołębów na —  B rendel, B rodn ica, 
k tó rzy by li bezsprzeczn ie najlepszą parą jed
nakże w  jeźdz ie po jedyńczej popsu li sob ie notę 
przez słabe w ykonan ie f igu r szko lnych . N aj
starszy zaw odn ik zaw odów p. pu łkow n ik N ie- 
czuja— Ihnatow icz, osiągnął p ierw sze m iejsce w  
jeździe szybk iej 500 m tr. o ld -bo jów oraz czw arte 
m iejsce w  jeźdz ie ' f igu row ej senio rów . N ajm łod
sza zaś zaw odn iczka 6-c io le tn ia M arta H ożen i 
osiągnęła p ierw sze m iejsce w jeźdz ie szybk ie j 
200 m tr. O rgan izac ja zaw odów by ła spraw na. 
Po rozdan iu nagród przez pana w ojew odę M ło 
dzianow sk iego , przem ów ił w im ien iu zaw odn i
ków p. pu łkow n ik N ieczu ja-Ihnatow icz, podkre
ślając zasług i poszczegó lnych cz łonków w oje
w ódzk iego kom itetu a szczegó ln ie p. K arola 
B łocha i R om ana Szczerbow sk iego , k tó rzy zor
gan izow ali to p iękne św ięto sportow e, k tó re 
zgrom adziło , jak się" w yraził p. Pułkow n ik , l iczne 
rzesze m łodzieży obo jga p łc i od 6 do 51 la t, do 
p ięknej w alk i o zaszczy tny ty tu ł m istrza w oje
w ództw a pom orsk iego .

Z D N IA .

Walc/tilf
Karnawał. kt6rv obecnie lest w całej pełni i w któ

rego rydwan zaprzęgli sie dobrowo.ne wszyscy ludzie 
bez różnicy wieku, sianu : nici - date wiele tematów 
do nniejszel rubryki, mlmoto przecież nie p.Sie o nim 
zbyt często, a to dlatego, że ilekroć zna'de sie w towa
rzystwie wiecei niż dwóch osób nudzę sie ogromnie.

W'dok tańczonego charlestona upaja mnie czujĄ 
rytm i uznaje lei nowoczesność, ilekroć jednak patrzą 
na twarze podrygujących par. nie mogę sie op zeć smut
nemu wrażeniu, że taniec iestwymuszony, sztuczny i ie 
tańczącym nie daje zadowolenia.

Uwidaczma sie to na twarzach tancerzy i tancerek, 
ponurych i pogrzebowych, nomarzszczonych w wysika 
i wytężonych myś'a tylko iv jednym kierunku: byle lak- 
najw'ecej tłuc kolanem o kolano i to naturalnie o swoje, 
bo tancerka tańczy prawie osobno i na własna odpowie

dzialność.

Lubię natomiast patrzeć na zabawę starszej gene
racji, czulącej sie na’leniei nr^y dźwiękach walczyka 
i zna’acei lego istotne wartości

Tancerka i tancerz nie sa oddaleni od siebie, mogą 
podczas tańca patrzeć na siebie i rozmawiać.

Twarze tańczących ozdob:a uśm'ech^ który najstar
szego * najbrzydszego człowieka czyni- pięknym.

Taka jest potęga walca...

rv

Z iistroszn^tq oblno)
U czeń L ipsk i Franciszek z G rudziądza, któ- 

dn ia 22. 1. 28. rzuc ił się pod pociąg , pono
sząc śm ierć na m iejscu , o czem donosiliśm y 
przed 2 dm am i, pozostaw ił l ist do sw ych ko le

gów treśc i następu jącej:

K oledzy ! M oi kochan i, zdziw ic ie się 
bardzo , gdy w n iedzie lę usłyszyc ie, że n ie 
ży ję, lecz to w as w szystk ich czeka. N ie
k tó rym z W as n ;e będzie to tak dziw ne, bo  
już o tern n ieraz w spom inałem , a teraz to  
w czyn w prow adziłem .

T adku , Jasku , B runonie, T ośku, B er
nardz ie, A lfonsie, grom ada n ie zapom nij 
o m nie. Pam ięta jc ie ! 5 grudnia ten dzień 
w eselny , tę l ibację (im ien iny ). M am do  
w as prośbę: żydów prześladu jc ie . T adku 

nap isz do Jasia pozdrów go i don ieś m u  
o te j katastro fie pożegnajcie w szystk ich 

znajom ych . A lfons ty m asz m oją fo togra
f ię na k tó re i jestem sam . N ie odb ija j od 
b itek p o n ieboszczyku . Z abran iać to cł 
n ie zabraniam . f

B aw cie się dobrze, w m ój ślad n ie 
idźc ie. Ż egnam w as w szystk ich , a w szcze- 
gó lności w as Franek

p iszę to w  „K u lin ie"  o godz. 11-tej w  nocy 
T eraz idę na stracen ie“ .

Pom ija jąc bezpośredn ie pow ody trag icz-. 
nego w ypadku , k tó rych w yjaśn ien iem zajm ą 
się n iew ątp liw ie w ładze szko lne, należy zw ró
c ić uw agę całego spo łeczeństw a na w arunk i 

rozw ojow e m łodego poko len ia i pow ażn ie po
m yśleć o zaradzen iu gangren ie, toczącej duszę 
i zn iepraw ia jącej po jęc ia obow iązku i honoru 
poczucia odpow iedzia lnośc i w obec B oga i O j

czyzny .
Przecież z l istu m łodego sam obó jcy poza 

n iew ątp liw ą, prem edy tac ją czynu w yziera 

pustka ideow a.

Nowy dowód tandetnej budowy
w N iem czech

W  C assel zaw alił się dom
B erlin , (tel. w ł.). W czoraj przedpo łudniem 

w ydarzy ła się w N iem czech now a katastro fa 
budow lana. W  C assel zaw aliła się budow la, 
k tó ra w znoszono . Jeden robo tn ik został zab i

ty , dw uch rannych . M ała i lość ofiar tłum aczy 
się tern , iż robo tn icy w chw ilę przed katastro
fą zosta li zaalarm ow an i i w iększość zdo ła ła 
zb iec z rusztow an ia, zan im budow la runęła. 
K atastro fa nastąp iła z pow odu n iedbałośc i bu 
dow n iczego , k tó ry budow lę kazał pokryć pro
w izorycznym dachem , przepuszczającym 
dę Podczas ostatn iego silnego deszczu w oda  
podm y ła słup betonow y, k tó ry się w yw rócił. 

G dy jeden z k ierow n ików budow li og lądał szko
dę, zauw aży ł, iż jeden z 6 f ilarów  jest siln ie po

pękany i zaalarm ow ał robo tn ików .
Prace nad usuw an iem gruzów trw ały cały 

dzień w czora jszy . Pod w ieczór znalez iono c ia

ło zabitego robo tn ika.

Znowu straszny huragan w Ameryce
N ow y Jork . (R ad jo w ł.). W  Stanach Z jedno- 

czonych szala ł znow u straszny huragan , k tó ry w y 
rządził l iczne szkody . W H olm escreek , w stan ie 
T ennessee, zn iszczony został praw ie doszczętn ie 
budynek szko lny . Szczegó ln ie w ielk ie szkody w y 
rządził ten sam huragan w Stanach po łudn iow ych 
i w schodn ich . L iczne gm achy zosta ły zn iszczone 
lub pow ażn ie uszkodzone. W  L ang, w K entucky , 
został rów n ież budynek szko lny doszczętn ie zn isz
czony . Przew ody te le fon iczne, te legraficzne i siły  
elek trycznej są częściow o zn iszczone. H uragan do
tarł naw et do N ow ego Jorku i dokonał w oko licy 
l icznych spustoszeń . T ank w odny , um ieszczony na  
dachu pew nego dom u 11-p ię trow ego na iednem z 
przedm ieść N ow ego Jorku , został zerw any p izez 
siłę orkanu i spadając przeb ił 4 p iętra. Istn ieją oba
w y iż pod gruzam i dom u tego pogrzebane zosta ły 
l iczne osoby , k tó re pon iosły śm ierć. Z R hode Is
land donoszą o katastro fie okrętow ej. °ew ien lże j
szy statek rozb ił się na w ybrzeżu .

Z nany lo tn ik C ham berlin , k tó ry obecn ie odbyw a 
lo t okrężny doko ła Stanów Z jednoczonych i m im o 
zb liża jącego się huraganu w zn iósł się w pow ietrze, 
m usiał w stan ie T ransy lw an ia w yładow ać, przy - 
czem skrzyd ło sam olo tu zosta o pow ażn ie uszkodzo
ne. L otn ik w yszed ł z przygody bez szw anku .

< i

R edak to r odpow iedzialny : A 'cR sader C zarlińsk i 
w T orun iu W ydaw ca: „Z iem ia". Spó-ka W ydaw
n icza, T . z o. p w T orun iu . C zcionkam i D rukarn i 

„D zienn ika Poznańsk iego".
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Niech żyje polska żegluga!
(/. f  J Bendera polska powiewać będzie 

gp biel, roku na pięciu statkach pasażerskich. 
Ministerstwo Przem. I Handlu nabyło bowiem 
to Anglii dwa statki dla pasażerów i dwa to
warowe. Świeżo nabyte statki towarowe 
t pojemności po 5000 t. każdy, przeznaczone sa 
głównie do utrzymania komunikacji towarowej 
bezpośredniej z krajami morza Śródziemnego.

Ponadto żegluga państwowa rozporządzą 
i statkiem o 4000 ton, 5-ma statkami o pojem
ności 3000 t. i 1 statkiem 1000-tonowym.

A wiec — choć powoli i nieznacznie - 
utrwalamy nasz stan posiadania na morzu. Na
wiązujemy kontakt morski ze światem. Pod
bój morza idzie w coraz szybszem tempie.

jesteśmy na najlepszej drodze.

<►

Prerogatywy podof cerów rezezw
W służbie cywilnej, państwowej I komunalnej.

Zgodnie z obowiązującą ustawą, państwo 

zapewnia podoficerom zawodowym, urzeulesio- 
3ym do rezerwy hb pospolitego ruszenia, o 

te przesłużyli na stanowisku podoficerów za
wodowych oonajnwiej lat 12. pierwszeństwo w 

otrzymaniu odpowiadających kh kwaMflkacjom 

wtanowtsk cywilno-państwowych. samorządo
wych lub w zakładach i instytucjach subwen
cjonowanych przez państwo.

W wykonaniu powyższych przepisów M. 
fi. W. w porozumieniu się i Min. Spraw Wojsk. 
Mrządziło: 1. aby we wszystkich, podległych 

ministerstwu władzach i urzędach państwo
wych. wysłużeni podoficerowie zawodowi mieh 

pierwszeństwo w uzyskaniu stanowisk kanceli
stów i rachmistrzów, zaliczonych do 111. kate
gorii służbowej; na Śląsku prawo to przysłu- 
Sije tylko kandydatom, którzy pochodzą ze 

ąśka; 2. aby wszystkie gminy wlejslde I mlej- 
ikle. oraz powiatowe 1 wojewódzkie związki 
komunalne udzletaly wyżej wspomnianym pod
oficerom pierwszeństwa w otrzymywaniu sta
nowisk odpowiadających stanowiskom III. ka- 
tegorjl w służbie państwowej; 3. aby wykazy 

wakujących stanowisk, o których mowa, były 

przedstawiane M. S. W. w ostatnim miesiącu 

każdego ćwierćrocza (najdalej do 10-go mie
ląca).

Wykazy te M. S. W. przesyła z kolei do 

Hura personalnego Ministerstwa Spraw Woj
skowych, gdzie czynna przy Murze specjalna 

komisja kwalifikuje 1 przedstawia kandydatów 

do zatwierdzenia odpowiednim władzom.

Kronilka Wlc*lfov»olski

czaszką i pogrucbotaiMmi koód&mi odwto- 
do kliniki mtajakltj, sdtee wkrótce po opw

Dnfi H. 1. 1928.

Ki Mie taolido till Itiiiv MoMw imi
Otrzymujemy następujący artykuł z proś- i 

bą o umieszczenie:
Na całym terenie Rzeczypospolitej mamy i 

dwa Związki Podof. Rez., jeden o nazwie: 
„Ogólny Związek Podof. Rez. Rzeczypospolitej 
PolsMej“, oraz drugi: „Związek Podof. Rez. ।  
Ziem Zachodnich**. Oba te związki pod wzgle- | 
dem przysposobienia wojskowego mają Jeden i 
I ten sam cel. Różnią się one tylko tem. że 

Związek Podof. Rez. Z. Z. patrzy się od pew
nego czasu na orzysposoblenie wojskowe przez 

okulary partyjne I dzielnicowe 1 w tym .kierun
ku też urabia swoich członków. Jako przykład 

powyższego twierdzenia, jeżeli sięgniemy myślą 

wstecz, przypomnieć należy opśnjl mdillcznej 
i miarodajnym czynnikom, że leszcze nledaiej * * * * * * * * * * * 1 * * * * * 
jak pół roku temu, odbył rfe w Inowrocławiu 

nadzwyczajny walny zjazd delegatów Zw. 
Podof. Rez. Ziem Zachodnich, który w pierw
szym rzędzie miał na celu usunięcie obecnego 

Zarządu Związku o bardzo partyjnym zabar
wieniu oraz powzięcie uchwały zblokowania tlę 

z Ogólnym Zw. Podof. Rez. Rzeczypospolitej 
Polskiej.

SPRZYKRZYŁO MU SIE TUŁACZE ZYCIE.
Afnśto fU

Niejaki Jacbińskl, Mcsący iat 36. pocbodsący s Dą
browy Widawskiej pow. mławskiego, wywędrował przed 

kilku miesiącami ze swal stałej sledsiby samłeszkaata. 
udając się w świat za pracą. Zaaiaaiscy etę w Nakle, 
zniechęcił się do dalszego żyda wędgrvwą«e i będąe w 

stanie odurzenia alkohokn, skoczył s mostu nad torem 

kolejowym tuż kolo cukrowni w eeta saroabótoyM Z 

roztrzaskaną 

ziono denata 

racji zmarL

SPŁOSZYŁY ME KONIE.
IFyrsyst (el

Spfoszyły się konie p. Wojciecha Kępy s Opok, i wlo
kąc za sobą z szalona szybkością sanie, uderzyły w za
budowanie opodal Magistratu, wskutek czego uszkodzi
ły snucznie, wystającym dyszlem okno I mur budynku. 
Konie odniosły poważne okaleczenia, aa sscześde le- 
dnak obeszło się bas fatalniejszych następstw (Ma trol- 
ga osób, które znajdowały się aa saniach.

I ŻYCIA STOWARZYSZEŃ MŁODZIEŻY POLSKIEJ, 
Maneeiin (eow. wrieuMehU.

Tutetase StowarzysMulę Mlodcśote PotaMeł pod we- 
Mraotea św. Stanisława Kostki urządziło w święto 

Trzech KróM przedstawianie amatafshte Druhowie ode- 
trafi dwie bardso ładne sztuki: JMywarz*' I „Mtahałdr-. 
Wszyscy wykonawcy wywiazafi się as swrch ról bar- 
Sm duirze. Pubłloaność stawiła się beretae Banda, dając 

tam samem dowód zrozumienia dla pracy młodzieży. 
Caysty zysk przaznaczooo aa zakup NbJjotahL 00.

X KOLEJARZE OBRADUJĄ.
Mbtn (k)

If tń>. niedziele odbyło się w obecności dość dużej 
Iczby członków walne zebranie Stowarzyszenia Koleja
rzy. które zagaił dotychczasowy prezes p. Woźniak, od- 
ezytulac równocześnie porządek obrad. Po odczytaniu 

protokółu przez sekretarza Matelsklego wybrano prezy
dium składające sle z pp.: nacz. Kowalskiego I KutH- 
szewsWcgo. Po dyskusji nad sprawozdaniami prayataplo- 
00 do wyboru nowego zarządu kartkami. Większością 

głosów wybrano na prezesa p. Oraczkowsklego, zast. 
prezesa p. Kublszewsklego, I. sekretarzem p. Matelsklego.

I ŻYCIA TAMT. SOKOLA.
Zduny (VtUetkopelekol

Z faiciatywy p. Karola Skórzewsklego prezesa On’a- 
eda Sokolego w Zdunach choć bardzo małego, bo li
czące 40 członków, lecz pod względem organizacyjnym 

I sportowym wysoko stojącego dzięki usilnym zabiegom
I wytrwałe! pracy swego wvsoko cenionego prezesa p.
S. urządzono dnia 22 bm. w własnych salach na strzelni
cy nonhv drużynowe sokolic I sokołów, oraz odczyt I po
kazy bokserskie zademonstrowane orzez zawodników Se- 
kc;’ Bokserskie! Akademickiego Związku Sportowego z 

Poz-afra.
fntn-ftza rozoocręła się o godz. 20-tei powitaniem li

cznie zebranych obywateli mlełscowych I okolicznych 

oraz ws+**nnem przemówieniem prezesa p. K Skónrew- 
skie^o W przemówieniu ewem u. 8. podkreślił mecze
nie Sokoła I cel dzisiejsze’ hnprezy, któreao dochód 

przeznacza się na zakup niezbędnych Przyborów gim
nastycznych.

W mvś! programu odbyły się. dobrze 1 sprawnie po
kazy gimnastyczne drużyny sokołów I sokolic k»ńrę z 

enHrglarmem zostały przylęte przez publiczność Ze so
kołów na so^’a’ne wyróżnienie zashigula: Dąbrowski. 
Patrvnlak I Białas.

Nastęnna częścią programu bvł odczyt, wygłoszony 

przez naczehdka snnrtnwegp Sekcll Bokserskie! A Z 

5-11 Poznańskiego o W. ^Fecien^iewicza w którym p. N 

podkreśla cel i na iwa? trel sze zalety boksu.
Po odczycie nasłani!? nnk”owe. które zade- 

tonnstrownfl no. Wi^ctełr-tewlez 1 L1n«M. znani bnk- 
gerty A 7 Poznańskiego ndcrvt 1 pnk!»*v b^kser- 
śMe wzbtF’rlfy nahwższe ga’nteresnwanja. osłagaląc 

mm to wól aei l hrt* Jmcutuit oktosldwue.

Niestety szlachetne zabiegi około konsoli
dacji korpusu podoficerskiego kilku wybitniej
szych działaczy związkowych zostały przez 

sprytne intrygi partyjne sparaliżowane. Nie 

chcemy narazle winowajców nazwać po Imieniu, 
gdyż sadzimy, że się przynajmniej teraz opa
miętają w chwili gdy myśl konsolidacji padła 

na grunt już dość podatny. Trzeba wyrazić 

słuszne uznanie tym. którzy nie oglądając się 

na nikogo, wvtrwa’e realizowali podjętą inicja
tywę. Od czasu wlec owego Inowrocławskiego 

zjazdu zdezorientowani członkowie, pozbawieni 
należytego kierownictwa I świadomości łącze
nia sle, stawali sle przedmiotem przetargów 

partyjnych, stawali sle elemntem, na którym 

używały sobie dowoli różne Jednostki demago
giczne, różni pseudo-dzlalacze, kierujący się 

nie dobrem sprawy ogólnej, lecz najczęściej 
tylko własną ambicją.

Po za ta garstką demagogów, pozbawio
nych wszelkiej rozwagi, pozostały jednak aze-

Walny Zjazd Związku Uzdrowisk
W dniach od 21 do 23 stycznia obradował 

w Warszawie doroczny walny zjazd Związku 

Uadrowtek Polskich. Zjazd zgromadził blisko 

80 delegatów reprezentujących 46 uzdrowisk 

wszystkich części PdSkl. Zjaad zagaił prezes 

Związku dr. Dydyński. W zjeździe braM odział 
przedstawiciele azeregu ministerstw, władz na
czelnych I inatytucyj apołecznych. W pierw
szym dnłu zjazdu zebrani przyjęli sprawozda
nie wrzodu z działalności btara Związku pred- 
loźone przez dyrektora Szczerblńskiego oraz 

sprawozdanie komisji rwwtzyjnej wyrażając 

zaafanle do gospodarki Związku I wyrażając 

podziękowanie Zarządowi Naotępnie ważny 

zjazd wysłtachał sorrwotdanta członka zaną* 

du M. Kozłowskiego o projekde nowej ustawy 

uzdrowiskowej opracowanej przez Zarząd i re
feratu członka Zarządu tó. W. Kryńrfdego w 

sprawie długoterminowych kredytów uzdro
wiskowych. Referat stwierdził. Iż Bank Gospo
darstwa Krajowego odnosi sle coraz to przy
chylniej do postulatów zdrojowwictwa na polu 

kredytów. Następnie uczestnicy zwiedził re- 

mJaWe pokaz propagandowy, zorganizowany 

przez Biuro Związku 1 przedstawiający artyku
ły przemysłu wodociągowego. Instalacyjnego, 
elektrotechnicznego, urządzeń sanitarnych ftp.

Kronika Pomorza
KATASTROFA KOLEJOWA.

Tczew Cw)

W środę, około coda I po pot m stacji Górki aa- 
jocttal poda* roboczy na stojący podać towarowy Z 

podam roboczego uszkodzone sostaty parowóz ora* dwa 

nastęunę wagony, i podam towarowego ostatni wagon 

zdruzgotany sostat dosaczetnie. Z hidzi ne szczęście aikt 
nie poniósł śmterd. tytko kierownik pociągu, zeskakując 

x maszyny, odniósł dęikie okaleczenie prawej nogi po- 
aitej kotana. 

PROCES O ZABÓJSTWO. Crerti (i)

Toczyła się przed sadem okręgowym w Chojnicach 

rozprawa przedw Franciszkowi Babińskiemu, oskarżone
mu o zabójstwo śp. Orogera. Znany aoźownik Fr. Bab ń- 
sld wszczął awanturę w jednym z miejscowych lokali. 
Ody go z lokahi wyrzuć., czatował przed drzwiami, a gdy 

wychodzi! śp. Oreger. B. zadaj mu ranę nożem, w na
stępstwie czego O. klika dni potem zakończył tyde.

Po przesłuchaniu kilka świadków sad postanowił roz
prawę odroczyć I Babińskiego odesłać do zakładu psy
chiatrycznego w Kocborowle, celem zbadania jego stanu 

psychicznego. 

ZŁODZIEJE NA POWIŚLU. j 
świacie (c)

Rokn ubiegłego upatrzyli sobie złodzieje bogate oko
lice naszej niziny za pole działania. Jedni z nich byli 
sneclallstaml od gęsi 1 kur. Inni, odważniejsi, od koni 
(koniokrad Trzaska t Warszawy został w tych dniach 

na 1 I ćwierć roku ciężkiego wlezienia zasadzony) Inni 
rogadzny. Specialists od krów był alej Skoczylas, po 

chodzący z pod Tarnobrzegu. Sk. włamał się w kwietniu 

do obory pewnego gospodarza w Bratwlnlę I wykradł 
krowę; klika dal później saś wyprtatnał S. gospodarto- 
wl Blttnerowl w Komórslra kilkanaście kur; ośmielony 

tem powodzeniem, włamał rte S. ponownie do ohorv B’tt- 
nera, uprowadzając teraz aallepsra krowę x obory. Zło
dziei został po Miku dniach w Osłu nrzytrrymany 1 od
stawiony do aresztu gminnego który kompletnie zdemo- 
icwal Izba Karna w Grudziądzu skazała alebezp’eczne- 

zo findzieta na 2 I pół rokn ciężkiego wlezienia oraz ty
dzień aresztu za podanie fałszywego nazwiska.

l 1« STRZELB 58 ZAJĘCY.
Unisław fsl

T Inlc’e-tywy o. Oflntria odbyto sle w Grzybnie I U- 
nhb»wln orzed kilku dniami notowanie r naronka. Mimo 

nlesornM^flcel popędy, debetu I odwilży vb’to t 1ó 

strzelb W Tuleev I «ea K-A’em nolnwanh zosW admi
nistrator o. Kowobudzkl z Radniewa — ubiwszy u sza
raków.

rokie masy podoficerów rezerwy zorganizowa
nych w poszczególnych kolach, którzy Już dziś 

poznaM sie na swych przywódcach i daża 

wszelkleml sitami do utworzenia jednego Zwląz 

ku Podoi. Rez. na cala Polskę.
Podoficer czy to w armjl czynnej, czy w 

rezerwie zdaje sobie sprawę, tt Jest podwalina 

armjl narodowej i zrozumiał, Iż czas skończyć 

z wszelkim sabotażem, uprawianym przez nie- 
dowarzonych polltyklerów 1 wejść na drogę 

rzeczowej współpracy z widzami wojskowy 

ml Otóż notujemy fakt. Iż współpraca i woj 
sklem przybiera coraz to realnejsze kształty. 
Gromki zew organizacyjny s ramienia Ogólne
go Zw. Podof. Rez. odbił się rloónem echem 

wśród podoficerów rezerwy zorganizowanych 

na Ziemiach Zachodnich gromadząc pokaźna 

liczbę delegatów na zjeżdzle w dniu 6-go stycz
nia br.. gdzie wszyscy wyrazili iwa wolę połą
czenia się w jedna organizacje.

Aczkolwiek na tym zjeżdzle ze względów 

natury formalnej, nie przyszło do konkretnej 
uchwały, to jednak, hasło łączenia się zostało 

przez wszystkich przyjęte.
Najwięcej zdecydowanych wysiłków ca

lem utworzenia jednego Związku Podof. Re
zerwy wykazują koła na terenie Wielkopolski 
1 Górnego śląska. Natomiast kola położone 

na terenie D. O. K. 8 (Pomorze) na zjeździć w 

dniu 8 stycznia nie zdołały się Jeszcze otrząs
nąć z sid generis manlactwa politycznego, do
prowadzając do tego, Iż obecne na wspomnia
nym zjeździć władze wojskowe opuściły salę 

obrad.
Tym władnie czynnikiem destrukcyjnym 

jest obecny zarząd Związku w Poznaniu, z któ
rym D. 0. K. 7 zmuszone było zerwać współ
pracę. Dopóki więc tych kilka jednostek, słu
chających dyktatu stronnictw 1 partyj właśni 
członkowie nie usuną poza nawias organizacji 
dopóty będą oni uprawiali nadal perfidna robo
tę partyjną, co uniemożliwia skonsolidowanie 

się korpusu podof. w imię realnego tatercou 

państwa i lego obrony.

interesujacs uzdrowiska. Popołudnia odbywały 

Ka posiedzenia komisyjne. Drucioffo dnia zjaz
du członkowie zjazdu wysłuchali sprawozdania 

komisji ustawowej, które przedstawił członek 

Zarzadu dr. Kozłowski Na poeledzenhi komisji 
przedstawiciele departamentu służby zdrowia 

zaznajomili członków zjazdu z rządowym pro
jektem noweli do ustawy azdrowiskowej, opar
tym w znacznej ceośd na postulatach ! lada* 

nUch Zwtądcn. Projekt noweli jeat wieMm

utatety Zwiuhi lito sostaty w sini w catej psH 

awwekdntons. Co do wianwoo projdrhi osu
wy Bsdrowidkowwj ZwHąskn, to IromUja prey* 
Jsb to w EModzto t ptwneml cndanand. Na*

zarządu w apnrwach ogólnych om wnloetó 

knmlsjl prapagandowo-prasowej poczom doko
nał wyboru 7-mśu członków zarządu w miejsce 

wylosowanych. Wybrano do zarządu ni człon
ków: Jana Potockiego z Rymanowa. Inź. W. 
Ksyńsklego z Morsryna, R. Jarosa z Truskaw
ce, dr. J. Dębickiego z Ciechocinka, dr. Ry- 
dzykowsklego z Ciechocinka, dr. K. Górę z 

Zakopanego, om M. Rareyńaklego na członka 

honorowego.

kranika fapka
NOWY GArUNEK NAWOZU AZOTU W  O - FOSFORO

WEGO.
Uatawice (AW.)

Państwowi Fabryka Zwiąaków azotowych w Chorso- 
wit wypuścili aa rynek aowy tatunek nawozu satuesne- 
go axotowo - fosforawi ą a. ^saiatry chorxowsklar. 
Nawóz tea wwterajaev 15 procent azota i 9 procent kwa
su fosforowe!o leet obok atotałaku aafcennlejssym pro
duktem fabryki ehorxowsklel. Wypusrczecie na rynek 

tego nawozu spowoduje znaczne inmiejsawiie sit importu 

saletry chilijskiej.

MODERNIZACJA WYTWÓRCZOŚCI W HUCIE LAURY
Hata Loary (AW.)

Zlttdnoozone Huty K-óiewaka I Laury rozpoczęły 

przebudowę fabryki rur Mirty Laura dla umożliwienia 

wytwórczości rur o wlęks vch Średnicach. Również Huta 

Bismarcka przystosowuje swe zakłady do produkcji rar 
o średnicy 500 milimetrów, podczas 'rdy dotvthcras 

produkowano rury do średnicy 330 milimetrów. Równo
cześnie Huta Bismarcka rozszerza stalownie przez wy
budowanie nowego pieca Marttarwakiego o pojemności 
100 tonn.

mtAtPOK ZASTRZELIŁ PRZEMYTNIKA.
Byłam.

Phma niemieckie podalą. te 19-letBl robotnik Hol- 
nlsz x Zabrza, którv usiłował przejść rranke polska I na 

kllkakiotna wezwanie rrantczneco sfratnika polsklero 

nie zatrzymał sle. został przez tozot strażnika zastrze
lony. Prawdopodobnie chodzi ta o przemytnika, który 

nleiezalnie chclał przekroczyć RtaMee.

ŚNIEGU DO # CENYYMETRÓW.
(MMer MFJ

Na estyw niemieckim Górny* I Dolnym Slukn sa- 
xnactyly st® wielkie opadv śnieżne Ml^^caml warstwa 

śnleeu dochodM dn 40 centymetrów. Rnch kolejowy od
bywa sle t wlelkletni tradnnścland. podarł zaś nadcho
dzą z dttżeml opóźnieniami. Przewody telejtraflczne I te
lefoniczne sa w znaetnef mierze stzkodzoene.

Muśli
Wybrał Jerzy OntneH.

Zlo społeczne można uleczyć tylko md^'ac o riem 

zapełnię otwarcie

Sport i kultura 

fizyczna
ZAWODY ŁYŻWIARSKIE 1 HOKEJOWE O MISTRZO

STWO POZNANIA.

Poznański Wojewódzki Komitet Wychowania Fi
zycznego i Przysposobienia Wojskowego organizuję a 

współudziałem Klubu Łyżwiarskiego, Poznań. A. Z. S. 
i Sekcji Hokejowej Wojskowego Klubu Tennisowego 

pierw ue zawody łyżwiarskie i hokejowo • tytuł mistrza 

Pomanll w niedzielę, dnia 29 stycznia r. b. na torach 

ślizgawkowych A. Z S. I K. L P. (Przepadek) temza- 
mem czyni nowo utworzony Wojewódzki Komitet pierw
szy krok na drodze spopularyzowania j propagowania 

tak zaniedbanych u nas sportów zimowych. Bardzo ob
fity program przewiduje — zawody w jeździć szybkiej — 

(o godz. ló-tej na torte .Przepadku") dla młodzików 

do lat 15-tn, dla młodzieży od lat 16—18 I dla senio
rów (od lat 18) o tytuł mistrza Poznania. Zwycięzcy 

zawodnicy otrzymała pięknie wykonane żetony, zawo
dnicy sdobywaląoy drugie I trzodę miejsce dyplomy 

Woł. Komitetu. O godz. 12-tej w południe odbędzie się 

aa terze A. Z. S. rewanżowe spotkanie naszych dwóch 

najlepszych zespołów miejscowych w kokota na lodzie. 
— Khib Łyżwiarski, Poznań I A Z. S. będą walczyć • 

tytał .Mistrza Poznania* na rok 1928 i o wartościową 

nagrodę honorową, ufundowana przez Woj. Komitet W. 
F. I P. W. Wobec doskonałej kondycji obu drużyn nało
ży się spodziewać bardzo emocjonulącel wałki. 0 goda. 
18-tto zaprezentują się nam dwie aczkolwiek młodo, 
lecz dobrze grające drużyny hokejowe, mlanowicln 

.Stejla’* (Gniezno) I druga drużyna poznańska A. Z. 5.

Popołudnie jest poświęcone Jeźdda Hrtuczmj. O 

godz. 15-tel na terze A Z. 8. odbędą tlę zawody w 

Jećdtie sztucznej I pojedynczej I to dla Pań oraz Pa
nów w dwóch klasach. Godzinę później odbędzie się M 

zakończenie Jazda sztuczna parami o mistrzostwo Po
znania. Zwycięscy otrzymają żetony I dyplomy.

Podczas zawodów będą przygrywać dwto orkfeęśry 

wojskowe. Wstępne 30 groszy dla młodzieży, 60 gr. dli 

starszych.

Wszyscy miłośnicy sportu łyżwiarskiego mają moż
ność zmierzyć swoje siły na terze wyścigowym 1 w 

jeźdrie sztuczne]. Zgłoszenia do zawodów są bezpłatno 

i udostępnione dla wszystkich (stowarzyszonych, nie- 
stowarzyszonych 1 młodzieży szkolnej). Zawodnicy za
miejscowi przybywają na własny koszt do Poznania, a 

zgłoszenia ich należy uskutecznić do dnia 28 stycznia 

1928 roku pod adresem Sekretariat Klubu Łyżwiarskie
go Poznań, (p. Gregorowicz. Ogrodowa 16). Dla wazysś- 
klch miętowych zawodników przyjmują zgłoszenia kaay 

Matowe A Z. 8. (lazda sztuczna) 1 K. L P. (Jazda 

szybka). Dla zawodników wykazujących się kartą zgło

szenia wstęp na tor Jest wolny.

WolewódzW Komitet W. F. I P. W. apeluje (to 

wszystkich łyżwiarzy, by tłumnie się zgłaszali do zawo

dów.
W razie niesprzyjających warunków atmosferycznych 

odbędą się powyższa zawody dnia 2 lutego 1928 roJna

MARCUMTWa

W dniedi 28 1 » rtycanta r. b. odbpda ale w Kn* 

nlcv IV. zawody narciarskie o mistrzostwo KryWcr 

1827-28. Dotychczas ztloslłf ndrlal. cela drużyna oHm- 
pijska. zawodnicy ze Lwowa i Krakowa.

Dla nstaienia rekordu na sowo wybudowanej skoce- 
< która swoja konstralsde przewyższa wszystkie Izb 

łdeiaee w Ewropłe skoente komitet zaprosił traech im- 
bomltych Mroczków szwedzkich •

ma zwydezoów w Meveeh i skokach zebnuw lwi 

wezyztklch Mas rawodnłków Heid paś i Wet Morów# 

W niedziele konkurs w skokach który naiprawdopodob- 
nleł wtall rekord w dtetośd nletylko w Polsce, lecz I W 

eałel Enrople. (dotychczas w Polsce akok najdhdw W 

metr, na Krokwi w Zafcopanem).

. BOKS.
ZAWODY BOKSERSKIE H. C. F.

Oddział Bokserski Klubu Sportowego „IŁ Cęgi* 

gjęisM- , nrzadza w sobotę, dnia 28-go bm. o god*. n 

aa swej sah ćsrioteó, przy td. Górna Wilda jy. 180 za
wody bokserakle, s adriałem zawodników .WartjT, »A. 

Z. I „UtdT.

MIEJSKI KOMITET W. F. I F. W. NA MIASTO 

POZNAN

nndayta nam naatępujący koimmlkaęt
Wzywaiwy wszystkie Towarzystwa wychowania B- 

sypanego 1 przysposobienia wojskowego tak sorgwlzo- 
wame w zwlązM I okręgi. Jak ł ni ©zorganizowana która 

dotąd kwestionariusza do Miejskiego Komitete Wyra. 
Piz. I Prayep. Wojsk ale nadesłały, ażeby ucsyąlły te 

w nalbUższym czasie celom przeprowadzenia ewldencH 

i ustalenia budżetu.
Kwest)onarjusz wtaiun zawierać: 1. nazwę stowaray- 

sMtia. 2. adres. 3. rok zułożrala. A Iteść «kmkówt a) 
przedpoborowych od 16—21 lat b) od 22—35 lat c) od 

36 I ponad, 5. gałąź sportu względnie o He tow. woJsŁ 

wych. rodzaju .ćwiczeń. 6 własne boiska, szałasy ltp„ 

7. lokal zebrań. I Bóść członków ćwiczących, 9. aazwl- 

«ka I adresy członków zarządu

Pisma prosimy nadsyłać pod adresem: 
MlęJsM Komitet W. F. I P W„ Poznań, Ratusz U. pto-Ratuw ff. pk.

w 

Z. Ł

ZJAZD DZIENNIKARZY SPORTOWYCH W WARSZA- 

WIE.
db. niedzielę odbył się w Warszawie w lokalu 

4m ł . pod przewodnictwem red. Sikorskiego Zjazd 

dzłeMlkaray sportowych, w którym wzięli udział deto- 
gad Powanla (rod. Tranda) Górnego śląeka (red. Bera- 
smok I żuławski), Lwowa (rod. Sllssermenn) 1 War- 

atewy.
Zebrani zajmowafi się sprawą propagandy wiórki 

oitnąjIJsHej, etoeunklem do Syndykatu Dztennikarzy, 
zniżkami kołeteweml 1 t. d. Jednym a ważnleJszycB 

ounktów porządku dziennego była sprawa r®®T?an,ra9’ 
Ogólnopolskiego Związku Dziennikarzy 1 Publicystów 

Sportowych s siedzibą w Warszawie.
Wyłoniona podczas obrad komisja zajęła się rospa- 

trzenlem prolekta nowego statatu, który , przedłożył 

Okrąg pozaańskL Projekt ten — z osobnemł popraw
kami — został następnie przez Zjazd przyjęty.

PrzewMułe on. że wszyscy dziennikarze i pubłicT’ 
ścł sportowi na terenie Polski, posiadający odoowlednle 

ku temu kwalifikacje, zrzeszają się w Jeden Centralny 

Związek Dziennikarzy I Publicystów Sportowych z sio- 
dziba w Wanwawta. W miejscowościach, gdzie Jest przy
najmniej 6 dzłennikaTzy sport mogą oowstawać sutono- 
mietnę koła okręgowę. rządzące się regulaminem wew- 
netronym. Na posiedzeniu wybrano tvmczasowv zarząd 

P. Z. D. P. S. w składzie: pp. Sikorski. Mnsrałówna, Ml- 
słńskl. Junosn 1 Bernstok.

Zarzad ten do dnia 16-go marca r. b. jrześle okrę
gom opracow?nv redakevmie statut, a związki okręgo
we przeprowadza swa IHcwid^nlę, a tam gdzie sa wano*- 
M odpowiędnte, sorganiztdą Koła Okręgowe



Z m iany  w  eksporc ie  ja j K om im iK o t IzD y  przem ys low H iiiiillO ffle j (o P oznan iu ZYXWVUTSRQPONMLKJIHGFEDCBA

z  P o ls k i
D n ia 17 bm . zw o łano przez P aństw ow y  

Ins ty tu t E ksportow y w W arszaw ie w M in i

ste rs tw ie P rzem ys łu i H and lu pos iedzen ie , na  
któ re zaproszono przedstaw ic ie li M in is ters tw a  
P rzem yś lu i H andlu , M in is te rs tw a R o ln ic tw a  
1 Izb  P rzem ys łow o-hand low ych oraz prezesów  

Z w iązków E ksporte rów Ja j 1 S pó łdz ie ln i, ce 
lem  om ów ienia pro jek tu w n ies ionego przez M i
n is ters tw o P rzem vs lu i H and lu i M in is te rs tw o  

R o ln ic tw a, do uregu low an ia eksportu ja j w  
drodze rozporządzen ia P rezydenta R zeczypo 

spo lite j.
P ie rw o tny pro jek t, w n ies iony przez M in i

ste rs tw o R o ln ic tw a , daży l do udz ie lan ia kon 

ces ji poszczegó lnym firm om , upow ażn ionym  
do eksportu . N ow y na tom iast pro jek t, opraco 
w any w spó ln ie przez M in is te rs tw o P rzem ys łu  

i H andlu i M in is ters tw o R o ln ic tw a, w ym aca  
re jes trac ji odnośnych firm  eksportow ych przez  
M in is te rs tw o P rzem yś lu i H andlu . P ro jek t ten  
zosta ł po w yczerpu jące j dyskus ji w iększośc ią  
g łosów zaaprobow anym i og łoszony bedz ie w  
dn iach na jb liższych dekre tem  P rezyden ta R ze 

czypospo lite j.
W edług now ego pro jek tu do eksportu do 

puszczone zostaną firm y i spó łdz ie ln ie , któ re  
są zap isane sądow nie , zg łoszą s ie do re jes trac ji 
w poszczegó lnych W ojew ództw ach do ogó lne 
go re jes tru eksportow ego M in is te rs tw a P rze 
m ysłu i H and lu , prow adzą praw n ie przep isane  
ks iążk i handlow e , pos iada ją od ipow iednie m aga 
zyny i pew na ilość suchego m ateria łu opakun- 
kow ego. P oza tem eksporterzy m uszą być fa 

chow cam i i za trudn iać fachow y persona l.
D la przestrzegan ia pow yższych przep isów  

przez odnośnych eksporte rów w yznaczy M in i
ste rs tw o P rzem ys łu i H andlu kon tro lerów , ce 
lem  przeprow adzania rew izy j. K ontro le rom  tym  
przys ługu je praw o w g lądu do w szystk ich ks iąg  
hand low ych, któ re w inny bvć prow adzone tak , 
by każdego czasu m ożliw em  by ło stw ie rdzen ie  

jakośc i 1 ga tunku tow aru , w ag i I odbio rcy to 
w aru . Z a przekroczen ie pow yższych przep isów  

eksporte rzy ka ran i beda grzyw ną do kw o ty 3  
tys ięcy z ło tych lub w ięz ien iem do 6 tygodn i. 
Z are jes trow an i eksporte rzy m ają w yłączny  
przyw ile j nadaw ania przesy łek bądź to drogą  
ie lą z n ą  bądź też kokrw ą a  grankę. F irm y n a 

tom ias t w ie za re jestrow ane lub do re jes tru n ie  
przy ję te a us iłu jące w ysłać tow ar na eksport, 
za przekroczen ie przep isów ka rane będą jako  

przem ytn icy 1 odpow iedn io skazane.
W yże j podany now y pro jek t regu lac ji 

eksportu ja j ham u je conraw da pod n ie jednym  
w zg lędem w o lny hande l. Jednakże przy jąć go  
na leży z w le lk lem  zadow o len iem  1 to d la tego , 
że usun ię te zostaną od eksportu czynn ik i n ie 
sum ienne , któ re do tychczas przez n ie fachow ość  
w yrządz iły eksportow i ja j z P o lsk i w ie le szko 
dy tak m ateria lne j jak i m ora lne j. P ozatem  

spodz iew ać s ię na leży zdobyc ia w iększego zau 
fan ia do jakośc i ja j i uzyskan ie m oO w ie lep 
szych cen za gran icą. P o lska , któ ra obecn ie  
przoduje pom iędzy w szystk iem i kra jam i E uro 
py, trudn iącem i s ię eksportem ja j, dążyć po 
w inna 1 m usi do zdobyc ia p ie rw szego m ie jsca  

w  jakośc i tow aru.
P ożądanem by ło by także , aby po ukr za - 

n lu s ię cyt. pro jek tu M in is te rs tw o R o ln ic tw a z  
sw e j strony w yda ło także row o ’ządzen ;e do  
system atycznego u lepszan ia produkc ji i hodo 
w li ku r. H and larzy 1 producen tów , sp rzeda ją 

cych św iadom ie Ja ja zepsu te jak i naosu te ora?  
brudne ka rać na leża łoby su row a K ażdy w o- 
duce in t-ro ln ik pow in ien sta rać s ię w w tasnyu ' 
in teres ie 1 d la dobra ogó łu eksportu po lsk iego  
sp rzedaw ać tow ar ty lko duży i dobry , a m nie j
szy zużyć d la w łasnej po trzeby. O trzym u jąc  
za tow ar dobry lepsze ceny, przekona s ię kad-* 

dy, że hodow ’a drob iu s ię op łaca .

R O Z P O R ZĄ D Z E N IA M IN IS T R Ó W .

W  D zień. U staw R . P . nr. 7 og łoszone zo
stały następu jące rozporządzenia m in is trów :

P oz, 46 —  S karbu z dn ia 31 grudn ia 1927  
roku o uzupe łn ien iu rozporządzen ia M in istra  
S karbu z dn ia 21 lis topada 1927 roku w sp ra  
w ie zm iany roznorzadzen ia z dn ia 19 lu teg?  
1925 r. oraz ustanow ien ia rabatu hand low ego  

d la sp rzedaw ców so li.
P oz. 47 —  S karbu z dn ia 31 grudn ia 1927  

roku w sp raw ie zm iany organ izac ji urzędów  

ska rbow ych podatków  i op ła t ska rbow ych oraz  
kom isy j szacunkow ych do poda tków : dochodo 

w ego i przem ys łow ego w okręgu Izby ska rbo 

w e j w P oznan iu .
P oz. 48 — S karbu z dn ia 31 grudn ia 1927  

roku w sp raw ie zm iany organ izac ji urzędów  

ska rbow ych podatków i op ła t ska rbow ych oraz  
kom isv j szacunkow ych do poda tków : docho 
dow ego I nrzem vstow ego w okręgu izby ska r

bow ej w P oznan iu .
P oz. 49 — S karbu z dn ia 31 grudn ia 1927  

roku w sp raw ie zm iany sta tu tu T ow arzys tw a  
K redytow ego P rzem ysk i P o lsk iego .

P oz. 50 — R o ln ic tw a z dnia 10 styczn ia  
1928 roku o zabron ien iu po low an ia na los ie - 

byk i drop ie i w iew ió rk i.
P oz. 51 - K om unikac ji z dn ia 12 styczn ia  

1928 roku w ydane w . porozum ’en iu z M ’nb 'tra - 
m i: S oraw iedbw ośc i. P rzem ys łu i H and lu oraz  
R o ln ic tw a w sn raw ie regu lam inu przew ozow ego  

d la bezpośredn ie j rvem ieckp -po lsko -so 'W ieak.'e j 

kom un ikac ji tow arow e!

S to s u n k i h a n d lo w e  i M g ra n lc a .

W  P a le s ty n ie  1 sąs iedn ich kra jach B ilsk ie - i 

go W schodu is tn ie je zapo trzebow an ie na o le je  
ln iane i pokosty . C ena rynkow a tych o le jów  
w ynos i do Ł 4 ,10,—  za 100 kg . C if port prze 

znaczen ia .
P ew na firm a francuska w M arokku pragnie  

im portow ać z P o lsk i następu jące artyku ły : 
w sze lk ie tkań ny w e łn iane 1 baw ełn iane, cuk ie r, 
w osk i zapraw y w oskow e oraz e legancką kon 

fekc ję dam ską .
N a rynku tam te jszym Is tn ie ją rów nież po 

w ażne w idoki zbytu na św iece . N a m ie jscu Jest 

jedno ty lko przeds ięb io rs tw o w yrabia jące św ie 
ce parafinow e , odpow iada jące w zupe łnośc i w y 
m agan iom  tam te jsze j k lijente li. W  ce lu nadan ia  
św iecom  w iększe j odpornośc i na gorąco , przed- 
s ięb io rs tw o to doda  Je do para finy oko ło 2— 6  
procent stearyny, św iece dosta rczać na leży w  
paczkach w ag i 11— 15 unc ji (unc ja —  28 c  

V s,— ), zaw ie ra jących 2 ,3, 4 ,6 łub 12 św iec . 
P rzy dokonyw an iu odpraw y ce lne j św iece  
u iszcza ją staw kę ce lną w w ysokośc i 12 ,50 pro - 
cen t ad va lo rem od hurtow e j ceny tow aru . 
O pla ta konsum pcy jna w ynos i 40 fr. od 100 kg .

R ynek ten przedstaw ia rów nież dobre po le  
na zbyt w sze lk ich w yrobów szk lanych. Lu 
dność m ie jscow a nabyw a w w iększych ilo 
śc iach zw yk le szk ło sto łow e oraz zastaw y do ■ 
herbaty ze szk ła ko lorow ego. Ludność przyby- !

K onum lK o t O brony P rzem yś li P o  W  
N  e z b e d n e  w y d o a n lc tw o

Z w tązek O brony P rzem ys łu 'P o lsk iego obok  
innych prac w charakte rze propagandow ym  
polsk iego  przem ys łu w ydał d la in form acji, prze - 
dew szystk iem kup lec tw a po lsk iego , ks iążk i 
adresow e w ed ług poszczegó lnych ga łęz i prze 

m ysłu .
P rzed pó l rok iem w yw h z ^n^cu ks iążka  

adresow a pod ty tu łem : „K s iążk i A dresow e  
P rzem ys łu P o lsk iego", zeszyt I. „P rzem ys ł 
graficzny I pap ie rn i  czy  “ , w tych dn iach zaś  
iścsm ł s ię zeszyt II. obejm u jący „P rzem ys ł 

S pożyw czy*.

K s ią ż k a t» M e w ą M tw łe o d d a k o k m h e  

ns lug l kup lec tw u po lsk iem u oraz hm ym za in te 
resow anym , pos iada ona bon tem w yłącznie  
sp is firm  przem ysłow ych bez obc iążen ia rek la 

m am i.
K s ią ż k a ta ta n ia , k o s z t J e j b o w ie m  w v n o e r f  

2 z ło to , n ie w ą tp IM e a n a fd z le s ie w  rę k a c h

A D M IN IS T R A C J A  L A S Ó W  P A Ń S T W O W Y C H

M in is te rs tw o R o ln ic tw a przygotow ało no 

w e lę do ustaw y o organ izac ji adm in is trac ji la 

sów państw ow ych . W nosi ona zm iany w  k ie 

runku zw iększen ia upraw n ień m in iste rstw a. Jak  

rów nież da lsze j decen tra lizac ji adm in is trac ji 

lasów państw ow ych.

A K O M E R C J A L IZ A C J A  P K P .

W  zw iązku z ob lega jącem l pog loska rrtl w  

sp raw ie przekszta łcen ia P K P . w przeds ięb ior

stw o państw ow e, w ydz ie lone z ogó lne ] adm in i

strac ji państw ow e j, a oparte na zasadach han 

d low ych , dow iadu jem y s ię , że M in is ters tw o K o 

m unikac ji w Is toc ie odnośny pro jek t opracow a 

ło 1 przesła ło w tych dn iach do R ady M in i

strów . P ro jek t opracow any jes t naraz ie w za 

rysach ogó lnych 1 dop ie ro po przy jęc iu sam e j 

koncepc ji by łby opracow any szczegó łow o . Jak  

w iadom o, w śród cz łonków R ady M in is trów  

kom erc ja lizac ja ko le i m a w ie lu przec iw n ików .

( I M U  B IM I B B B W M B B n M B B K M B B B B B B tM B B a B M I^ M B W B B a B W W B — B B B —

i .o ln k tw n
R E O R G A N IZ A C J A  P O L S K IE G O  

Ł O W IE C T W A .

W  grudn iu ub . r. w esz ło w  życ ie now e pra 
w o łow ieck ie , któ re zdan iem znaw ców jes t 
ustaw ą na  w skroś now oczesną , uw zg lędn ia jącą  
postu la ty ochrony przyrody 1 w prow adza jącą  
sp raw ied liw e , aczko lw iek bardzo su row e ka ry  
za w ykroczen ia przec iw ko obow iązu jącem u  
praw u łow ieck iem u. Jako na jm nie jszą jednost
kę te renu łow ieck iego uznano obszar 100 ha ., a  
jako m in im a lny okres czasu po trzebny d la za 
prow adzen ia rac jona lne j gospodark i m yśliw 
sk ie j, okres 6-le tn i. O gran iczen ia w prow adzone  
przy w ydaw an iu ka rt łow ick ich m ają na ce lu  
zm n ie jszen ie nadm ierne j ilośc i m yśliw ych i za 
pob ieżen ie k łusow n ic tw u . W da lszym c iągu  
ustaw a om aw ia bardzo szczegó łow o kw e .N tje  
dotyczące ochrony po low an ia oraz w ynagro  
dz.en ia za szkody spow odow ane przez zw ie 
rzynę . D o orzekan ia o czynach ka ra lnvch w  
zakres ie łow ieck im , pow o łany jes t w p ie rw 
szym rzędz ie sta ros ta . K ary sa w ysok ie i su 
row e i o ie jm u ja rów rreź n ;e lega '<nv handel 
zw ie rzyna. C zas ochronny og łaszany bedz ’e z  
ram ien ia w o jew ody każdorazow o w grudniu . 

I w yhodzac w życ ie z dn iem l styczn ia następ 
nego roku . X . 

le « E urooy żada na tom iast bardzie j artys tycz 

nych w yrobów szk lanych .
W  Izb ie przem ys łow o-hand low e j w P ozna-

n lu jes t’do prze jrzen ia teks t rozporządzen ia , 
w prow adza jącego pew ne zm iany do ta ry fy  

ce lne j S tanów Z jednoczonych .
N ow e przepisy , do tyczące sta tu tu B anku  

E stońsk iego , k ió ry sta l s ię bank iem  em isy jnym , 
—  praw i finansow ego I w yco fan ia z obiegu  
baokno tów zdaw kow ych w esz ły w życ ie z 
dn iem I styczn ia br. O d te jże da ty m arka, któ 
ra rów na ła s ię 100 penn l zosta ła zn ies iona . N o 

w y p ien iądz estońsk i oos l nazw ę ko rony I rów 

n a s ię 100 cen tom .
W  R um un jl zna leźć m ogą zbyt następu jące  

artyku ły : w sze lk ie produkty ko lon ja lne , tkan i
ny , obuw ie , b ie lizna , pończochy, w sze lk ie try - 

i ko taże . rękaw iczk i, sze lk i I podw iązk i, w sze lk ie  
‘ przybory do pa len ia , naczyn ia kuchenne , P rzy 

bory sportow e , przybory podróżn icze , w sze lk ie  

artyku ły d la w o jskow ych , w yroby pasm ante 
ry jne , p łaszcza n iep rzem aka lne , przybory b iu 

row e, zabaw ki Itp .
S zyby w -sze lk ie m ogą U czyć na pow ażny  

zbyt w A lg ie rze , gdyż n iem a tam żadnego  
przeds ięb io rs tw a , w yrab ia jącego ten artyku ł. 
M nie jsze w idok i pow odzenia m a zbyt w sze lk ich  

w yrobów lus trzanych , na tom iast duże zapo 
trzebow an ie jes t na grube p ły ty szk lane.

każdego kupca i w szystk ich osób za in te resow a 
nych stanem i rozw o jem przem ys łu polsk iego.

N abyć ks iążk i adresow e m ożna w T ow . 
K sięgam i K o le jow ych „R uch* oraz w innych .

Z b io row a w ystaw a drobnego przem ys łu  
na T argach P oznańsk ich .

Z w iązek O brony P rzem ys łu P o lsk iego  

chcąc um ożliw ić w ystaw ien ie ca łego sze regu  
w yrobów , któ re do tychczas n ie w esz ły w sta 
d ium m asow e j fab rykac ji, m T argach P ocanań- 
jkkh w  roku b ieżącym , s w ra c a d e  <k> w s z y s t

k ich zah tte resow aw ych w yew óm i przem ys łu  

ludow ego , d o m o w e g o , a m  w s z e lk ie g o te m e g o  
drobnego przem ysłu , żeby w raz ie zdecydo 

w ania s ie ra i w zięc ie udz ia łu w  w y M w w le na  
T argach P oznańsk ich drobnego przem ys łu , 

zechc ieM s ię S kom un ikow ać z k le row rdctw em  
Z w iązku O brony P rzem ys łu P o l  s k le ja  P o z n a ń , 

u lica R zeczyrospollte i 1 , H . p tr.

N A B IA Ł

W a rs z a w a . N a pos iedzen iu p rz e d s ta W te le H  
Z w iązków handlu jących nab ia łem oraz produ 
cen tów , podw yższono ceny w szystk ich ga tun 
ków  m asła o 20 gr. na kg .: w yborow ego z 6 ,20  
z ł. do 6 ,40 ; m lecza  m lanego z z ł. 5 ,60 do 5 ,80 ; 
m leczarn lanego so lonego ze z ł. 5 ,20 do 5 ,40  
i ose łkow ego z z ł. 4 ,40 do 4 ,60 kg .

Lublin . Z w iązek M leczarsk i i JaJczarsM  no 
tu je : m asło deserow e w hurc ie 5 ,80 , w  de ta lu  
6 ,40 . Z apo trzebow an ie zw iększone, podaż do 

sta teczna . T endenc ja m ocnie jsza.

P rro n m s l I H a n d e l
W Y R Ó B  K A Z E IN Y A W Y W Ó Z  T W A R O G U .

K ra jow e fabryk i k le ju , dykt, gala lltu , m asy  
ko rkow e j, tape t I apre tu ry m ają znaczne zapo 
trzebow an ie na tw a róg d la sw ych ce lów prze 
m ysłow ych . fab ryk i te uskarża ją s ię obeen to  
na ta że w yw ozi de c iąg le z państw a w ie lk ie  
ilośc i tw a rogu zagran ice za bezcen , podczas  
gdv przem ys ł odczuw a c iąg ły brak tego su  

row ca . 

K O M U N IK A T
IZ B Y  P R Z E M Y S Ł O W O -H A N D L O W E J  

W  P O Z N A N IU .
P o s tę p o w a n ia ka rno-ska rbow e w  N ie m c z e c h  

przec iw ko po lsk im eksporte rom .
W edług o trzym anych łn fo rm acy j w ytoczo 

no w N iem czech n iek tó rym przem ysłow com  

oraz kupcom po ’sfc lm postępow an ie ka rno 
ska rbow e z pow odu w w ozu do N iem iec w cza  
s łe w o jny ce lne j z P o lską tow arów zakazanych  
do przyw ozu z P o lsk i do N lem  ec.

Izba P rzem ys łow o-H and low a w P oznaniu  
pros i za in te resow anych o zg łoszen ie s ię w te j 
sp raw ie w Izb ie .

W Y W Ó Z T O W A R Ó W W ŁÓ K IE N N IC ZY C H .

N a podstaw ie dari\ch , uzyskanych w  
Z w iązku E ksportów . P rzem ys łu W łók ienn icze 
go w Łodz i, eksport z Lodz i w  m iedacu grudn iu  
ub. roku przedstaw ia ł s ię nastę-ndąco: W yw ie  
z lono —  tow ra rów baw e łn ianych b ia łych 10 ,618  
kg na sum ę z ł. 170 ,392 . tow arów baw e łn ianych  
ko ’orow veh 174 .948 kg . za z ł. 1 .767 ,171 . tow -a - 
rów ró łw ehiianvch 17.991 kg . ra z ł. 209 ,266 . 
tow arów w e łn ianych 47 ,212 kg . za z ł. 50^.656 , 
m rzedzy czesankow e j 59 ,186 kg za z ł. 1 .697 ,817 . 
D gó łem w m iesiącu grudn 'u 1997 roku w yw ie  
zaon^ 3W .955 kg na sum ę z ł. 4 .349 ,302 .

Z am ączyć na ’ezy. iź w porów nam y z li
stopadem  uh roku, eksr-o -t w ' m ies iącu grudn ’u  
pow ażn ie zm a la ł, w porów nan iu na tom 'as t z  
grudn iftm 1926 roku n ieco s ie zw iększy ł..

P ro d u k c ja c u k h i w  E u ro p ie
M iędzynarodow e Z jednoczen ie d o S tiitF *

styk i C ukru w W iedniu og łos ito w  dnh i 13. b m , 
po raz trzec i dar>e o tego roczne j w ytw órczośc i 

cukru buraczanego w E u ro p ie b e z A n g U I 
i R osji.

B uraM przerob iono w tonnach :

1 9 2 7  2 8 iro /r
C z e c h o s ło w a c ja 7 .4 8 3 . 7 2 4 .2 3 2  9 8 7

N ie m c y 1 0 .6 4 9  1 3 0 1 0 .6 .M .9 I ł

A u « tr |a 6 5 / 9  3 41 Wl

W ę jify 1 .3 9 0 .6 0 0 1 2 2 1 .3 1 4

P o ls k a 3 .5 0  0 7 2 3  3  9 .6 . ‘ 4

P iA n c ja 6 .1 8 5  tO ) 4  9 4 2 . (X )

B d g ja 1 .7 7 3  0 *0 1 .4 3 *1 .0 0 0

W ło c h y 2 .< 9 '.5 7 8 2 .3 8 2 .0 7 9

J u g o s ła w ja 6 9 2 .0 (0 5 ,5 9 .0 *0

S z w e c ja 9 5 7  2 1 4 1 3 5 9 3 7

F in la n ź łja 5 5 .0 0 0 3 3 .3 (0

k liin d ja 1 2 5 .0 0 0 8 6  9 4

D e n  a 9 8 2  7 0 0 9 8 2 .2 0 0

B u łg a ria 2 7 3 .0  > 0 2 1 3  9 5 0

R u m u n ja 1 .1 4 0 0 1 .<  7 9  3 4 0

R a z e m 3 7 .9 9 2 ,1 0 9 3 3 .7 9 ^ 1 S

B uraków przerob iono w ięce j o 4 ,196,891  

tonn , a cukru o trzym ano ilośc i następu jąco W  

tonnach cukru su row ego: < .

R a z e m & .7 3 O .1 M  1 2 0 0 2 4 3

iu m p o flja 1 9  2 7 , 'T B 1 9 2 6 /2 7 v

C z e c h o s ło w a c ja  1 2 3 .  4 3 8 1 .0 4 1 .9 8 $

N ie m c y 1 .6 6 2 .4 8 ) 1 .6 6 2  5 8 2

A u s u ja 1 1 1 .5 0 2 7 9  6 8 6

W ę iry 2 8 5  4 4 6 4 7 5 .0  5

P o ls k a i  5 5 8 .5 0 5 5 5 7 .8 7 $

F ra n c ia 8 4 7 .6 0 0 6 9 7 .6 9 9

B e lg ja 2 6 4 .2 0 0 2 3 5  0 0 <

W ło c h y 2 7 6 .2 4 0 3 0 5  7 7 1  >

J u ^ o s ła  a  ja 8 4 .6 1 3 7 7 .8  0 .

S z w e c ja 1 4 5 3 4 0 1 0 '7 2 f

F m h n d ja 6 .6 6 7 3 J 3 6

Ir la u d ja lt .1 3 7 1 3 5 2 2

D a n ja 1 4 2 A O O 1 5 5  0  0 >

B u łg a r  ja 4 2  3 6 8 3 5 .2 3 3 i

R u m u n ja 1 4 2 .8 5 0 1 4 /2 1 7 *

O trzym ano o tńcru 520,941 to n n w ię c e j n S  

w  roku 1926 /27 czy li o 10 procen t Z w iększen i 
produkcji cukru m a  m ie jsce rów n ież w  R oaM  

' i A nglji.

W Y W Ó Z N A  D A L E K I W S C H Ó D .

W  b ie lsk ie j Izb ie H and low e j odby ła s S «  
kon ferenc ja przem ys łow ców w sp raw ie eksper
ta w ie U d c h to w a ró w n a D a le k i W schód . W  

ton fe reoc jl w zM  udz ia ł ró w n ie ż przedstaw i
c ie l dyp lom atyczny R . P . w C h inach p . P lndor, 

k ie row n ik w ydz ia łu konsula rnego pose ls tw a  
R zeczypospo lite j P o lsk ie j w Japon jl dr. B ana- 

s lńsk l, przedstaw ic ie l Ins ty tu tu E ksportow ego  
w  W a rs z a w ie a  D w e rn ta k i o ra z przedstaw ic ie l 
M ta to ters tw a S praw  Z agran icznych p . Leon O r
lo w s k i, którzy pok ifo rm ow a lS przem ys łow ców  
oo do w arunków  eksportu I zw ycza jów hand lo 

w ych na W schodz ie . P o konfe renc ji odbyto  

s ię zw iedzan ie fabryk .

 

Z d ^ ra n lc a
U J E D N O S T A J N IE N IE  P R A W A  C Z E K O W E G O  

1 W E K S L O W E G O .

K ornH et ekspertów do sp raw w e k s lo w y d i 

1 czekow ych zebra ł s ię tu ta j w dn iu 23 bm . 
O brady kom ite tu odby ły s ię ju ż raz w  l is to p a 
dz ie zesz łego roku . Z adaniem kom ite tu je s t  
zna lez ien ie środków , które um ożliw iłyby ib fr  

żen le leg is la tu ry rozm a itych p a ń s tw  k o n ty n e o -  
tah iych , dotyczące j p ra w a w e k s lo w e g o  1 c z e k o 

w ego. Z b liżen ie to m a po legać p rz e d e w w y s ś -  
k łem na usta lcdu racze j pew nych z a s a d , . 

że li ne . opracow aniu jednego w s p ó ln e g o i 
daw stw a , którtby m usla ło ob jąć ko losa lna S o il  | 

artyku łów a przy jęc ie , któ rego przez p o s z c z ę - ' 
górnych cz łonków U ri w ytw orzy łoby p o w a ż n a  
trudności. S e s ja o b e a r* będz ie s p e c ja ln ie p o 
św ięcona zagadn ien iom , zw iązanym s obroM  

czekow ym . ____

N IE M IE C K I B IL A N S  H A N D L O W Y , *  

W  O R L ’D N IL I im R .

O głoszony przez P aństw ow y U rząd S ta ry * *  

styczny w R zeszy w ykaz b ilansu handlow ego  
za m grudz ie ! w ykazu je po traw ę tegoż, gdyż  
n iedobór w ynos i 304 m il. m r. w obec 384 m ik  
m r. n iedoboru za m . H stopad . P rzyw óz zm n ie j
szy ł s ię o 33 m il. m r. I w ynos i 1 .257 ,290 ty i. 
m r„ a w yw óz zw iększy ł s ie o 43 m il. m r. I os ią 

gną ł na jw yższą sum ę w r. ub . w Ilośc i 954,740  
tys . m r. Z w iększy ł s ię ty lko dow óz su row ców  
o 13 m il., na tom iast zm n ie jszy ł s ię dow óz art. 
spożyw czych o 22 m ilj. i tow arów go tow ych o  
20 m il. m r. W  w yw ozie zw iększy ł s ię w yw óz  
su row ców I pó łfabryka tów  o 16 m il., a tow arów  
go tow ych o ?7 m il.

P oniższ ; rab  liczka > '*zedstaw ia obró t han 
d low y za m . grudz ień

P rzyw óz W yw óz  
w m iijonach m arek 

zw ie rzę ta lywt 13.30 L31
artykuły spożywcze 369.38 44,92
su row ce i nó lrab rykd ty  661 ,60  197 ,13
tow ary go tow e  21L f|J 7*0.67

razem 1.257.29 95.3,03

Za calv rok 1927 przywóz niemiecki równai 
ę|P 14 173.1r0 tvs. mr.. a wywóz wvn’dsl 
3,954.-15 t\s. mr. N:ed</ 6r bTansu handlowego 
za ten rok osia rud evfre 3/54.459 tvs. mr. 
Do tego bilansu ne włączone fa towary wy
wieź; ne na racłrmek odszkodowań wojennvch, 
wynikających z planu Pawes‘a. N.
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Przesilenie w sztabie generalnym i na po’ n gospo 
darczem .

Ryga. (A W .) Janausukas Zinas“  w  dalszym cią
gu om aw ia n.eporozum ienia. jak:e ostatnio zazna
czyły sie w łonie litew skiego sztabu generalnego. 
D ziennik donosi, iż przeciw nicy pułk. Skorupskiego 
daża do usuń ęcia go z arm ji, jednakże Skorupski m a 
w śród oficerów bardzo w ielu zw olenników tak. iz 
zam iar ten zapew ne n e dojdzie do skutku.

„R igasche Runds.liau" om aw ia w obszernym 
artykule sytuacje gospodarczą L itwy. D ziennik 
podkreśla pasyw ność bilansu handlow ego, którego 
deficyt w  r. 1927 w yniósł 20 m ilionów litów . G łów ną 
przyczyną tego deficytu jest duży im port polskich 
tow arów , przychodzących na L itw ę drogą okrężną, 
który nie jest w yrów nany przez eksport litew ski do 
Polski. Rządząca obecnie grupa nie zdołała złago
dzić przesilenia gospodarczego. N ienom ralne w arun
ki gospodarcze, w jakich pozostaje L itwa znajdują 
na L itw ie coraz w ieksze zrozum ienie. aNMLKJIHGFEDCBA

S praw ozdanic^ icsdow c dcbaZYXWVUTSRQPONMLKJIHGFEDCBA

P o z n a ń , 2 6 . 1 . 1 9 2 8 r .

D z is ie js z a  g ie łd a n ie w y k a z a ła ż a dn e j zm iany zasad 

n ic z e j.
Z p a p p ro c e n t, p ła c o n o z a 8 %  lis ty d o la ro w e P . Z . 

K . 9 2 s4 % (p rz y d ew iz ie 8 9 0 ) o ra z z a 6 % lis ty ż y tn ie  

2 5 ,4 0 (z a 1 c tn .m e tr.) p rz y c z em  z a u w a ż o n o n ik ła p o d a ż  

M stów ż y tn ic h . —  4 %  lis ty z a s t. k o n w e rt. n o to w a ły 5 1  %  

—  5 2 —  5 1 % %  w o d d a n iu . Z a 8 % o b lig a c je m . P o z n . 

p ła c o n o 9 1 % % w z lo c ie , k tó ry m i z a w ie ra n o w ię k s z e  

tran s ak c je Z p o ż y c z e k p a ń s tw , p ła c o n o z a 5 % p o ż . 

k o n w e rs y  n a 6 5 % % , n a to m ia s t o d d a w a n o p re m j. d o la 

row e p o 6 3 , (z a s z tu k ę 5 -d o la ro w ą ) b e z o d b io rc ó w .

Z a k c y i b a n k o w y c h p ła c o n o z a B k . P rz e m y s ło w c ów  

1.10 i z a B k . Z w ią zk u z w y ż k u ją c y k u rs 9 0 ,5 0— 9 1 .

Z  a k c y i h an d lo w o  - p rz e m y s ło w y c h p ła c o n o z a B ro 

war K ro to s z y ń s k i 2 9 , z a G o p la n ę 1 6— 1 5 ^0 , z a U n ię 2 1 , 
1 za W y tw . C h e m ic z n a 0 ,9 0 , w o d d a n iu n a to m ia s t b y ł 

C e g ie ls k i 4 9 Z d u n y p o 1 0 0 i L u b a ń p o 9 5 .

Z p ap . n ie o fic ja ln y s iln ie js z y p op y t n a B k . P o ls k i 

po 1 6 0 . T e n d e n c ja b e z z m ia n y .

teo ts ia arrę tl. pŁcm ęźnc
w  P orw an iu

P a p . p ro c en to w e : 5 % p o ż . k o n w e rsy jn a 6 5 % % P ;  

8% o b lig . m . P o z n a n ia  9 1 % %  P ; 8 %  d o i. lis ty  P . Z . K re d . 
92% %  P ; 4 %  lis tv z a s t. k o n w . P . Z . K . 5 1  % —  52—5 1% %  

O ; 6 %  lis ty  ź y tn . P . Z . K . —  1 c tr m tr —  2 5 ,4 0 P .

A k c je b a n k o w e : B k . P rz e m . 1— II e m . 1 ,10 P ; B k . 

Zw. S p . Z a r. 1 e m . 9 0 ,5 0 — 9 1 ,0 0 P .
A k c ’e p rze m y s ło w e : B ro w . K ro t. I e m . 2 9 ,0 0 P : C e 

g ie ls k i H . I e m . 4 9 ,0 0 O ; C u k ro w n ia Z d u n y I e m . 1 00 ,0 0  

O ; G o p la n a 1— II e m . 1 6— 1 5 ,5 0 P : L u b a ń , fa b r. p rz e rw ,  

f ie m n . I— IV  e m . 9 5 ,0 0 O ; U n ia I e m . 2 1 ,0 0 P ; W y tw . 

C h e rn . I-V I e m . 0 ,9 0 P .

T e n d e n c ja : B e z z m ia n y .

N otow an ia zfo fc^o
Poznań, 25. 1. (Pat). Londyn złoty za 1 f. szt. 

43,50; Zurych za 100 zł 58,25; N ow y Jork 11.25; 
Berlin noty w iększe 46,75— 47,15, drobne 46,65 do 
47,05; w ypł. na W arszaw ę 46,99— 47,19, na Poznań 
46,97— 47,17; G dańsk za 100 zł 57,50— 57,64, w ypł. 
na W arszaw ę 57,46— 57,60; W iedeń czeki 79,38 do 
79,66; Praga za 100 zł 378,46.

Sprawozdanie handlow e, Telesfora O tm ia- 
now skiego w Poznaniu, specj. składu nasion z 
dnia 24. 1. 1928. N otow ania inform acyjne za 
100 kiło, na podstaw ie cen płaconych za prze

ciętne jakości dom inialne.
K oniczyna czerw ona 220— 310, koniczyna 

biała 180— 280, koniczyna szw edzka 260— 320, 
koniczyna żółta chm ielow a odłuszczona 150—  
180, koniczyna żółta chm ielowa w łuskach 60—  
80, inkarnatka 135— 150, przelot pospolity 200—  
290. rajgras angielski krajow y na pola i łąki 
90— 120, tym oteusz 55— 65, seradela 23,50—  
24,50, w yka latow a 31— 34, w iczka zim ow a 
75— 88, groch W iktoria 65— 85, groch zielony 
Folger 58— 65, groch polny m ały 48— 52, gor
czyca 56— 60, rzepik latow y 68— 74, rzepik zi
m ow y 63— 70, tatarka 38— 40, konopie 68— 78, 
siem ie ln iane 78— 86, proso 38— 44, m ak nie
bieski 105— 115, m ak biały 138— 148, łubin 

niebieski 23— 24, łubin żółty 24— 25.

Spraw ozdanie z handlu zboża i nasion —  
B. H ozakow ski, Toruń, dnia 24 stycznia 1928 r. 
Płacono w dniach ostatnich zł za 100 kg. N a
siona: Za lucernę prow ansalską 510— 535, koni
czynę czerwona 225— 300, koniczynę białą 180 
— 300, koniczynę szw edzka 300— 360, koniczynę 
żółtą 160— 180, koniczynę żółta w łuskach 80—  
90, inkarnatkę 150— 160, przelot 200— 260, raj
gras krajow y 100— 115. tym otkę 50— 65, sera
delę św ieżą 22— 24, w ykę latow a 30— 34, w icz- 
kę zim ow ą 75— 80, peluszkę 32— 34, groch W ik 
toria 75— 85, groch polny 45— 48, groch zielony 
60— 65. bobik 36— 38. gorczycę 50— 56, rzepak 
68— 70, rzepik 70-74, łubin niebieski siew ny 
20— 21, łubin żółty siew ny 21— 22 siem ie ln ia
ne 78— 80 konopie 90— 100, m ak niebieski 100—  
118, tatarkę 40- 45. proso 40— 50. m ak biały 
120-130. kukurydza rum uńska 39— 40.

1. rm o«8u
W arszaw a, 25.1. W  pryw atnych obrotach zbo

żow ych orientow ane ceny dzisiejsze pozostają bez 
<m iany. pszen ca franco W arszaw a zł 51, żyto 68 
kg fr. za’ ad 39 75 39 50. fr W arszaw a 40,75; jęcz
m ień brow 41,00 41.50 fr W arszaw a, ow ies 37,00 
do 3*00 fr W arszaw a N a rynku koniczyny zainte
resow anie m a e ceny hurtow e spadłv w ostatnich 
ty rodnia.'h z 32 Jo 5 za czerw oną, na rynku krajo- 
w ym za dobre ga ' białej m o^na uzyskać zł 215 
fr W arsz iw a za 1 kg.

.r O

Chiearo 25 I 28 Zam knię.. - ceny term ino
w e i fv.- ? tendencja podatna: na m aj 130, 
; i iY zec 129 upiec 126% ; kukurydza —  tendencja 
podatna: na m aj 90, m arzec 87% , lip iec 91% ; ow ies 
- tend i ' a podatna: na m aj 55, m arzec 54 /•, li 
piec 51 % : żyto - tendencja podatna: na m aj 109% . 
m arzec 110s/q upiec IO S ’/b .

Chicago, 25. 1. 28. Zam kniecie — ceny loco 
K ukurydza bia a nr 2 — 90, ow ies biary nr. 2 —  
58' żv o nr 2 — 110% , jęczm ień M alting 83— 95.

i  'ow y Jork, 25 1. 28. Zaniknięcie —  ceny loco. 
Pszen ca M  xeti D urum nr. 2 — 135, M anitoba nr. 
1 - lO O 's’ czerw ozim a, jara nr. 2 — 154, H ard 
odm a jara nr 2 - 145% , kukurydza now a z now ych 
?r.o- ” 101 żyto nr. 2 fob N ow y Jork 122% , jęcz-

i M ailing 101 m ęka Soring 650 -675. frachty do 
A ngiji frachty na K ontynent 7-10.

fla tew sH icf
BerHn. (tet. w!.). A gencje niem ieckie do

noszą z G enew y, iż ostatnie noty polska i litew 
ska. które zostały przesłane sekretariatow i 
L igi N arodów celem D oinform owania się co do 
ich treści, zostana dopiero opublikow ane, gdy 
nadejdzie odpow iednie zezw olenie obu zainte
resow anych rządów . Jeśliby jednak rządy 
polski i litew ski nie uw ażał za w skazane opu

D clctac ja  n iem iecka  kó ł gospodarczych  

iedzie ju tro do W arszaw y

Berlin, (PAT.). Jak donosi prasa berlińska 
delegacja niem ieckich kół gospodarczych na 
konferencje gospodarcze polsko-niem ieckie w y 
jeżdża do W arszaw y w piątek 27 stycznia w ie
czorem . W  delegacji biora udział z ram ienia 
przem ysłu niem ieckiego członkow ie zarządu 
zw iązku przem ysłu niem ieckiego na Rzeszę 
Frohw ein, K astI, H erle, H artm ann, Cassel, Pietr- 
kow sky, z ram ienia niem ieckiego przem ysłu 
m aszynow ego, dyrektor Lange ze zw iązku nie

N iem iecko-litew ski fron t przec iw  P olsce
S pór z L iłw ą  zarzew .cra w olny

Gdańsk. (PAT.) Znany publicysta duński 
dr. Bógliolm, znawca spraw bałtyckich, za
mieszcza w „Baltische Presse“ trzeci artykuł, 
poświęcony sprawie litewskiej i zatargowi pol
sko-litewskiemu. Na wstępie artykułu autor 
p dkreśla, że spór ten jest ciągłem zarzewiem 
niebezpieczeństwa wojny w tej części Europy. 
Wojna byłaby tam o wiele niebezpieczniejsza 
aniżeli ewentualna wojna rosyjsko-polska .po
nieważ nie dałaby się zlokalizować. Wilensz. 
czyzna jest drugim t. zw. polskim kurytarzem, 
posiadającyc niemniej, znaczen. aniżeli kurytarz 
gdański. Województwo wileńskie jest łączni
kiem pomiędzy Polską a Łotwą a przez Łotwę 
również i z Estonia. Pozatem odcina ono tery
torium litewskie od Rosji sowieckiej. Przejście 
Wilna w ręce Litwy byłoby równoznaczne

Fantazje w ojenne adm ira ła am erykańskiego
N  ciin ikn ionia  w olna  m  edzu  S t. Z fcdn . a  A nglia

Nowy Jork, (radjo w ł.) W  N ow ym Jorku w y 
głosił kom endant portu now ojorskiego, kontradm i
rał Plunkett, niezw ykłe przem ów ienie, które w y 
w arło sensacyjne w rażenie. Plunkett bronił now e
go program u budow y am erykańskiej floty w ojen
nej i przytem stw ierdził po prostu, iż w ojna m iędzy 
Stanam i Zjednoczonem i i W ielką Brytanją nie ty lko  
nie jest nieuniknioną, lecz, że należy jej spodziew ać 
się naw et w najbliższym czasie ( I)

N a przem ówienie to odpow iedział natychm iast 
nazajutrz senator Borah, w zyw ając obyw ateli am e
rykańskich, aby się bronili przed „niem ądrą polity
ką", którą Stany Zjednoczone upraw iają, pragnąc

Znow u  w rzen ie  w  R um unii
Bukareszt, (radio własne). Wczoraj został 

otwarty parlament rumuński.
W kuluarach parlamentu rozeszła się po

głoska, iż należący do partji nacjonalistycznej 
deputowany Bocu, prezydent organizacji partyj

nej, został aresztowany w Komitat Temes z po
wodu wydania podburzającej odezwy. W ode
zwie swojej Bocu wywodził, iż udał się do Te

Francia zan leno^o ’ona m m otoam l rum uńsK o-w łos Idem i ?
Berlin. (Tel. w ł.) Pism a niem ieckie donoszą 

z Paryża, iż prasa francuska rzekom o z w iel

kim niepokojem śledzi rozw ój i przebieg roz
m ów rum uńskiego m im stra spraw zagranicz
nych Titulescu z M ussolin im w Rzym ie. Soir 
nisze, iż Titulescu usiłu je zacieśnić w ięzy m ię
dzy faszyzm em w łoskim , a liberalno-faszystow- 
skim rządem w Bukareszcie. N ie należy za
pom nieć, iż w roku 1926 W łochy uznały aneksję 
Besarabji. D ziw nem w ydaje się pism u fran
cuskiem u, iż Titulescu znajduje się w  Rzym ie w i 
chw ili, kiedy M ała Ententa w G enewie chce za

M iędzynarodow e konkurencie lo tn  cze  
w [h r stoho i nad K anałem nanom skim
Nowy Jork. 25. I. (radjo w ł.) Z Cristobal dono

szą o przybyciu francusko-am erykańsk;ch lotników 
Costes i Lebrix. L indberh. który . ukończył lot 
sw ój nad A m eryka Środkow ą, i przebyw ający w 
Peru lotnik am erykański D oolittle sa już na m iejscu, 
w obec czego rozpoczna się dzis aj zapow iedziane 
m iędzynarodow e konkurncje lotnicze.

iozbo ow o om eryk fisk th  lin ] now i frznyth
Nowy Jork, (radjo w ł.). N a konferencji 

panam erykańskiej w H avanie przedłożono sze* 

reg na w ielka skalę zaprojektow anych planów 

rozbudow y am erykańskich pasażerskich lin ij  

pow ietrznych. K onferencja pozatem rozpatrzy 

projekt ustaw y w spraw ie rozszerzenia po

w ietrznej kom unikacji handlowej. W projekcie 

tym znajduje się ustęp, w m yśl którego m a zo 

stać zabroniony przelot ponad terenam i w oj 

skowemi

i po lsb ie t
blikow anie sw ej w ynrany not, w ów czas treść 
noty zostanie podana jedyn’ e do w iadom ości 
członków Rady L igi N arodów przed rozpoczę
ciem najbliższej sesji Rady L igi N arodów .

Pism a niem ieckie donoszą dalej, iż nota 
polska utrzym ana iest w przyjaznym tonie. 
Treść jej m a w ogólnych zarysach odpow iadać 
publikacjom prasy polskiej w tej spraw ie.

m ieckich zakładów budow y m aszyn. Pozatem 
licznie reprezentow any będzie niem iecki w ielk i  
handel hurtow y w osobach radcy, kom ercjal
nego Sim ona, dra Zeitlina, konsula Beckera, 
w ice prezesa izby handlowej w K rólew cu L it-  
w iceprezydenta izby handlow ej w e W rocła
w iu G runda. Z przem ysłow ców drzew nych 
udają się do W arszaw y pp. M ichalski, w ice-pre- 
zes izby handlow ej berlińskiej i radca kom er

cjalny Francke.

otwarciu Rosji dostępu do morza Bałtyckiego 
przez Kłajpedę, a w dalszym ciągu stworzyłoby 
bezpośrednie połączenie pomiędzy Niemcami 
a Rosją sowiecką. Opanowanie linii Wilno- 
Kłajpeda przez Rosję sowiecką zagroziłoby pań
stwowej egzystencji Łotwy i Estonii, zwłaszcza 
wobec coraz większego przechylania się Fin
landii w stronę państw skandynawskich. W 
związku z tem Rosja sowiecka, która, przejęła 
w spadku politykę carów rosyjskich niezwykle 
żywo zainteresowana jest w utrzymaniu sporu 
o Wilno. W dalszym ciągu autor artykułu oma
wia politykę litewską w Kłajpedzie, przyczem 
stwierdza, że są pewne koła, które mniemają, iż 
pomiędzy Niemcami a Litwą powinno dojść do 
stworzenia pewnego rodzaju wspólnego frontu 
przeciw niebezpieczeństwu polskiemu.

posiadać najsiln iejszą na św iecie flotę w ojenna. 
Przed kilku dniam i w yraził się w tym sam ym sen
sie pew ien adm irał angielski. Jeśli cośkolw iek m o
że sprowadzić w ojnę am erykańsko-angielską, to 
ty lko nadm ierne i zbyteczne zbrojenia na m orzu, i 
podobne ośw iadczenia jakie św iat usłyszał z ust obu 
adm irałów .

Londyn, (teł. w ł.) Przem ów ienie adm irała 
Plunketta spotkało si* w Londynie z ostrą kryty 
ką, która podkreśla, iż polityka adm iralska iest 
obłędem , i oznaczałaby pow starzanie błędów, po
pełnionych m iędzy A nglią a N iem cam i.

mes, aby podburzyć najszersze masy ludn. prze
ciw rządowi, który się opiera woli kraju, a na
wet lekceważy wolę rady regencyjnej. Także 
narodowa partja chłopska zwraca się w ostrej 
odezwie przeciw rządowi, zarzucając mu zdra

dę stanu. Narodowa Partja Chłopska wzywa 
ludność, by skupiła się dokoła króla, by przepę
dziła rząd i broniła kraju.

protestow ać przeciw tajnym zbrojeniom przy 
pom ocy w łoskiej faszyzm u w ęgierskiego. K ażde
m u w iadom o, że M ussolin i pragnie um ocnić 
sw oje w pływ y na Bałkanie i okrążyć Jugosła
w ię. Podróż m inistra Titulescu do Rzym u jest 
bardzo charakterystyczna po podróży prem iera 
w ęgierskiego Bethlena i greckiego m inistra 
spraw zagranicznych M ichalakopulosa. Ru
m unia. kończy pism o, upraw ia obecnie niebez
pieczną i skom plikow aną grę. która cechow ała 
jej politykę przed i podczas w ojny.

S zp iegostw o dróg rad io te legraficzno
Berlin, 25. 1. (Pat./. Jak donosi ,.8-Uhr A bend- 

blatt“ , w G iessen aresztow ać zosta’ i w liczbie 5 
w szyscy żołnierze oddzia’ ” radiotelegraficznego 
giesseńskiego bataljonu Reic hry. A resztow ani 
podejrzani są o pozostaw anie kontakcie z zagra
nicą. N ie jest jednak rzeczą pew na jeszcze, czy 
upraw iali oni ty lko eksperym enty radiote'egraficz- 
ne, czy też dopuścili się szpiegostw a na szkodę 
N iem iec.

ftu r»y arbs ira fow t w a^u i 
k tó re m i u le d o k o n y w a n o o b ro tó w n a G ie łd z ie o fic ja ln e  

a n i w  o b ro ta c h m ię d z y b a nk o w y c h .

A  t b ' 1 1 a  ź n  a

Z u ty c n L on dv n

B e lg ra d — — — —  — - 1 5 ,7 1 1 5 ,7 0

B u d a p e s z t — — — — - 1 55 ,9 1 5 5 ,8 9

B u k a re s z t — — — — — 5 ,4 5  4

is lo . — — — — — — 2 3 7 ,4 2 3 7 ,7 5

ie ls in g to rs — — — — — 2 2 ,4 9 2 2 ,4 5

.K o n s ta n ty n o p o l — — — — 4  6 z 4 6 .

K o p e n h a g a — — — — — 2 3 8 ,8 1 2 3 8 ..O

— — — — — — 0 ,4 b ,44

airyce ł. S ferw ’iJ  w

P aństw papiery w artośc iow e

5 */, p . k u n  w e rs , k o le j. —  — • —  

p o ż y cz k a  d o la ro w a  —  —  —  

r° /n p o ż y c z k a  d o ta ro w a  —  —  —  

5 %  p o ży c z ka  K o n w e rs y jn a — • —  

5 ® /, p o ż y c z k a K o n w e rs y jn a K o l. 

1 0 ° p o ż y c z k a  k o le jo w a —  —  

I g ra m z ło ta ------- —  —  —  —

N o to w a n i 

w z ł z a

rra n s a k c ia s p rz e d a ż K u rn i

2 5 . i. /6 .1 . | 2 5 . 1 . 2 6 1 . 2-. 1 . 6 1 .

tanknot*

1 d o i a m e ry k . —

1 fu n t a ng . ~ r"
« ■ »

nr ekazy

B e lg ja — — 1 2  ( .2 5 — 1 24 .5 6 — 1 2 3 .0 4 — r

H o la n d ia — 3 i9 ,7 O 3 5 9 .7 C 1 6 0 ,6 0 3 6 0 .6 0 3 5 8 ,8 3 5 8 ,8 3

L o n d y n — — 1 3 ,4 5 ’ t3 .4 5 \ 4 3 5 4 1 3 ,5 6 ’ ,. 4 3 ,3  c 1 3 ,3 5

N o w y J o rk — 8 ,9 0 — . 8 ,m '2 — 8 ,88 —

P a ry ż —  — J S .0 4 1 , 1 5 ,0 8 ’ J S .IS 1 . 3 5 ,14 1 4 ,9 5 ', 3 4 .9 6 ‘

P ra g a —  — ’0 ,4 1 ', 2 0  4 1 ’ ^6 ,4 * 2 6 .4 8 2 6 ,3 6 2 ,3 5

S z w a jc a ria — 1 7 1 ,7 0 1 7 1 .7  c i7 2 ,1 3 1 7 2 ,1 1 1 7 1 ,2 7 • 1 7 1 ,2 5

S z to k h o lm — —, — — _

W ie d e ń ------- 1 2 5 ,5 5 1 25 ,5 5 1 2 5 ,8 ’ 1 25 ,8 6 1 2 5 ,1 9 1 25 .2 4

W ło ch y —  — — 4 7 ,2 ? , — 4 7 ,3 4 1, — 4 7 .1 0 ’,

K o p e n h a g a — — * — —

2 5 . 1 . 2 5 . 1 .

— . Z  _

6 0 -6 1 62 63

8 5 ,2 5 65,25

6 / 67

102 102

w a r

1 — - ------------ ;--------------------

A kc.e 2 6 . t. 25. i.

B a n K P o lsk i —  —  —  — 1 6 3 -1 6 3 ,5 0 162,50

B a n k D y s k o n to w y —  — 1 3 1 136

B a n k H a n d lo w y —  —  — 1 2 3 123

B a n k Z a c h o d n i —  — 3 3 ,7 5

B a n k Z w . S p ó łe k  Z a ró b . — 9 3 93

B a n k T o w . S p ó ld z . —  — — —

S ta ra ch o w ic e — —  —  — 6 0 ,5 0 -6 2 58,25  -  59

( h i d o ró w —  —  —  —

M ic h a łó w ------ — • —  —

W . T . t* . C u k ru —  —  — 7 4 W M B

h ir ie j —  —  —  —  —  —

fa z y —  —  —  —  —  — •M M

W y s o k a —  —  —  —  — 143,50  - 144

W . T . K . W ę g ie l -------- 9 9 -1 0 4 96

N o b e l —  —  —  —  —  — 4 1 -4 2 -4 1 ,7 5 38,50

C e g ie lsk i —  - —  — 4 8  -4 a

c itz n e r —  — -  —  — —

L ilp o p  —  —  —  —  —  — 1 1 -4 0 ,5 0 -4 0 ,7 5

M o d rz e jó w —  —  —  — 1 3 ,5 0  -  4 4  -  4 3 ,7 o 41,50-41

N o r  b lin —  —  —  —  — 2 0 5

(J rtw e in —  —  —  —  — —

O s tro w ie c k ie  —  —  —  — 8 3 ^0 -8 5 ,7 5 82,50-  81

P o c is k  —  —  —  —  —  — 1 2

5 0

U rs us —  —  —  —  —  — 11,71

Z a w ie rc ie  —  —  —  —  — 2 i

Ż y ra rd ó w  —  —  —  —  —

iia b e rb u s z —  —  —  —

S p ie s —  —  —  —  —  — 1 > 5 151

S p iry tu s —  —  —  —  — 3 6 ,5 0

W . 1 . Ż e g lu g a —  —  — -

M ły n o lw ó rn itr —  - - - « ■ »

B o rk o w s k i —  —  —  — 1 ó

K o lrn —  — —  —  —  — U

Z ie le n ie w s k i —  —  —  —

S iła ' Ś w ia tło —  —  —

M a je w s k i —  —  —  —

L o m b a rd —  —  —  — i-

G ro u z is k ------- —  —  —

L le k tr . w  D ą b r. —  —  — « ■ » 61

P a ro w o z y -  —  —

B a n u P rz e m . L w ów . —

B a n k P o w s z . K re d y t — •» « ■ »

G o s ła w ic e —  —  —  — 7 0

K ije w s k i —  —  —  —  —

1 0 0 k g .
2 3 1 -2 3 4

274,50

271

263

za

234 236

256,75

2b6

260

220,00— 270.(0  

7 20 ,0 0 — 2 7 0 ,0 0  

0 00 ,0 0 — (X X ),00

2 02 . X )-2 1 3 ,0 0  

0 0 0  -  0 0 0  0 0  

0 00 ,(0  

0 0 0 ,0 0

0 0 0 -P .O  

2 1 2 -2 1 4

3 3 .7 5

N ocow an ia eie ldu a m  
p łodów  ro ln iczych w  B erlin ie

B e rlin , 2 6 s ty c z n ia 1 9 2 8 G o d z in a 1 ,3 0 .

Z b oż a n a s io n a o le is te z a 1 0 0 0 k g re s z ta  

P s z e n ic a m a rc h ijs k a — —  —  —  —  —  —  

lip ie c  —  —  —  —  —  —

m a j —  —  — —  —  —  —  —  —  —

m a rz e c —  —  —  —  —  —  —  —  —

T e nd e n c ja u s ta lo n a .
Ż y to m a rc h iisk ie  —  —  —  —  —  —  —  —

lip ie c —  —  —  —  —  —  —  —  —

m a i — -------- —

m a rz e c - —  —  —  —  —  —  —  —

T e n d e n c ja s ła b s z a .

lę cz m ie ń ia r> - - — —  —  —  —  —  —  

J ę c z n ue ń o z im y —  —  —  —  —  —  —  —  

lę c z m ie ń p a s te w n y k ra jo w y —  —  —  —  —  

te n d e n c ja s p o k o jn a .

O w ies in a rc h ijs k i —  — —  —  —  —  —  —  

m a rz e c —  —  —  —  —  —  —  —  —  

m a i ---------- —  —  —  —  —  —

g ru d z ie ń -- —  —  —  —  —  —  —  

le nd e n c  a u s ta lo na .

K u k u ry d z a lo co u a n iD u rg —  —  —  —  —  

K u k u iv d z a lo c o B e rlin  —  —  —  —  —  —

M :k a p s z e n n a —  —  —  —  —  —  — —  —

M ą k a ż y tn ia  —  —  —  —  —  —  —  —  —  —

\ )s n a p s z e n n a —  —  —  —  —  —  —  —  —

O s ia ż y tn ia  —  —  —  —  —  —  —  —  —  —

i? ze  > a k — —  —  —  —  —  —

G ro c h v ik t. —  —  —  —  —  —  —  —  —  —

G roc h p o ln y  —  —  —  —  —  —  —  — —  —

'd u sz k a - —  —  —  —  —  —  —  —  —  —

■ !ó b p o ln y —  —  —  — —  —  —  —  —  —

iV y ka —  —  —  —  — —  —  —  —  —  —  —

ru b  n n ie b ie s k i —  —  —  —  —  —  —  —  —
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la kulisami ekranu

K I N O  J A K O  G I M N A S T Y K A  O C Z U .ZYXWVUTSRQPONMLKJIHGFEDCBA
N ieraz daje si eslyszeć zdanie unika się częste

g o  chodzenia do k ina z obaw y zm ęczenia oczu. O  róż 
znana pow aga lekarska, dr. John B ailey z F iladelfii jest 
H rręcz przeciw nego zdania, dow odzi bow iem , że obrazy 
oglądane na ekran ie nie ty^ko, że nie w yw ol. zm ęczenia 
oczu, ale sa idealnem ćw iczeniem m ięśni oczu, a refle
ksja optyczna, która odbieram y, jest niem al zbaw ienną 
dla oczu. Jest to pew nik oparty na dobrze znanej zasa
dzie optycznej.

B ardzo często —  pow iada dr. B ailey — słyszę od 
»w ych pacjentów , że oglądanie obrazów na ekran ie spro
w adza silne zm eczenie oczu. Tw ierdzę stanow czo, że to 
ty lko na skutek w yobraźn i, ludzie ci bow iem w m aw iają 
W  sieb ie, iż w ciem nej sali m ają nieustannie utkw iony 
w zrok w ośw ietlony obraz. O tóż w rzeczyw istości dzieje 
się inaczei i oczy nie są bynajm niej utkw ione nieru- 
chom ie, przeciw nie, sa w ciąg łym bezw iednym ru
chu, śled i* • za ruchem obrazu na ekran ie, w - olu jąc tern 
sam em idealne ćw iczenie m ięśni oka, r w ażam z a  
środek znakom ity dla w zm ocnien ia oczu

Siedząc w ciem nej sali przed ośw iet > m ekranem , 
■próbujm y na chw ilę odw rócić się a zai vażm y w ów
czas, te snop padaiacy św iatła bynajm niej nie koncentru
j e  się w jednym punkcie, lecz rozpada się na niezliczoną 
ilość prom ien i. O tóż te prom ienie posuw ają się na obra
zie. a nasze oczy bezw iednie czyn ią to sam o, pow odując 
ćw iczenie optyczne, nie zaś m ęczące skoncentrow anie 
w zroku, jak nam się zdaw ało. W eźm y Jeszcze pod uw a
g ę . ż e ow a gim nastyka w zrokow a odbyw a s ię w  ideal
nych w arunkach, m ianow icie przy ogólnym w ypoczyn
k u  ciała, przy dźw iękach dobrej 1 dobrane! m uzyki. J e -  
dnem słow em w atm osferze, która dosłow nie dale nam 
chw ilę zapom nien ia trosk życiow ych i stanow i najlepsze 
lekarstw o dla starganych nerw ów : to też tw ierdzi dr. 
B ailey , że najchętn iej sw ym nerw ow o - chorym pacen- 
t o m . zam iast lekarstw a, zaleca chodzenie do k ina. M n ie  
osobiście —  m ów i dr. B ailey —  k ino dało dużo w ypo
czynku 1 przy jem ności, w ięc zalecam je w szystk im gorli
w ie .

N O W E  P R Z E P I S Y  W  K R Ó L E S T W I E  F I L M U .

W  H ollyw ood, kró lestw ie f ilm u, zanosi się na rew o- 
h»cję. Przedsięb iorcy postanow ili obniżyć gaże w szyst
k im gw iazdom i gw iazdkom f ilm ow ym .

In teresy idą znaczn ie gorzej, f ilm y kalku lu ją się z a  
d r o g o . —  w ięc m usi nastąp ić redukcja płac.

W iadom ość o tych zam iarach, godzących w  k ie s z e 

n ie w ielkości f ilm ow ych w yw ołała nieopisany zam ęt i  
groźby, iż zespól aktorsk i w yw róci do góry nogam i H ol
lyw ood z przy leg łośdam i.

N arazie obniżono gaże o 10 procent, ale rów nocześnie 
p r z y  zaw ieran iu now ych kontraktów dano do podpisan ia 
10 zobow iązań zw anych sarkatycznie „now ym dekalo
giem z H ollyw ood". —  B rzm i on następująco:

1 . W y b u c h y  w ś c ie k ło ś c i , a t a k i n e r w o w e  i s p a z m y  b ę 
d ą  k a r a n e g r z y w n ą .

2. A rtystkom nie w olno urządzać scen zazdrości o 
iw y c h  ko legów .
r 3. N ie w olno ubierać się rażąco 1 zachow aniem iw em 
d a w a ć  pow ód do zgorszenia.

4 .  T r ó j k ą t y  m a łż e ń s k ie  i in tr y g i m iło s n e b ę d ą  k a r a n e  
d y m is j ą .

5 .  M ło d e a r t y s t k i n ie z a m ę ż n e  1 n ie ż o n a c i m ło d z i a r 

t y ś c i m u s z ą  n a j p ó ź n ie j o  p ó łn o c y  z n a jd o w a ć  s ię  w  a w y c h  
d o m a c h .

ó . N ik t n ie  b ę d z ie z a a n g a ż o w a n y  n a  t e j z a s a d z ie , i i  
■t a l s ię g ło ś n y m  z p o w o d u  j a k ie g o ś s k a n d a łu .

7 .  D y r e k to r m a  p r a w o  n ie p e łn o le t n im  a r t y s t k o m  z a 

b r o n ić u t r z y m y w a n ie „ p r z y j a c ie ls k ie * s t o s u n k ó w - z k o 
le g a m i.

8 .  C z ło n k o w ie r o d z in  a r t y s t e k  a le m a j ą p r a w a z j a 

w ia ć s ię w  p r a c o w n ia c h  a r t y s ty c z n y c h  i w  g a r d e r o b a c h .
9. A r t y ś c i i a t r y s t k i , u ż y w a j ą c o d u r z a j ą c y c h  n a r k o ty  

k ó w  j a k o p j u m , m o r f in ę i t , d „ b ę d ą  n m m ię c i .

1 0 . A r ty ś c i i a r t y s f le i , k t ó r z y p r o p a g u j ą k o n w a t s m , 
d M ta n ą  d y m is j ę .

T e  p r z y k a z a n ia  w y w o ła ły  j e w n z e  w ię k s z e  o b u r z e n ie , 
■M  r e d u k c ja  g a ż .

Manneken - Pis w kimono
W  t y c h  d n ia c h  o d b y t o  s ię  u r o c z y s t e w r ę 

c z e n ie p r z e z a m b a s a d o r a j a p o ń s id e j j o b u r m i 

s t r z o w i B n r f c s e lM  w s n a n i la t e ir o k im o n a j a p o ń 

s k ie g o , d a r u t o k ijs k ie g o ( t e le o n fk a A s a h i"  
p r z e z n a c z o n e g o  d la p r z y b r a n ia s ły n n e j f ig u r k i  
c h t o o c a - f o n t a n n y . M ło d z ie n ie c t e n p o s ia d a j u ź  
b a r d z o  o b f i ta  p a n d e r o b e , s k ła d a ją c a s ię z k o 

s t iu m ó w  o  w ie lk ie j w a r t o ś c i h is t o r y c z n e j , j a k  
n p . c a łk o w it y  u b ió r  m a r k iz a , o f ia r o w a n y p r z e z  
L u d w ik a  X I V ., m u n d u r s t r z e lc ó w  f r a n c u s k ic h .

R a u l d e  B o ls s lg n y .  
b. Imo. Sóretó gónórtle.

Królowie zbrodni
P a m ię t n ik i I n s p e k to r a  P a r y s k le i P o l ic j i T a j n e j .

Przedruk w zbron iony.

L a n d r u .

W  pam ięć m oją w ry ły  się rysy osobliw ego 
C złow ieka o niesam ow itych oczach... Sinobro- 
dego-Landru.

Landru w yobraża niezw yk le połączenie 
w Jednej osobie m ordercy, kochanka, uw odzi
ciela i bandyty . Polic ja m iała go już oddaw na 
n a  oku, zanim jeszcze zaczął w ykonyw ać sw e 
krw aw e praktyk i w w illi  Trie, R am bouillet

Landru by ł niepraw ym synem jednego ze 
znanych dyplom atów francusk ich. N ikt nie jest 
w stan ie określić dok ładn ie liczby kobiet, któ
re Landru zam ordow ał. Pew ną jest rzeczą, iż  

de facto liczba zg ładzonych przezeń ofiar w  
w illi  Trie by ła daleko w iększa, niż to w ykazy
w ały dane policy jne. A resztow ano Landru 
w  buduarze jego m etresy. W  te j chw ili oczy je
go straciły sw ój zw yk ły w yraz i odbił się w  
nich ty lko zw ierzęcy strach. Zw ykle przecież 
oczy Landru m iały nieokreślony jak iś w yraz, 
coś fascynującego i hypnotyzerskiego, co w y 
w ierało tak potężne w rażenie na jego ofiarach.

W  ciągu m ojej służby m iałem sporo do 
czyn ien ia z anarch istam i i rew olucjon istam i. 
B yłem pom ocny sw ego czasu przy udarem nie
niu zam achu na życie cara M ikołaja II i caro
w ej w czasie ich pobytu w Paryżu. W oto
czeniu cara znajdow ało się blisko stu agentów 
ta jnej polic ji. C hociaż naogół stosunk i nasze 
z nim i uk ładały się norm aln ie, m uszę jednak 
iw y  znać, że ich m etody w ydaw ały się w Pary
żu nieco dziw ne i egzotyczne.

Pew nego ranka w zburzy ły nas w gm achu 
am basady rosy jsk iej odgłosy eksplozji. Pobie
głem do hallu i ujrzałem grom adę ochranników 
żyw o gestyku lu jących. Poinform ow ałem się 
q  0 0  c h o d z i, c o  z a s z ło .

Jak pracuK wielcy indzie?
B a r d z o  c ie k a w e s z c z e g ó ły z  ż y c ia  g e n iu s z ó w .

W ieky htdzle posiadają dziw aczne zw y
czaje, w ystępujące szczególn ie jaskraw o w  
czasie tw orzen ia, k iedy skupien ie m yśli jest 

w yjątkow o potrzebne.
O w ieU kim f ilozofie greck im , Sokratesie, 

opow iadali uczniow ie, że gdy m yślał o jak im ś 
zagadnieniu , stal nieporuszony i w tak iej po
zycji m ógł w ytrw ać dług ie godziny, aż dopók i 

nie znalazł rozw iązania spraw y.
Innysm ędrzec starożytny, Seneka, oddaw ał 

się m yślen iu i zapom inał w tedy o całym św ię
c ie, lecz m yśleć m ógł jedyn ie w łóżku, dobrze 
przykry ty , gdyż jako człow iek m alokrw isty 
łatw o m arzł i staw ał się niezdolny do jak iej

ko lw iek pracy um ysłow ej.
W  łóżku rów nież tw orzy li sw e dzieła K al

w in, tw órca oper R ossin i oraz św ietny hum o
rysta am erykańsk i, M ark Tw ain; ten ostatn i 
m ógł całem d dniam i leżeć w piernatach, jeśli 

pracow ał nad jakaś hum oreską.^
Znanem u tw órcy w alców , Straussow i, naj

lepsze pom ysły m uzyczne przychodziły do 
głow y rów nież w łóżku; dlatego też na jego 
sto liku nocnym stale by ł przygotow any papier 
nutow y i ołów ek. Pew nego razu, gdy nie m ógł 

znaleźć tego papieru, napisał część w alca na 

kaw ałku płó tna. r
W ielk i pisarz skandynaw sk i, K nut H am

s u n , m nóstw o sw ych utw orów naoisał także no
c ą  w  łóżku. Sam opow iada o sobie, że często 
po k ilku godzinach snu budzi się, m yśli bardzo 
jasno i m oże pracow ać nadzw yczaj szybko 
i w ydatn ie. R zeczą w tym w szystk im najdziw
niejszą jest ta okoliczność, że H am sun pracu je 
w tedy po ciem ku, prow adząc ołów kiem po pa
pierze; jest to pozostałość z tych jeszcze cza
s ó w , k ie d y  nie m ia ł z a  o o  kupić sobie św iec.

K ardynał R ichelieu, w ielk i m ąż stanu 
Francji, k ład ł się zaraz po ko lacji spać, po k il 

Wszystko już było...
N a w e t g a r b o w a n ie s k ó r  s t a ło  n a b a r d z o  w y s o 

k im  p o z io m ie t e c h n ic z n y m  p r z e d  2 0 0 0 la t

Przy robotach ziem nych około B anku A n 

gielskiego w Londynie napotkano starożytne 
resztk i skór i obuw ia. Znaw cy przypuszczają, 
że u w ykopaM ska natrafiono na cm entarz 
rzym ski lub obóz rzym skich leg ionów z cza
sów Ju liusza C ezara. O bok skór i w yrobów , 
skórzanych znaleziono różne naczynia dom ow e. 
Przedm ioty te by ły w łasnością obozu polnego 
z okresu 100 lat przed C hrystusem . W ypraw a 
ich św iadczy, że ów czesny system garbow ania 
znajdow ał się na w ysok im poziom ie techn icz

nym . ____  

ku godzinach w staw ał I pracow ał śn iaidan ia, 
po którym znow u szedł spać. Pisarz rosy jsk i, 
Tołsto j, w  ostatn ich latach siadał do pracy p r z e 

w ażnie w ieczorem . edy ok ienn ice by ły już 
zam knięte; pisał zaś przy św ietle dw u św iec.

B ardzo chętn ie przy św iecach p r a c o w a ł 
też Inny pisarz rosy jsk i, D osto jew sk i. N a t o 

m iast kom pozytor G luck m iał całk iem w y n a 

tu rzone przyzw yczajen ie i rob ił z dnia n o c ;  
kazał m ianow icie zasłan iać okna sw ego p o k o 

ju gęstą zasłoną i zapalać w ie ’ka lam pę; je j t o  
św iatło by ło dla G lucka w ielką podnietą do 
pracy.

N iecodzienne przyzw yczajen ie m iał też 
Schiller, którego do pracy pobudzał zaoach 
gnijących jab łek . Poeta noce całe spędzał nad 
m ałym sto łem ; od czasu do czasu zaś pod
chodził do szuflady w kom odzie i w yjm ow ał z 
n ie j parę zgniłych jab łek. D opiero ich zapach 
pobudzał pow onien ie, osłab ione chron icznym 
katarem i dodaw ał Schillerow i sił do pracy.

France pisał bardzo pow oli, to też każda 
godzina pracy by ła dlań praw dziw ą m ęką; 
biegał on po pokoju tam i z pow rotem , dopók i 
nie znalazł tak iego początku zdania, który m u 
się podobał. Ledw o zdąży ł to zdanie przelać 
na papier, zaczynała się now a bieganina w  po
szuk iw aniu zdania następnego.

W ielk i m alarz B óck iin um iał zająć sle 
pracą tak dalece, że nie porzucał pendzla naw et 
po to , by przełknąć choć trochę jedzenia. Św iat 

zaczynał dla niego istn ieć nanow o w tedy, gdy 
zdołał już utrw alić sw e w rażenia na płó tn ie.

C złow iek iem , który m ógł pracow ać zaw sze 
1 w szędzie, by ł Ju ijusz C ezar. Ten czy w R zy
m ie, czy w podróży, w dom u czy na ulicy pra
cow ać m ógł zaw sze nie zw racając w cale uw a
gi na obecnych; nie przeszkadzali m u oni w  
niczym przy utrw alan iu m yśli na pergam in ie.

Mąż trzech sióstr
W  A m eryce, gdzie o rozw ód ta lk tatw o. 

ztferzają się na tern tle różne dziw olągi, naw et 

nie do pom yślen ia w naszych w arunkach. D o 

dziw olągów tak ich należą m ałżeństw a W arrena 

Spillera z m iasteczka Frederick . N a początku 

obecnego karnaw ału poślub ił on trzecia z rzędu 

siostrę R edbm an, im ien iem A nna, rozw iód łszy 

się poprzednio z dw om a daw nem i żonam i, któ

re by ły rodzonem i siostram i A rm y. Po cerem o

niach śltibnych w Springfield , w których w zięły 

udział rów nież rozw iedzone ze Snillerem żony, 

państw o m łodzi w yjechali do Frederick , gdzie 

A nna zajęła m iejsce sw oich dw óch sióstr...

nie w szystko, co m ożliw e, aby pom óc je j do 
ucieczk i.

R ozporządzałem znaczną sum ą pien iędzy. 
Pew nej nocv udałem się z jednym z oficerów , 
strzegących m iss C avell, do restauracji. U po
iw szy m ego gościa w inem i lik ieram i zapropo
now ałem m u pół m iljona m arek w zam ian za 
obietn ice okazania m i pom ocy.

—  M uszę przedtem się zastanow ić i zoba
czyć, co się da zrob ić —  odpow iedział —  ale 
m usi m i pan dać teraz 5,000 m arek, aby m nie 
przekonać o tern , że cały ten pro jekt nie jest 
ty lko fantazją.

W ręczy łem m u żądaną sum ę i um ów iliśm y 
się na dzień następny. Tejże sam ej nocy zapu
kano ostro do m ego pokoju i polecono otw orzyć 
natychm iast drzw i. Zrozum iałem w te j chw ili,  
iż m ój oficer dał znać w yw iadow i niem ieck iem u 
o m ojej propozycji i że to polic ja przyszła po 
m nie. N arzuciłem szybko ubran ie na sieb ie, 
złapałem rew olw er i przez okno .w yskoczy łem 
na ulicę. W  chw ili, gdym by ł już na chodniku, 
polic janci w yłam ali drzw i pokoju i w idząc m o
ją ucieczkę dali ognia w m oim k ierunku.

Po pół godzin ie całe m iasto by ło zaalar
m ow ane. U dało m i się jednak znaleźć dobrą 
i pew ną kry jów kę. Pom aszerow ałem w prost 
do kw atery generał-gubernatora. generała B is- 
singa i tam udało m i się dotrzeć do guberna- 
natora w ojennego.

Poprosiłem go o urlop ze w zględów fam i
lijnych. B fssing zgodził się i w ydal m i podpi
sany przez sieb ie paszport. Teraz udało m i 
się z łatw ością opuścić B rukselę. W ynająłem 
auto i pojechaiem w k ierunku gran icy niem ie
ck iej; po pew nym czasie zaw róciłem i przez 
całą noc pędziłem ku zachodow i, ku frontow i 
niem ieck iem u.

Przedostaw szy się na front, zdołałem zm y
lić czu jność w artow ników i przekraść się do 
okopów ' angielsk ich. M isja m oja nie udała się. 
W dw a dni później m iss C avel została roz

strzelana
(C iąg dalszy nastąp i).

o r g a n u r u -

7 0 0 0  m ie s z L

6 2 0 0 h

8 0 0 w

4 5 0 h

4 2 0 M

1 2 0 w

8 0  w

1 6 w

7 8 w

7 6

6 3 w

6 3 w

2 1  , ,

1 3 w

. 7  .

z a -

Na 13 po aków jeden żyd

—  C o! —  krzyknął jeden z nich, —  za

m ach na cara!
Zdarzy ło się isto tn ie coś zadziw iającego. 

D o śn iadania przygotow yw ano, dla cara ja jka
gotow ane. Lokaj, który je niósł na półm isku,
poślizgnął się w pokoju , upuścił półm isek i...
rozleg ła się głośna eksplozja. Jedno z ja jek

w ybuchło ! Lokaj został zabity na m iejscu!
Zbadano natychm iast pozostałe ja jka

i przekonano się, iż w każdem z nich znajdo

w ała się ukry ta m aszynka piekielna.
Przeprow adzone śledztw o nie dało żad

nych w yników ; nie udało się w ykryć spraw cy 

lub spraw ców zam achu.

Próba w yratow ania Edyty C avel. —  L ist w  
C hleb ie. —  O dkrycie. —  U cieczka przez okno.

—  Eksplodujący list M ussolin iego.

N aw et dzisiaj niew ielu ty lko ludziom w ia
dom o coś o nadzw yczajnych w ysiłkach, jak ie 
by ły w sw oim czasie przedsiębrane w celu ura
tow ania życia bohatersk iej pielęgn iarce angiel

sk iej, m iss Edith C avell. (M iss C avell, położy
ła w ielk ie zasługi dla rannych A nglików i Fran
cuzów , pielęgnując ich w B rukseli podczas 
w ojny. Przez w ładze okupacy jne niem ieck ie 
oskarżona o szp iegostw o, została rozstrzelana 
na m ocy w yroku sądu w ojennego).

G dy rozeszła się w iadom ość o w yroku na 
m iss C avell, zebrały się w ładze k ierow nicze 
w yw iadu francusk iego i angielskiego w celu  
zastanow ien ia się nad sposobem w yratow ania 
skazanej. Zaofiarow ałem dobrow oln ie sw a po
m oc i zadek larow ałem , iż gotów jestem poje
chać do B rukseli, uczyn ić próbę w ydostan ia 
m iss C avell z rąk N iem ców .

Przebranego w uniform oficera niem ieck ie
go, przeprow adzono m nie na stronę okopów 
niem ieck ich. M ów iłem płynn ie po niem iecku, 
ale m im o to ty lko z trudem , uniknąw szy w ielu 
przeszkód, udało m i się dobrnąć do B ruksela, 

i Tutaj w padłem na pom ysł przesian a m iss'C a-
1 veil listu w bochenku ch leba. W  liście zaw ia

dom iłem ją, że jestem w B rukseli i że uczy-

Edw ard D rum ont w książce sw ojej ;,La 
France ju ive" za najw iększe sied lisko i m iejsce 
skupien ia m as żydow sk ich, za rezerw oar, z 
którego rozchodzą się żydzi na cała w schodnią, 
zw łaszcza Europę (V agina Judeorum ) uw aża 
tró j>kąt, jak i tw orzą razem Polska. W ęgry i R u
m unia. Północnym katem tró ikąta jest W ilno, 

O to tab liczka procentow ej ilości żydów w  
poszczególnych krajach Europy, podana w ro
ku 1922 przez pism o rum uńsk ie „N ationalistud":

Jeden źvd przypada w edług 
m uńsk iego: 

w Szw ecji ’ N on* ’ na 
w H iszpanii 
w  A nglji  i „

w e Francji „
w B elg ji •»
w  Serbji *  »»
w e  W ło s z e c h  «

n a W ęgrzech 
w B ułgarji «
w R osji .♦
w  N iem czecl *
w  A u s t r j i  h

w  T u r c j i  h

w  P o ls c e  » *

w  R um im ji

W edług ostatn ich danych so^
chodzi duża różn ica pom iędzy cyfra żydów ' w  
R osji, podaną w  nin iejszej liśc ie, a cyfra podaną 
oficja ln ie przez Sow iety . R osja M czv w edług 
tych danych 3 m iliony żydów na 145 m ilionów  
m ieszkańców , jeden żyd w ypedlby zatem na 48 

m ieszkańców .
N ajw iększy procent żydów posiada, jak 

w idzim y R um un ja. Polska zajm uje w tym  

w zględzie drug ie m iejsce.
------

Oryginalny indeks
M oskiew ska „G azeta R obotn icza" donosi o czy

nie bodaj zaćm iew ającym czyny H erostratesa, czy li 
kalifa O m ara. Sow ieccy k ierow nicy k lubu robotn i
czego przy fabrykach w  Tw er ze. zw anego „P ro le- 
tarka“ . skazali na całopalen ie 5.000 książek z 5.500, 
stanow iących księgozbiór bib lio tek i rzeczonego k lu 
bu. Specjalny kom itet pow olny został do w yda
nia w yroku, które z ow ych książek bib lio tecznych 
„P ro letark i" nadają się ze stanow iska bolszew ickv- 
doktryny do pozostaw ienia ich na półkach bib lio tek i, 
a które, jako kacerskie. m usza ulec zn iszczeniu . W y 
rok w ypadł niezw yk le surow y, bow iem ty lko 500 
książek znalazło łaskę w oczach ich sędziów O tóż 
na pierw szy ogień poszedł Szekspir; z k lasyków ro
sy jskich za w rogów doktryny i ustro ju sow ieck iego 
uznani zostali: Szczedryn. G leb. U spieńsk ij. Turg ien
iew , Puszk in , Lerm ontow i inn i. K oroną w szakże 
tego sądu nad literaturą by ło skazanie „K apitału 
K aro la M arxa. kom unistycznego M anifestu M arxa 
i Engelsa oraz „A BC  K om unizm u" B ucharina i Preo- 
brażeńsk iego, jednego z głów nych zb iorów przyka- 
kazań R osji dziesiejszej. R ozum ie się. że spraw a 
ta, podniesiono przez „G azeteR obotn iczą" nie przej
dzie bez pow ażniejszego je j rozpatrzen ia przez w ła
dze i w ów czas w yjdzie na jaw . jak iem ! pobudkam i 
k ierow ał się ów kom itet, skazując na całopalen ie 
niety lko produkty zn ienaw ldzionej „ku ltury burżu- 
azy jnej". ale w raz z nim i utw ory ojców idei kom u
nistycznej.

P r o g r a m u  r a d io
P ią t e k , d n ia 2 7 s t y c z n ia 1 9 2 8 r .

P o z n a ń , (344,8 m .). 12.45— 14,00 K oncert popu larny. 
U daal bierze D om inik G orzeln iask i (fortep ian), C arlo 
C astellan i (skrzypce), C ostica V ladescu (cym bały). Pro
gram . 1. W aldteufel: „G losy ptaków“ (w aic), 2. W eber; 
, O beron** (uw ertura). 3. Paderew sk i: „M enuet** , 4. V er
di: „T rav iata" (fantazja). 5. Ponchieli:; Taniec z op. 
„G ioconda** , 6. A rezzo: „śn ieg* (rom anza), 7. R aff: .C a
vatina** (so lo na skrzypce). 8. d ’ A lbert „Zam arłe oczy' 
(fantazja). 9. Tost!: „N ie kocham cie w iecej“ (m elod ia); 
13,00 W  przerw ie koncertow ej notow ania giełdy zbożo
w o - tow arow ej; 14.00 N otow ania giełdy pien iężnej i ko
m unikaty Pat‘ a: 17.05— 17 30 O dczyt p. t. „Eksperym ent 
w pedagogji* * , w ygł. prof. U . P. D r. Ludw ik Jaxa - B y 
kow sk i (z cyk lu w ykładów org. przez K uratorium okrę
gu szko lnego w Poznaniu : 17.30— 17,45 B iu letyn Z j e d n o 
czenia M łodzieży Polsk iej: 17,45— 19 00 K oncert popołu
dniow y: U dział bierze; O rk iestra 7 p. a. c. pod dyr. k a 
pelm istrza Stem alsk iego, Zofja Leszczyńska (sopran); 1. 
R ossin i: „S roka złodziej* * * * * * * * i * * 1 ** , uw ertura, 2. Translateur: W alc 
„P taszk i w iedeńsk ie** odegra ork iestra. 3 N iew iadom ski: 
W iem ja coś Żeleńsk i: Pod ok iem , N iew iadom ski: M i

łość. odśpiew a p. Zofja Leszczyńska 4 Jessel: G aw ot; 
„R ozm aryn" —  odegra ork iestra. 5. J. Skrzyd lew sk i: M o  
ia m iła. N iew iadom ski: M oja m ila, odśpiew a p. Leszczyń
ska, 6. Fucik : M arsz ..F lorendi" — w ykona ork iestra; 
19 00— 1910 N adprogram w ygi artysta Teatru Polsk iego 
p. Janusz W arneck i; 19.10— 19.30 Pogadanka z f iz jo log# 
w ychow ania f izycznego, w vgl. D r. B L ip ińsk i: 19,30 do 
20.00 O dczyt p. t „S toD ięćdziesięcio lecie opery polsk iej 
w ygi, dyr dr. H enryk O pleńsk l: 20 00— 20.10 K om unikaty 
gospodarcze: 20.15 Transm isja koncertu sym fonicznego ■  
F ilharm onii W arszaw sk ie! N a zakończenie sygnał czasu 

kom unikaty m eteoro log iczne ’ pat‘ a

R o z t a r g n ie n ie

Znany z roztargn ienia profesor u n iw e r s y t e 

tu C . jedzie tram w ajem do sw ego przy jaciela. 
Po drodze zaczyna padać ulew ny deszcz. Pro
fesor zapom niał oczyw iście zabrać z d.-rnu p a 

raso l. G dy trzeba by ło w ysiadać z tram w aju, 
profesor C . chw yta przez roztargn ien ie paraso l 

obok siedzącej dam y —  i chce w yjść. D am a w  
krzyk, profesor przeprasza i zw raca ie j paraso l. 
Potem idzie do przy jaciela K iedv m iał w ycho
dzić, deszcz la ł jeszcze iak z cebra. Przy jaciel 
pożycza profesorow i paraso l, pod w arunk iem , 

że ju tro dostan ie go z pow rotem .
N azaju trz profesor C . w ybiera się w dro

gę. aby odnieść paasol przy jacielow i. Tym ra
zem jest przezorny i zabiera także sw ój. Znów 
siada do tram w aju i przypadek spraw ia, że 
znów siedzi koto te i dam y.' Ta snoglada na dw a 
paraso le profesora C . i m ów i dyskretn ie i iro 

niczn ie:
—  N o, dobry m iał pan dzisiaj dzionek! A ż 

dw a!-*


